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Wyd. A I Lódt, niedziela I poniedziałek 
18 i 19 sierpnia 1974 roku 

Rok XXX Nr 195 (7995) I Cena 
l złoty 

Fala upałów 
nad Europą 

DZIENNIK 
SŁONECZNA POGODA POPRAWIŁA ZNACZ. 

Również Europie :i;achodniej daje 
•lę Y,e znaki fala nies,»t,r:.:an vch 
upałów. W kilku miastach zanotowa· 
no nowe rekordy W ?lą•c"k '1.ajcie­
p lej było we Francji w Vichy i Cler­
mont Ferrand, 'dz.ie tf>.rrnr,metr 
\vskazywał 30 st. W Strasburgu by­
ło 37 st., w r...vonJe 36 ;t s w Pa ­
ryżu 33,2 st„ a więc blisko rekor­
du upałów pocll,:>dzacego Jeszcze s 
1Y4i roku. 

NIE SYTUACJĘ NA POLACH WOJEWÓDZTWA. 
Z POMOCĄ ŻNIWIARZOM SP I ESZĄ ZAŁOGI 
FABRYK I MŁODZIEŻ. 

W Piątek rekordowe upały nawle­
dz!l:y również Madryt (38 •t.) \ Flo­
rencje (39 st.>. Głównym 1.martw1e­
niem mieszkańców t:ych dwóch 
miast bvło zdobycie choc1at trochfl 
śr<>dków orzeźwiającvch W RFN u­
pały ~trzymują Slfl :>d tnech ani. 
IN"a autostradzie Frankfurt n. Me­
nem - Kassel stanę1v s,itlq prze· 
~' zan.vch samochodów blokując na 
kilka g0<1.z1n ruch drogowy, 

, 

ŁODZK:I 
W pow. rawsko-mazowleckim 

do prac żniwnych zgłaszają się 
codziennie przedstawiciele miejsco-
wych fabryk oraz instytucji. 
Pracownicy ZPO im. Próchnik~ 

J ak wynik.a z Ol't"a.cowanych ostatnio przez GUS danych 
statystycznych. w koncu 1973 r. ludność Polski wynosiła 
33.512,1 tys„ czyli o 310 tys. więcej niż w końcu poprze­
dniego roku. Ludność wieiska wzrosta o 1.1 pr<>C. i osiąg-

nQła liczbę 18.148,3 tys., czyli 54,2 proc. całej ludności kraju. 
Zwiększyła się też liczba więk.s-zych miast. Do 24 miast liczą­
cych ponad 100 tys. mieszkanców, w połowie ub. roku dolączyl 
91szlyn. Następne w kolejności do tej grupy są: Elbląg, Tarnów 
l Opole. 

Etiopia 

c pozbawiony władzy 

„symbolem jedności 

wykonawczej 
narodowe i" 

pracowali już pięciokrotnie w 
gminie Czerniewice. Tam rów­
nież udajl\ się w każde popołud­
nie ZMS-owcy z Rawy i\taz. 
Pomagali oni m. in. samotnej ko­
biecie Marii Wójcik. Wśród osób 
starszych i chorych, które znalazły 
pomocną dłoń wśvód rawskich ro­
botników są także: Zygmunt Le­
wandowski' i Władysław Sęp1ński 
z Chociwia, Franciszek Bigos, Jan 
Sterczak i Jan Przyborek z Lu­
boczy oraz Kazimierz Susik z Bu­
kowca. U tego ostatniego poma­
gali w zbiorach m. in. robotnicy 
z tomaszowskich ZPO „Pilica". 
Na rawskich polach pracują rów­
nież brygady żniwne z: Zakładów 
Narzędzi Pomiarowych, Kawsko 
Mazowieckiego Przed~. Przemysłu 
Terenowego, Powiatowej Spóld ~iel­
ni Pracy Usług Wielobranżowych, 
Przetwórni Owocowo-Warzywn<'j i 
Przedsiębiorstwa Gospodarki Ko­
munalnej. Dzięki ich pomocy na 
ziemi rawskiej skoszono już 
95 proc. czterech zbóż. 

Równocześnie wy~azujemy dużo odwagi ł konsekwencji w 
dążeniu do zapewnienia sobie szczęścia osobistego. W dalszym 

Co wykazuje statystyka? 

Wszystko o nas ••• 

.Ja.k dono!l'll~ agencje za.chodnle, 
w stolicy Etiopii, Addis Abebie, 
panu je niepewna I napięta sytua­
cja. 

W sobotę przed południem Poin­
formowano o a1·esztuwaniu do­
wódcy gwardii cesarskiej generała 
Tafesse Lemma, oo według agencji 
za.cbodnicb jest dowodem całkowi­
tej jedności armil i gwardii. 

armia zlikwidowała trz.y ważne or­
gany władzy państwowej, pozostają 
ce pod bezpośrednim zwierz.chni­
ctwem cesarza, odbierając mu prak 
tycznie wszelką władzę wykonaw­
c1.ą. Niemniej jednak w piątek 
wieczorem opublikowano komuni· 
kat stwierdzający, że cesairz pozo­
staje n.adal „symbolem jedności na­
rodowej", Wysokie, ciągle wzrast3jące 

Dziennik „Ethiopian Herald"' w 
artykule redakcyjn~m stwierd-za w 

ciągu notuje się wzrost liczby zawieranych małżeństw: z 307,7 
tys. w 1972 r. do 314,5 tys. w 1973 r. \\ITęeej małżeństw - w 
przeciwieństwie do lat ubiegłych - zawarto jednak na wsi niż 

sobotę. że obecne przemiany są I 
realizowane w interesie całego na­
rodu etiopskiego, a siły zbrojne są 
zdecydowane wcielić w życie swe 
plany odnowy kraju. "Posunięcia 
komitetu k.oordvnacyjnego sil zbroi 
nych - pisze dziennik - powinny 
stanowić .. poważne ostrzeżenie dla 
tych, którzy próbują przeszkodzić 
temu pr~cesowi. któny liczą na 
powrót do starych porządków". 

NARESZCIE GOR'ACO! 

w mieście. (W przeli<-i.eniu na tysiąc mieszkańców.) · ' 
Ideał szczęścia malteńskiegQ dla wielu wspńlobvwateli nie 

sprawdza się jednak w praktyce. Mimo podniesienia w 1973 r. 
01;>lat z.a sprawy rozwodowe, wzrosła liczba orzeczonych rozwo­
dow - z 37.412 w 1972 r. do 39.684 w roku ub. ! chociaż liczba 
rozwodów na wsi ńieco wi,rosła, nadal rozchodzących się mal­
że11stw jest w mieście zdecydowanie więcej. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
Wokół pałacu cesarskiego. strze­

żonego nadal przez żołnierzy gwar 
dii. panuje calkowity spokój. 

Jak już podawaliśmy, w piątek 

Francja 
potwierdziła przeprowadzenie Fałszywe monety sprzed„. 2 tys.' lat 
próby nuklearnej 

Francuski minister , obrony, 
Jacques Soutrlet potwierdzi! w 
piątek , że Francja przeprowadziła 
w ubiegły .czwartek próbę nuklear­
ną w południowej częsci Pacyfiku. 
Minister doda!, że tegoroczne eks­
plozje będą ostatnimi tego rodzaju 
eksperymentami nuklearnymi w 
atmosferze. ·W przyszłym roku 
Francja przeprowadzi pierwsze 
podziemi:ie próby. 

Utonęło 25 osób 
Indonezyjska •agencja prasowa An_ 

tara Informuje o tragicznym wypad­
ku na Jawie. zatonął tam prom w 
czasie sztormu. Wedlug pierwszych 
doniesień, co najmniej 25 osób uto­
n~lo. 

Archeolodzy zdemaskowali szajkę 
tatszerzy pieniędzy „ . sprzed 2 t.V8 
lat. Dokładne badania znajdyw&n.v:h 
na ziemiach p-0lsklch m->net Cesar­
stwa Rzymskie!!<> m in 1 odkrytego 
orzt'\d kil ku laty >karbu z ur'zewi­
eza koło Żyrardowa 1119 nnil:v wvs'~­
oowanie falsz.vwv-:h niemedz.v. ,s,._ 
to tzw barbarzyńskie naśladowni· 
ctwa rzymskich rnou-e1 beci~Ct' ra­
cz.e.i Próba stworzenia wtasnel!;o p!e­
niadza niż świadomym fałszerstwem 
Podrabiane monetv bvly "vkonvwa­
'le orzez lu<ły zamleS?kate '·' noera­
niczn.vcb nrowinciach lub sasiadują­
ce ~ Cesarstwem Rzymsk'm. 

Przy pociral:i;a,1!u 'Tl•1ne' do<!.: wier­
n 1e naśladowano : koolOWano w1ze­
rui~kj cesarz.v. Gorzet bylr z nao1-
sam1 ralszerze traktowali J\tnv ia· 
k<> rodzai ornamt-n -.11 • cze~to udo-
f-krnah,,,11 te.n - w ich :'\'l""iemani~ -
element zdobniczv Stad "a falsiy ­
Ą.o-ych monl'tach znieksztalco.1e i 11. 

nroszczone litery r:nm lesrc·~ a11e ·~ 
w <lodatku bez żadne~o ;e-isu. Te 
zniekozlałcone napjsy pozw1l~fa rr·. 

In. rozróżni<! barbarzyńskie naśla­
dC>Wr.ictwa od rzymskich ino'.1et. Ar­
cheolodzy prz.vpusz,czają, i• w tYch 
fałszerstwach wvspecjal1zowalo sle 
iedJ10 z olemion z.am,es?.'ic'u 1 ~ee tere­
ny pn,..v u1ściu Cls.v do D•1.1aju. 

n bm, na tta1111rO>Wym 'Wierchu 
w Tatrach zanotowano rekord cie­
r-ła plus 20· st. c . 

Klimat Kasprowego Wierchu (l.3~R 
m n.p.m.) odpowiada kllmat-0wi 
Spitsbergenu, a więc temperatura 
Plus 20 st. należy w ty ;;h warun­
l>acb raczej do r-aidkich z.Jawisk me­
teorologicznych. 

w Zakopanem notowano w po. 
ludnie 33 st. Jak ua m1~Jscowość, 
w której średnia roczna ten1pPratt1ra 
wynosi zaledwie 4,6 st„ b:ył to 
równleż rzadko spotykany upał. 

P 
o pięciu latach 1>rac - I września Decydując się na wersję 5-goclzinną twórcy 
br. odbędzie się premiera filmowej musieli zrezygnować z niektórych, watków I 
wersji „Potopu". Przygotowano du-
żą liczbę kopiJ i przewiduje slę„ te ·postaci. Petna, . wierna książce ekranizacja 
film będzie mogło obeJrteć codzien- „Potopu" trwałaby 'na ekranie ok. 20 godzin. 

pracowal1 bowiem z radzieckimi w.vtwórn!am! 
w Mińsku I Kijowie. Ekipa przemierz.via ok. 
10 tys, km i zużyła kllkanascie tysiecy me_ 
trów kolorowej taśmy, posługując się po raz 
pierwsz:v w Polsce obiektywami systemu „Pa· 

nie 150-200 tys. osób. Część pierw_ 
•za wyświetlana będzie przez kilka tygodni. 
a następnie (zapeWll'le w październ1kul skie­
rowal}a zostanie na ekrany część drur;a. Lą­
czna projekcja calego filmu trwa przeszło 

5 i pól godziny, a więc prawie tyle, co ł fil­
my pełnometrażowe. 

Autorami scenariusza są: historyk Adam 
Kcrslen (zarazem - glównv komultanl), pl_ 
sarz Wojciech żukl"Owskl i Jerzy Hoffman -
c i sami, którzy pracowali wspólnie przy ekra­
nizacji ,,Pana Wołodyjowsltiego" . J. Hoffman, 
absolwent Wyższej Szkoły Filmowe.i w Mo­
sltwie, obchodzący w tym roku 20-lecie pra 
cv t\\'órczcj , blisko polo wę te)(o okresu oo­
iwięcil ekranizacjom dw~ ezęsci „Trylogii". 

Postać głównego bohatera, Andrzeja. KmicL navision", dającymi znakomitą jakość obrazu. 
ca, kreuje w filmie Daniel Olbrychsk1. Oleń- Rozmachem realizacyjnym „Potop" dorów­
ką jest Małgo rzata Braunek. Wolod.viowskim nuje największym supe•produkciom w histo­
- Tadeusz Lomnickl, Zagłobą - Kazimierz rii kin-a. Występuje w nim blisko 400 akto. 
Wichniarz, Januszem Radziwillem - Wlady- rów, w ,tym 70 w dużych rolach. Jest 600 tzw. 
sław Hańcza. Bogusławem Radziwilłem - Le- epizodów aktorskich. Dla potrzeb ekipy uszy­
szek Teleszyński . wachmistrzem Soroka - to łącznie 23 tys. kostiumów, W reallzacji u­
Ryszard Filipski, starym Kiemliczem - Fran_ czestniczyly tysiące statystów. m. in. slynny 
ciszek Pieczka. Józwą Butrymem Beznogim - pułk ltawalerli „Mostllmu". Wśród tysięcy re­
Bruno O.ja. przeorem Augustynem Kordeckim kwlzylów znajduje się wiele autentycznych 
- Stanisław Jasiukiewicz. Stefanem czarne- przedmiotów. pochodzących z epok i, w które; 
ckim - Wiesław Golas, Janem Kazimierzem rozgrywa się akcja. Dużo cennych rekwizy_ 
- Piotr Pawłowski, Karolem Gustawem - Le- tów wypożyczono ze zbiorów na Wawelu 1 z 
on Niemczyk. muzeum Czartoryskich w Krakowie. Jedno-

. cześnie przygotowano tysiące Innych - zwła-
Realizacja giganta trwała blisko S ls1, • szcza broni. Elblaskl „Zamech " skrrnstruowal 

zdjęcia nakręcano od grudnia 1971 r . do maJa armaty, które właściwie nle róż.nla sle od au-
1973 r. w Polsce i ZSRR, Nasi 1wórcy v.:spól- tentycznych, XVII-wlecznych, 

Do najplękn1ejszych fragmentów &filmowa'.. 
nego „Potopu" należą sceny rozgrywające się 
w zamkach Radziwillów w Kiejdanach 1 Tau­
rogach, które nakręcane byly w komn-atach 
wawelskich oraz w zamkach pod Lwowem. 
w Olesku i w Podhorcach. Szereg scen zrea­
lizowano też w starym refektarzu Klasztoru 
J·asnogórskiego, którego wygląd nie zmieni! 
się od czasów najazdu szwedzkiego. 
Jeśli chodzi o dialogi, to opuszczono oewne 

latynizmy, które nie zawsze b:yłyby zrozum!a 
le dla widza. Z tych samych powodów trzeba 
bylo zrezygnować z niektórych archaizmów. 
Język, jakim mówią bohaterowie. nie jest cał­
kiem z „epoki", choć stara się oddać jej ko­
loryt. 

Warto przypomnieć, te film Jerzell(o Hottma­
na jest trzecia ekranizacja „Potopu" (pierw_ 
szą podjęto w 1912 r.), a dwudziestą druiią 
dzieła Henryka Sienkiewicza w dziei ach kine­
matograf!! światowej. Od dziesiatków lal 
twórczość te,l!o pisarza dostarcrn filmowcom 

nader w<Uięcznego, literackiego twl)r~ywa, 

tempo prac rolnych i dobre wyniki 
- to również zasługa rawskiego 
POM. Z-cę dyrektora Franciszka 
Wolańskiego zastajemy w warszta­
cie me<:hanicznym. Kończył on 
właśnie usuwanie poważnej uster­
kii w podzespole ciągnika. 

- Od początku tegorocznych 
żniw - mówi nam F . Wola:1~ki, 
nie ma u nas podziału na tych 
co pracują przy warsztacie „raz ... 
przy biurku. Ja i mój za<tępca 
kierownik warsztatów Jan Gra­
bowski usunęliśmy już na miejscu, 
a także w terenie 20 awarii. 

- Pracuję w rawskim POM-ie 
już 24 rok - mówi nam doświad­
czony monter Andrzej Kacprzak. 
Takfch jednak żniw jak ob~cme 
nie mieliśmy nigdy. Wraz z ko­
legami pełnimy dyżury niejedno­
krotnie cat<Xtobowe, bez wytchnie­
nia. Nawet ci, młodsi, z mniej­
szym doświadczeniem dyżurują tu 
często od 5 do 21. 

7 brygad pogotowia żniwnego 
miejscowego ośrodka maszynowe­
go usuwa po 20-30 awarii na 
dobę. Monterzy na telefon i sy­
gnał .,i.n iwa" wyjeżdżają natych• 
miast do rejonów robót. 

DZIEK I 
HIESm 

W 230 dniu roku sło-6.ce rze­
szlo o codz. 4.23, zajdzie zai o 
18.56. 

DZIS: Helena, Bronisław, K1a­
ra, Tworzyslaw. 

JUTRO: Julian. Bolesław. 

przewiduje dla Lodzi I woje· 
wódltwa następujacą poi:odę: 
zachmurzenie małe i umiarko­
'':ane z możliwością burzy w 
ciągu dnia, Temperatura od 
20 do 28 st. C. Wiatry słabe i 
umiarkowane, w C'Zasie burzy 
porywiste z kierunków południo 
wych. 
Ciśnienie wieczorem 745,0 mm. 
Tempe!'atura maksymalna 33,4 

st. c. 

1899 - Ur. Ludwik 8empo116-
ski. aktor. 

1919 - Wybuch I Powstania 
Sląskiego, 

1847 - Zm. B. S. Linde. autor 
pierwszego słownika języka pol­
skiego. 

W samotno~cl strzd swoich 
myśli, w domu 1 rodzmle strzeż 
swego bum01-u, a w towarzy­
stwie atr:i:e:i •woieb słów, 1 

Słyszałem, te ludzie łmleez­
nle wyglądają - ale nie 1ądzi· 
Iem, te mają cztery nogi 



Bilans powodzi w Indiach 
T 3300 śmierteJnych ofiar 'Y 24 mln, do~ strat 
T 68 tys. zniszczonych domostw 

Cztery polożone na północy Indii 
ltany, zostały dotknięte katastrofal­
ną powodzią, spowodowaną przez 
monsun letni, Lączne straty mate_ 

Przyszłość Mozambiku 
Jak Już \nformowallśmy, minister 

&praw zagranicznych Portug~.11. Ma­
r'o 5-0ares i orzedstawiciele F:ontu 
Wyzwolenia Mozamoiku cFRELIMO) 
rozpoczęli w piątek w Dar es-Sa· 
lam p-0utne rozn1owy ~ ~prawie 

przekazania władzy w Mozambiku. 
źródła FRELIMO podały, te nego­

cjacje potrwają prawdopodobnie kil· 
ka dni i sa wstępem do fvrmalnei 
kouferencji w sprawie nieP<Xll„gioścl 

:MoLambiku. W kolach jyi:;l<>maty,'z­
n vcr• utrzymuje się, te o•Jie s1Tony 
d<l:łtC\ do wypra<.:uwarua o..>roz.u1111~r;i„ 

paed ogłoszeniem daty ..izysk:,r,ia 
orzez Mozambik n1eood.e'(10'.:i. WO( 

tródel miarodajnych, obie strony są 

g'>towe poczynić wza,em:1<: usteP· 
&t\\oa l• RELlMCJ ma z~·><izić si<;, aby 
a rmia portugalska pozostała w Mo_ 
z.:..n1 Liku na czas ogran1ct.un~· , w ce­
lu zagwarantowania oorz\ldku w cza­
a1e przekazywania Wl<ldzy Ze sweJ 
s trony Portugalia ml'11aoy wyrazić 
zgoae na o rzeprowad>.enie w p1·1y­
ułym roku w Mozambiku wyborów 
1><>-H>iechnvch, które umoi.liwiłyby 

l>FlELIMO utworzenie mo~ne.i bazy 
polit;..1cLnej w krajU, 

* + • 

rialne ocenlane 11' na IllO mln ru­
pii (24 mln dol.), W ciągu ostatniej 
doby sytuacja w stanach Uttar Pra­
desz, Bihar i Asam uległa niezna­
czuej poprawie, W Bengalu Zachod_ 
nim, gdzie ponad milion osób zosta­
ło dotkniętych powodzią, 210 mil 
kwadratowych znajduje się pod wo­
dą, Ponad H tys, domostw zostało 
zniszczonych, Woda zalala ponad 
300 tys. akrów terenów uprawnych. 
Cyklon,. który nawiedził okręgi 
nad_brzezne Bengal11 Zachodniego, 
poc1ągną,1 za sobą co najmniej 17 o­
fiar śmiertelnych, W Uttar Pradesz, 
gdzie liczba ofiar śmiertelnych wy_ 
nosi 17, sytuacja nadal jest oardzo 
poważna. Powodzie dotknęly 8.857 
wiosek, w których zamieszkuje 2,i 
młn ludzi. 

ł milionom ludzi w północnych 
Indiach . grozi klęska głodu, Wg nie 
potwierdzonych doniesień, zmarlo 
już co najmniej 150 osób, Wody po­
wo1i opadają, ale zbiory ryżu, któ­
ry jest podstawowym p1·oduktem 
żywnosciowym, zostały bezpowrotnie 
stracone. Nawet w połotonym na 
południu subkontynentu Indyjskiego 
stanie Kerala, wystąpUy groźne po_ 
wodzie. Kerala .lest jednym z naj­
bardziej żyznych okręsów Indii. 
Wladze stanowe wyst..,plly do rząda 
z prośbą o zapomogę w wysokości 
500 tys, funtów. 

Powodzie utrzymujące ale od kil­
ku tygodni w Indiach i Danglade-
5ZU dotknęły co najmniej ł6 mln lu. 
dzi. Liczba ofiar ~miertelnych wy­
nosi w przybliżeniu 3,300, 
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(Dokończenie ze str. 1) 
Mimo takich niepowodzeń - lubimy miec! dzieci. Swiadczy 

o tym wzrost liczby urodzeń z 575,7 do 598,6 tys . .W przeliczeniu 

= 
na tysiąc mieszkańców stawia to Polskę w rzędzie k:rajów euro­
pejskich o dość wysokim poziomie urodzeń. Cechuje na~ jednak 
pewne umiarkowanie. Zwiększa się bowiem liczba urodzeń dzieci 
pierwszych (45 proc.) i drugich (30 proc.) kosztem urodzeń w 
dalszej kolejności. Przyszte na świat niemowlęta chowają się na : 
ogól dobrze. W 1972 r . spośród tysiąca urodzonych dzieci do ,: 
pierwszego roku życia zmarło 28, ale w 1973 r. - tylko 26. Da-

Jak Informuje z NikozJI korespondent agencJt France Pre11e, przed­
stawiciel ONZ oświadczył w sobotę, że na całym Cyprze, z wyjątkiem 

1·ejouu Nikozji, przestrzęgane jest przerwanie ognia. W sobotę o świcie 

w stolicy Cypru ńa drodze prowadzącej na lotnisko a także w rejonie 
ambasady brytyjskiej doszlo do sporadycznej strzelaniny. Mimo to Jed­
nak życie w Nikozji szybko powraca do normy - w 1obotę otwarto 
tam sklepy, obserwuje się też większy ruch uliczny, 

ne te wykazują, że Polska zbliża się do tych ~rajów europej­
sk,ich. które legitymują się najniższym poziomem umieralności 

niemowląt. 
Jako społeczeństwo postarzeliśmy się jednak trochę w ciągu 

ostatnich kilkunastu lat. W 1960 r. obywatele w wieku 65 i wię­
cej lat stanowiH zaledwie 5,9 proc. ogółu ludności. ale w 1973 r. 
było ich już 9,2 proc. Znajduje to także swoje odbicie w zwięk­
szonym współczynniku zgonów - z 8 w 1972 r. do 8,3 w roku 
ub. (także w przeliczeniu na 1000 mieszkańców), ale i tak jest to 
jeden z najniższych współczynników zgonów notowanych w Eu­
ropie. Przyrost naturalny w kraju wyniósł w ubiegłym roku 
9,6 proc. I jest najwyższy od 1966 r. 

Przywódca Turków cypryjskich 
: ft. Denktasz, w wywiadzie dla roz_ 

głośni w An karze stwierdził, że pro­
blem cypryjski musi być rozwiąza­
ny w drodze negocjacji, Powiedział 

on m. in„ te jeśli strona grecka 
odmówi uczestnictwa w kon!erencji 
pokojowej na temat Cypru, Turc.1a 
utrzyma swą admlnlstrację we wła­

snych sektorach wyspy. 

= 
= = 
= 
= Rząd turecki poinformował o znie_ 

= 

Egejskiego. W 1amej Turcji znieslo· 
no stan wyjątk-0wv wprowadzony 
14 sierpnia br„ przed wznowieniem 
działań wojennych na Cyprze, 

1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111IIł11111 li 

sienlu zakazu żeglugi statków i ko­
munikacji lotniczej we wschodniej 
cze~cl Morza Sródzlemne!'(o I w re­
jonie tureckiego wybrzeża Morza 

źródła oticjalne w Atenach poda_ 
Ją, te obecnie rozpatruje się tu 
kwestio: amerykańskich baz wo1sko· 
wych w Grecji w następstwie wy­
cofania się tego kraju ze struktury 
wojskowej NATO. Jak wiadomo, 
niektórzy obserwatorzy polityczni 
Interpretowali fragment niedawnego 
przemówienia premiera Karamanlisa 
do narodu, mówiący o podJ~clu 

przez rząd ateński jeszcze innych 
kroków oprócz wycofania swych 
wojsk z NATO, j ako możliwość -Od· 
mówienia Amerykanom prawa do 
korzystanie z baz wojskowych na 
terytorium Grecji. Powódź w Birmie 

Nie notowll!na od 100 la4 powódt 
nawledziJa Birmę. Na południu kraju 
ponad 120 tyfl, ludzi Jest bez da.:hu 
nad głową, Zalanych jest łOO wio­
sek i ok, 33 tys, hektarów gruntów 
rnlnych, Straty rospodarcze 1ą <l· 

rromne. 

• 
WOJDY Wznowienie dorszowej Jak podano w Atenach z~ t.ródel 

oficjalnych, amerykanskl s"'kretarz 

W pi~tek na wodach Morza Pół-1 szowej" między Islandią a RFN stanu Henry Kissinger za pośred-
„ d · ł n!ctwem ambasadora USA w Ate-

nocnego w pobliżu Isolandii oozlo przez kilka miesięcy utrzymywa a nach przekazał premierowi Grec.li 

do kolejnego incydentu. W odleglo- się cisza. Rzeczmlk władz islm· list. Treści pisma nie u,jawniono. 

ści 9 mil od północno - wschodnich dzkich oświadczył w piątek, iż Również przybyły do Aten wlcepre­

wybrzeży Islandii dokonywał po- liczba z.achoonioniemieckich traw- mier i minister spraw zagranicz­

lowów zachodnioniemiecki trawler Jerów dokonujących połowów u nych Jugosławii. Ml1osz Minie miał 

z Bremerhaven „Hand Buckler". wybrzeży I<landii. w o tatnich kil- przekazać przywódcom Grecji oso­

Islandzki statek · ochrony wybrzeża ku tygodniach znacznie się .i:wiek- blsty list prezydenta Josipa Broz Ti-
to na temat ostatnich wydarzeń na 

przeciąt sieci zarzucone przez za- szyła.' Cyprze. Major Ernesto Melo Ant!.lnes, mi­
nister bez teki w tymczasowym rzą­

dzie portugalskim, został mianowa_ 
nY przewodniczącym organu rza-
dząceg0 Mozambikiem podało 
portugalskie Ministerstwo Informa­
cji. 

25 mld dol. rezerw u eksporterów rapy 
łogę tego trawlera. Zdaniem lslan- -------------------------------­

dii, która jednostronnie ustaliła 

granice swych wód terytorialnych 
na 50 mil, statek zachodnioniemie­
cki dokonywał połowów nielegal­
nie. Jest to już drugr tego typu in­
cydent od ub. poniedziałku. Po­
przednio n.a froncie „wojny dor-

Regulacja plac pracowników kultury i sztuki 
Minister Antunes przebywa wraz 

z portugalskim ministrem spraw za.­
granicznych, Soaresem w Tanzann, 
gdzie toczą sie rozmowy z przy_ 
wodcami Frontu Wyzwolenia Mo­
zambiku w sprawie przyszlosci te­
go kraju. 

Powołując 8 ! ę na badania podJ'l­
te ostatnio przez Bank Swiatowy, 
były wiceprzewodnici:ący rady 
EWG, Raym<Ynd Barre, 7..wrócil u­
wagę na gwałtownie rosnące rezer-

Ponad n tys. pracowników kulturv I aztukl - wydawnictw 
wych, placówi-k kuJturalnn-<Hlw!at-0wych, bibliotek, teatrów, 
i rozpowsz.echnla.nla filmów obejmie s dniem 1 wrz,ejnJa 
plac, 

ksiątko­
produkcjl 
regulacja 

Dzięki dziecku uzyska stały pobyt w Brazylii 

Ronald Biggs „tatusiem" 

wy finansowe krajów - eksporte­
rów ropy naft.owej. Szacuje się. że 

rezerwy !crajów OPEC, wynoozące 
obecnie ok. 25 mld dolaTów, osiąg­
ną w 1980 r. kwotę 635 mld do­
larów, a w 5 lat później wzrooną 
do astronomicznej kwoty 1.200 mld 
dolarów. 

Akumulacja tak wielkich rezerw 

w kirajach OPEC Jest powodem z.a­
niepokojenia zachodnioeuropejskich 

i amerykańskich kót finansowo­

przemystowych, które zastanawiają 

s ię nad przy.s.zlością tych funduszy. 

Ostatnio powiększa się udział kra­

jów naftowych w inwestycjach za­
granicmych, czego najgłośniejszym 

przykładem było wykupienie p rzez 
I ran udziałów w przemyśl<! za-

Rozmowy 
Sadat - Ka daf i 

To kolej1ne przedsl~'Ziecle w u· miene na rozWi11z.an1e ootrzeb ka­
kres!e poprawy warunków l<)Cjalno- drowych. Będzie to miało istotne 
bytowych praoownlków kultury pr-LY znaczenie zwłaszcza dla usprawmema 
czyn! się do stablllzacjl kadr. a orac:v domów kultury, ~dZle kai;l.ra 
vri.ażąc P<>Ziom zarobków L kwalifl- instruktorska pracująca z :·e1<ul:,r ~ 
J!.acjami zawodowym! l wyksztdł~e - ogromnym poświeceniem ' zaa11gażo-

P.rzywódca Libl.1, pl!k Kadafi przy niem wpływać będzie na podniesie- waniem, uzyska realną ?.ache-e do 

był w sobotę po południu do Alek- nie Ich jakości. !>Odnoszenia swych kwalifil{a<Ji za-
sandri! b tkać · żk 1 wod<>w:vch. N-0wy systP.m olac pre· 

w piątek Ronald Biggs, członek 
gangu, który w 1963 r. -Ob­
rabował ekspres Glasgow 

niej władzom brytyj!lkim, Jednt.kte 
na początku tego tygodnia brazylij_ 
skie Ministerstwo Sprawiedliwości 
poinformowało, lŻ nie µdało ąlę zna-

• Y spo sią z prezy- Obecna p-0dwy a Pac poz.a •wym feruje ln!cjat:vwe, tnwencje l wyni. 
dentem Egiptu, Sadatem. działaniem bezpośredrum w oostaci ó · d 

Jak donoszą agenci·e zachodnie. ~~·z-°kraa.cy pracownik w obi<!tycn Po • 
poprawy warunków bytu oracvwul- „. 

w Aleksandrii przebywa również ków resortu kultury _ uatr3.k"Y.lnla Re!IUlacJa plac praoownik"lw kul· 
Londyn. został o,iciem br_a_ 

zylljsklego dziecka. Jego przyjac10l­
ka, Ralmunda de Nascimento Castro 
urodziła chłopca. wazącego 3,7 kg. 
Poród odbył się za pomocą cesar­
skiego cięcia. Poniewaz Biggs jest 
już żonaty, nie może paś.lubić mat_ 
ki dziecka. które będzie musiało 
nosie nazwisko Michael Cas.tro. 
Chłopiec jest Już czwartym dziec­
kiem Biggsa. a drugim Rajmundy. 

leżć żadnego kraju, który zgodzi! prezydent Zjednocz.onych, Emira tury 1 sz.tuki wymaga :>·01romncgo 
tów Arabskich, szejk Said Ibn Sul- również prace w tej d.zied!inie, tno- wysl?ku programowo-organizacvjnegG 

tan Nahajan, który - jak twier- rząc system ,.;achęt l b<>dtców ma- ze strony r~ortu kultury oraz Zwia,-si<: Biggsa przyjąć. Blggs mógłby 

być wydalony. ale prawodawstwo 
brazylijskie zabrania podejmowania 
takiego kroku w stosunku do obco­
krajowców, którzy są rodzicami u_ 
rodzonego w Brazylii dziecka. Blggs 
uzyska! w tym roku nakaz sądowy. 

ustalający, iż na utrzymanie swego 
przyszłego dziecka ma łożyć mie­
sięcznie 936 cruzeiros. Tak więc dy­
sponuje niezbitym argumentem na 
poparcie swoiei prośby o pozwole­
nie mu na stały pobyt w Brazylii. 

chodnioniemieckim. w tym u-
dzą agencje - jest mediatorem w reriauwch, wply;yających w dużej zku Zawod.QWe~o Pracowników Kul-
sporze egipsko-libijskim. tur:v l Sztuki. Srodowisko pracowni-

działów w koncerńie Kruppa. 
Ten sam kraj udZielil też Wiel­
kiej Brytanii pożyczki w wyso­
kości 1,2 mld dolarów dla brytyj­
skiego sektora państwowego. Jest 
to jednak, jak dotychczas tylko 
niewielki odsetek rezerw, którymi 
będą dysponować kraje naftowe. 

-----------------------------------: ków kultury I sztuki !est nle.>wvkle 
zróżnicowane I dzieli sle nieraz na 

Urodzenie się dziecka B1ggsa mo­
że oznaczać zwrot w 1e~o dotvch_ 
czas niepewnych losach. w W. Bry­
tanii pozoslalo mu jeszcze clo od­
siedzenia 28 lat z 30-letmeg<? wyro­
ku. Ponieważ miedzy BrazYlla I W. 
Brytanią nie ma układu o deporta­
c,i'l, Biggs nie zostal wydanv wła­
dzom brytyjskim. Brazylia zapowie­
działa w czerwcu br„ Iż deportu1e 
l!o do takiego kraju. który równ!ez 
nie podpisał z W. Br"tanla kon\\ e.n­
cjl o deportacji l nic wyda go póź-

Kryzys turystyczny w Szwajcarii 

Komunikat PKP 
Oddział Ruchowo-Han<llowy J>KP 

w t ,odz.I inform uje, że dziś na od· 
c nku Lódi,-Kolu'7ki 1. oowodu prdc 
1:1\\·C•t:;cyjnych nasta.pi ogranlc1<;111e 
ku> sowanla pociągów pasazersk1ch 
1 mlanoWiGie: . 

T P.pmiędzy .stac1am\ Bedon -
Galkówek od godz. 6.30 do iiodz. 
li.30 pociąg; nie będa kursowały, a 
roodróżni beda przewoi.eni autobusa­
mi na po<lstawie ważnych biletów 
'.lr.olelowych. 

T ·W tym czasie pomiędzy •tacja­
rnl Lódź Fabr. - . Bedoń 1 odwrotnie 

dem doch-0dowoścl 

dark! szwajcarskiej 
gal~l.l'\ I06P<>­

Po przemyśle 

maszynowym I metalowym oraz prz.e 
mysie chemicznym. W br w wyni­
ku nasilenia tempa in!la.:j; i osła­

bienia pozycji obcych walut. tury­
stvka zagraniczna w tym kr<Ju zna 
l azła s!e w obliczu lcryzvsu. Wladze 
(,bawlają się, że liczba obex>l<ra1ow. 
ców, któny obecne lal.oo będ11 chcle· 
h spędzić w Szwajcarii. S!'a<lnie co 
najn1n e1 o 30 proc. Tylkro tllr\'scl 
z RFN. Holandii l państw sk~ndy­

nawskich. których waluty w sto•un­
l<;u do franka s~waica(sk1 e~o $1\ 
mocne, mogą sobie pozwolić na 
urlop w Szwajcarii, liczba turystów 
z USA, W. Brytanii, Francji I Wioch 
!lWaltownie spadła. Tak np. Bryty,l­
cz:;ków znalazło aie w S:r,wajcaril o 

o raz Galkówek - Koluszki l :>d-
wrotnie kursować będa pocil\it1 WS· Makabrvczny 
hadlowe z prze<:iętna czestotliwofoia 1 J 
od 30 minut do jedne1 o;odzlny 

wypadek 
T Pociagi dalekobieżne w rela-

M pr<>e., a Amerykanów <> sr. proc. 
m~ lej niż w ub. roku. W Davos 
przebywa o łO proc. mnie1 obcokra­
i~wców niż zazwyczaj a „ regi<Jnie 
Valais, w skład lrtóreg„ \\'Chodzi zna 
ne na całym świecie centrum spor­
tów zimowych Zermatt oołożoue u 
t>Odnóża -0slawione1Zo Mattehornu, 
jest ich o 25-38 proc. mniej. 

Odnaleziono zwłoki 
li ofiar kolnstrofy 
lotniczej z 1973 r. 

W górach Kolumbu o<lnalezJon-0 

Utonął człowiek 
Po ra1< pierwszy w tym roku była 

wczoraj taka pogoda. Z nieba lal się 
prawdziwy żar. Nad basenem „Ani­
lany" opalało się tego dnia ok. 3 tys. 
łodzian. Jak obliczają statystycy 1/3 
tego tłumu state przesiadywała w 
wodzie. Koło południa basen opus· 
toszał na klka minut. Ga wiedź usta­
wiła się na ebu dlużnycb •rzegach, 
a wśród uwnu •zebiegał ~ept. 

- Utonął! 

Akcja rat-0wnlków trwała krótko. 
z wody wydobyto wysokiego chlo11-
ca, lat 17, którego jeden z ratowni­
ków na ramieniu przeniósł do pun­
ktu saultarnego, Wkrótce przyjecha­
ła karetka reanimacyjna, ale tylko 
po to, aby lekarz wystawił akt zgo­
nu. Wszelka pomoc okazała się spóź­
niona. 

dzie, a kto powinien chlapaj! 1ię w 
brodziku, ale ma aspiracje. Aspira­
cje, które kończą się zbyt tragicznie 
na oczach tysięcy ludzi. 

Wydanie czepków oznakowanych 
kolorem osobom potrafiącym radzić 
sobie w wodzie dobrze I innych dla 
ledwo telepiących się na powierzchni 
!Jlat\vtlobY hiepomiernie zadanie 
st,r(lżo!ll porządku w kąpleliskąch. 
1Ja~eny powinny być ponadto wy· 
raźnie oznakowane, gdzie możnt. jłl 
„zgruntowaćn mając usta nad wodą, 

a gdzie woda zalewa oczy razem :r; 
ludzkim życiem. Tragedia wczoraj­
sza, nie jedyna zresztą w br. na ba­
senie „Anilany", powinna władzom 
sportowym naszego miasta nasunąć 

radykalne środkl zabezpieczenia. 
(kl) 

Przed drzwiami, gdzie dokonywano I 
ubiegów ratowania topielca zebrała s t t k' I d f t 
się grupa chło_pców. Oczy rozbiega- ł yn e y I epsze o u ra 
ne, wystraszent. Reporterowi - w 
eh wili po ogłoszeniu, że Ich kolega 
nie żyje - powiedzieli: Dwa lata były poddawane pró-

- on wcale nie umiał plywać. Je- bom za k,tęgiem p<ilarnym nowe ro­
sf.eśmy nad basenem w większej dzaje odz;eży dla hodowców rentfe­
gruple Kilku z nas postanowiło się I rów i myśliwych. Najbardziej przy­
wykąpać. z nimi zabrał się i on. Po datne okazaly się kurtki z kaptu­
środkowej drabince weszliśmy do wo- rem wykonane z materiałów syn­
dy. Skoki t>y1y zakazane. Rozpłynę- tetycznych. przypominające w!atrów­
Uśmy aię we wszystkie strony. Ko- kl alpinistów, wkładane na tutrza­
lega nasz płynął w kierunku głębo- ne spo<lv. Odzież mieszkańców Pól­
kiej wody tuż przy ścianie, aby n<>ey, tradycyjnie wyke>nywana u 
przytrzymywać 1ię. Straciliśmy go z skór reniferów, jest ciepła, ale rue 
oczu, a gdy wyszliśmy na. brzeg Je- daje należytej ochrony przed mo-

zasadnicze odrębne grllp.v P•>Wsta?a 
więc konieczność opracowania o'.te· 
clu odrębnych syst.ę_m6w o'•c oraz 
w powiązaniu z nimi - nowvch ta· 
ryfikatorów kwalifikacyjnvch. Zą.da· 

nia te z05tały w zasadz!-e 1uż zreali­
zowane l od l września re1l!ulac.la 
plac w resorcie kultury atanie •I• 
faktem. 

Kolorowy ekspres 
PKP - w tym turys,ów krajowych 
I zagranicznych wzbudza swym nie· 

2wYklf: elegancknn wYPO•a~en!em ! 
Kolorowym wygladem ell.sp~es . „Od­
ra", kursujący oodziennle na linil 
Wrocław - Warszawa 

Sklad tego ek3presu aklada s!ę od 
oaru tygodni z luksusowo urządzo­
ciy<:IJ. I wyposat.onyc.IJ 0111.-n .111ó·.v I i 
II klasy wykonanych p1·zez n!oge 
wrocławskiego „PataWalfU'' W skła­

dzie tego pociągu 1est ró•vnl·~2 wa­
gon-bufet wykonany p,~ez załogę 

„CegiPJskiego". Jako jed.vne na na­
sz;ch Poisklch koleia·~h W<l!lilH''Y eks· 
pr<!j!u „Odra" sa pomalowane na ko­
lory czerwony 1 żółty. 

Obecnie eklPI'M „Odra • d?IPO'!Uj<t 
łSI miejscami (O 138 Więc&] nit po­
pri.ed.nl •kład pociągu), 

ejach Ló<lź - Wal"Szawa - Lódt W 
kursować bedą d-0 1 z Lodzi Kali­
skiej przez Lowioz, a niektóre zo­
atana odwołane. 

Lućmierzu 

przypadkowo dobrze "achowane zwło 
ki U -Ofiar katastrofy •amolotu któ­
ry zaginął !ł sierpnia 197! r. Odkry­
ci& tego dokonaly ekipy, pCluukuJą-

go nie było. Zaalarmowaliśmy ra- krym śniegiem 1 deszczem. 
towników. Po 10 minutach wydobyto ---------------------------------­

T Pociągi w relacjach Gliwice w Lućmierzu Lesle pow. Lódt na-
Katowice, Częstochowa - Lódt l od- stąpUo zderzenie czołowe autokaru 
wrotnie kursować bedli oo Koluszek Stoczni Gdanskiej z motocyklem 
i z Koluszek. Junak" FI 6766. Kierowca ;at e>k. 

T p 0 ~odz. 17 .30 ruch pociągów na 25 ponlósl natychmiastową śmierć. 
odcinku Lódt - Koluszki zostanie Motocykl silą rozpędu znalazł się 
p rzvwr6<.'<)ny, lecz tylko po Jednym wraz z kierowcą pod tylnyll) mo­
tor~e i dlatei;(o odbywać się bedzie stem samochodu. Nastąpilo wtedy 
w o!lraniczon:vm zakresie z mo~hwo- zapalenie się rozlanej benzyny. W 
ś.cia oPóźnien, Od<lział Ruchowo-Han- ogniu opaliły się zwłoki kierowcy, 
d low:v PKP w Lodzi zwraca sle z którego identyfikacja Jest utrudnlo_ 
upr?ejma prośba 0 ograniczenie 1vv- na. Zniszczeniu uległy równiez do­
jazdów do nie1.oednych potrzeb. kumenty kierowcy i pojazdu. Pobr 
przeprasza.ląc jednocześnie u utrud- ug.asila wezwana. _straż. Dochodtke1~ ie 
nienia w podróży. w tej sprawie trwa. 

ce uczątków samolotu kolumbijskich 
linii lotniczych „Avlanca'', który we 

wtorek minionego tygod1lia rozbll 
się w tym samym rejonie, mając na 
pokładzie U osoby, We wraku Sil• 

molotu, który uległ kataslrfłfle w 
ub, roku znale:dono równlet prze-
wotony wówozu tra11sport z.lota. 

Rejon, w którym wydarz.vly !lę 

obie kataotrofy, jest popularnie okre­
ślanv Jako Hcmentarz sa1nolotów". 
W ostaLnich kilku latach ruzlliln się 

tam 10 samolotów różnych ty?óW, 

go z wody. Niestety nie tyje. · 
Oddajmy 1ło1 r&townlkom. 
- Basen ma 50 m. długości I tS 

m. szerokości. Dził Jednocześnie 
przebywa w nim ok. 1000 osób. Nu 
jest 5. Latwo wyliczyć, że każdy z 
nas opiekuje się %00 osobami. Tru­
dno sobie nawet wyobrazić. aby~my 

mogli 11pllnować wszy11kich. Jest nam 
bardzo przykro. Ale nie mamy sobie 
nic do zarzucenia. 

I tak doszliśmy do tego, te base­
ny strzeżone, to zwykła fikcja, Fi­
kcja. którą stworzyły nie domówio­
ne regulaminy kąpielisk. Gdzie nie 
kontroluje się kto potrafi pływać i 
może przebywać na 1łębokleJ wo-
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E k oraz w wentylatory. Niestety, mimo cz)"nneJ a.paratury wen- -

- Upałom ontra tylacyjnej, w wielu oddziałach - zwłaszcza w wykończaln i ach = 
E I tzw. wydlJialach gorących - temperatura na salach ~ięga 

- ponad 35•c. Przypomnieć też należy administracji zakładowej 

Kronika 
e Wczoraj w basenie „Anll&nY" 

utonął 17-letnl Mieczysław s. (Tu­
roszowska ł), Przybyly lekarz 
stwierdził zgon. 
e Przy zbiegu ulic Kasprzaka l 

Turoszowskiej kierowca „Syreny" 
IF 3861 Stanisław P. na przejściu 

dla pieszych potrąci! 81-letnlą Ro­
zalię P . (Srebrzyńska 49). Starusz­
kę z ogólnym! obrażeniami prze­
wieziono do szpitala. 

e Na ul. Gagarina przy Tuszyń­
skiej Jan K. lat li (K!lińwego 17) 
na przejściu dla pieszych potrąci! 
rowerem 66-letniego., Bolesława B. 
(Slowackiego 19/21). I Pieszego opa­
trzono w pogotowiu. 
e Przy zbiegu ullc Piotrkow&klej 

I Worcella rowerzysta, 13-letnl An­
drzej F. (Tylna 3) zjechał raptow_ 

nie z chodnika na jezdnie i potrą­

§ N. lekcewazv· C- drobnostek'' ~~~~rz~~~~~'.ę~~6~~ ~a}~i i, ~~~r~~ze~e pr::~f~Jwwb~~kl~ 
„ ID li winna być wydawana pracownikom w przypadku zużycia alę , 
- niezależnie od czasokresu określoneg-0 normą. 

: eony został przez samochód osobo­
wy. Po udzieleniu mu pomocy zwol­
niony został do domu. 

Obowiązek szczególnej troski o warunkrl pracy w okre8ie 

O 
d czwartku kanikuła, okres s:z;czegó1nie cięill{j dla ZA- upalów nie ogranicza się jednak tylko do tych kilku wymle-

truclnionych przy maszynach załóg. Jak w. t?'m roku nionych ~praw. Szczególnej wagi nabiera systematyczna dba-

przygotowano się w fabrykach do wypełnienia zadań !ość o czystość i porządek na terenie zakładu i przestrzeganiie 

mających na celu złagodzeni~ zwięks_zon~j ~pałam! ,u- .przepisów bhp. Tymcza~em w tej właśnie dziedzinie zano\o-

ciążliwości pracy i zapewnienia ludziom mozllwie 3ak naJlep- wano w niektórych przedsiębiorstwach szereg niedopatrzeń i za-

szych warunków? niedbań, jak brak osłon przy igłach na maszynach dz!ewiar-

Odpowiedź na to pytanie, oparta nie tylko o redakcyjny skich i szyjących, podniesione ekrany. ochronne na częściach 

rekonesans w przedsiębiorstwach, ale i o raporty poko~trolne wirujących maszyn, wystające gwoździe z podłogi cz.Y porozl~-

inspektorów Wojewódzkiego Inspektoratu Pracy w Lodzi oru wana oliwa na przejściach. Wszystkie te „drobnostki" stanowią 

LRZZ i Zarządu Gł. Związku Włókniarzy, przeprowadzone w poważne zagrożenie bezpieczeństwa pracy, zwłaszcza teraz gdy 

ostatnich dniach w ponad 40 zakładach łódzkich (od maja kon- wysoka temperatura powietrza wpływa na zmęczenie i de· 

trolą warunków pracy objęto ok. 150 zakładów) wskazuje na koncentrację uwagi robotnika. 

szereg ważnych elementów. Zaostrzenie nadzoru i dozoru jest więc sprawi\ podstawowi\. 

Pozytywnie na ogól ocenia się starania o pM:ygoto\vante Dbałość o czystość na terenie zakładu również. Wszelkie bo-

pelnego zestawu napojów na salach produkcyjny~h. W skon- wiem nie wywożone dłużej i rozkładające się w czasie upalnej 

= = ---„ ----
----
--„ -

e Sterta żyta I częściowo mto_ 
carnla spallly się wczoraj w rr:tel­
scowoścl Babice pow. Lódt. St roty 

: rolnika - Czesław a F. szacuje 1lę 

na ok. 60 tys. zł. __ e w Lasku jadący nleostrotnle 
„Mercedesem" Marek O. najechał = na rowerzystę Mariusza B., który 

: poniósł śmierć. Kierowcę zatrzyma­
no do dY~pozycJi prokuratora. 

e w Zduńskiej Woli Leokadia P. 
weszła raptowni" na jezdnię 1 po-

191ł „ 

wypadków 
trllCQna zoatala przez samochód eię_ 
żarowy prowadzony przez Grzegorza 
B. Kobietę z poważnymi obrażenia­

mi przewieziono do szpitala. 
e w Białej pow. Lódź Zdzisław 

R. jadąc „Pannonlą" podczas wy· 
przedzania zjechał na lewą stronę 

jezdni l uderzył w sli.ip. Kierowca 
oraz pasażerka Ewa R. doznali po­
ważnych potluczen i przebywają w 
szpitalu. 
e Kazimierz K. jadąc motocyklem 

w Krepie pow. Lowicz potracił oie_ 
sz11 Mariann<: G. Oboje przewiezio-
no do S?,p!tala, (kl) 

W dniu li. VlTI. 197' r. 11marła, 
pnetywrz;y lat li 

ł. t P. 

HELENA 
-GUTKOWSKA 

s li. J'RĄTCZAK 
vel TOMCZAK 

POl'J'Zelt &dltędzle się dnla 19, 
vm. e 1ods, u • kaplicv cmen­
tarza - n:ymskokatollckiego l\a 
Dolach, o crym powiadamia po-
1rątona w &lęboklm bólu 

NASBLlŻSZA KODZINA 

I. P. 

trolowanych zakładach ludzie mieli do dyspozyci1 termo,;y z pogody nieczystości i odpadki zatruwają powietrze na wenty-

miętą i kawę, wodę przegotowaną i z saturatorów oraz soki lowanych przy otwartych oknach salach. 

witaminizowane. Niewielkie przerwy w dostawach na prze!o- w e wspólnym !nteresie dołożymy starań, aby ludZJiom przy 
JANINA ZIELllQSKA 

= mie zmian, zwłaszcza popołudniowej i nocnej, łagodzili mistrzo- maszynach pracowało się lżej, lepiej l bezpieczniej. 

:; wie nosząc napoje do podległych im zespołów. Obowiązek ten, Gorący apel skierowany przez instancje związkowe i 

: na czas upałów przejęli oni na siebie zwłaszcza w tych przed- Woj. Inspektorat :Pracy w Lodzi. do adi:nlnist.racj! 

: siębiorstwach, w których daje się we znaki brak specjalnie _do przemysłowej i rad zakłagowych oraz załóg o. osobiste zaai:i-

: tego angażowanych kobiet - tzw. „kawiarek" na Il I III zmia· gażowanie w sprawę troski o warunki pracy J przestrzeganie 

:; nie. przepisów bhp - nie powinien pozostać be-z echa. 

: Lepiej zaopatrzone li\ sale produkcyjne w zasłony okienne (wyrz.> 

= 
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Pognelt 6dbędz!le 1111 dnła tt llleri.nła Itr. • pdz. 11 s 'k@«cloła 

łw. Kazimierza na mnen.ta.rs za.new, • esym ..,wtada.ml.aJĄ po­

grątenJ w 1mutku 
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Za króla Stasia ulice Warszawy okropnie jeszcze na ogól wyglądały: rrząskle b?oto; 

kałuże, nieczystości - rzecz to była ZW)'czajna. Cóż więc robil elegant, wybierający się 

na bal w płytkich paryskich trzewikach i białych pończochach, jeśli nie miał własnego 

poja:r;du? Najmował tragarza. który - na barana go ta.o;zczyl. Tak właśnie na taf1cując• 

wieczorki przybywa! za młodu pan Julian Ursyn Niemcewicz I jego kolec:ll:y z korpusu 

kadetów„. 

Jakże to - kt.oś się zdziwi. - Przy takim 
ruchu. jaki panowal już wtedy na stole<"z­

nych ulicach (nie darmo przecież cisa! jeden 
z zagranicznych podróżników, że przez 
dzień w Warszawie więcej qJę '2l0baczy poja 
zdów niż w Berlinie przez dwa tygodnie) -
nie było u nas kairet czy powozów do wYna­
jęcia? 

Byly, i to tuż nawet u schyłku czasów sas 
kich. Wszelako karetę na caly dzień trzeba 
było wz;iąć. płacąc dukata. Osilek. co na 
barana młodych elegantów nosił. brał za 
kurs drobna czą~tkę tej sumy: ledwie pól 
złotego. NiPd!ugo jednak <'lane mu już bvło 
w podobny spo•ób zarobkować. bowiem w roku 

1777 zjawili ,;ię w \Val"<;7,aWif> dwaj sprytni 
Francuzi. oanowie d'Ossudy i Declaire. któr 
ych uznać należy za czcigodnych prekurso­
rów d7.i«iejszyrh przedsiębiorstw tak•ówkow 
ych. wy~tara1'i się bowiem o prz~·wilej na 
zalo:i;enie antrepryzy„. wynajmu lektyk. 

LEKTYKI NA KRAKOWSKIM 
""PRZEDMIESCJU 

i 
ak to nagle zjawiło się na 
wskim bruku kilka ies' 
numerowanych. z d 
m1 oo bokach. no.<;z<>n ·-·~,...-~ 
i;arzy w je>dnolitej 

:numer~mi opatrzone.i. Sensaci 
da. a ceny zupełnie przystępne. s qodz~­
nny kosztował w dzień poltora złote?go. nocą 

dwa złote. Płaciło eżność nie traga-
rzom. lecz kasjer m z postojów; 
tych zaś cztery było tmzem Nowej 
Warszawy. na ry Miasta i dwa 
na Krakowskim P ·u; przed Bernar-
dynami i Wizyt 
Pomysłowi F e 'mieli jednak -z o-

wymi lektyka cia. Warszawskie uli-
ce pełf),f by oczów. ładownych wo-
zów i nadejść miał czas. k.:e-
dzy - w marszałe>k Mniszech ogło-
,,ić musi ze u na> przepisy o ruchu 
dla pie5zv nnvch i poiazdów. (Tak. pro-
i;zę p.ań.,twa asz kodeks drogowy trady-
cje ma iuż omal dwuch•elletniP)· Nim Wi\!C 
pozwolpno panom Declaire i d'O<;<;udv orzed­
sit;biorslwo uruchomić musieli na ipier\V 
z memalym trudem zwalczyć obawy władz o 
bnzpieczPństwo pasażerów. zamkniętych w 
kruchej lektycE> wśród „nacisku karet". Po­
tem zaś - nieustanne mieli klopoty z traga­
rzami. „Drążnicy•· bowiem raz oo raz upijali 
się. potykali. kołysali i tari:al! lektykami. a 
niektórzy 'Z tt-za,:kiem wywracali je na bruk, 
naracająC' klientów na strach. sińce i skale­
c::enia. Gdy VIŚ pewnej nocy dame jakąś 
„db ko,zuli obdarłszy 1Y>rrncili" - przed<ię­
hlor<lwo ostatecznie upadło p0 dwu niespel­
na Jatach istnienia. 

~ FRAN(:USKIEGO FIAKRA 
DO POlSKlEJ DOROżKl 

Panowie d'Os>udv i Oeclaire nie dali jed­
nak za wygraną. Nabywszy kllkadzie;1ąt uiy-

wanych karet - zalo±yli 
biorstwo wynajmu tiakró 
wreszcie powodzenie. JMlł 

narzeka! jeden ze wsp6lczesn 
karety były już l „nie bardzo 
ochędożne", to Pl"Ze kry niezwykle by-
fy miastu potrzebn~: wszystkich, którzy 

'l)Oj azdu, stały się jedy­
ym środkiem lokomocji. 

Nauczęn· il'D doświadczeniem z „drą. 
żnikami" - wspólnicy • góry prze-
zornie i publiczność. że woźnice 
są nie l Y. „ prt.yslojnym ubiorze i nu-
n1Prowan • a le też „trzeźwi, wierni. umie­
jętni jeż '. Postojów urządzono kilka: na 
rynkaC'h Starego i Nowego Miasta. pod ko­
lumną Zygmunta, na ulicy Długiej. po dwa 
na S atorskiei i Krakowskim Przedmieściu. 
Obok ażdego przy5tanku urzędowa! „pisarz 

'ż.szym iak'owym sklepie umieszczony 
mający dla siebie wystawioną budkę". 

e"fnu wpłacało się pieniądze. on też dawał 
asażerowi ,.blaszkę z numerem fial'l'ra prze­

znaczonego". Kurs po mieście od złotego do 
dwu kosztował; za miasto jadąt' trzeba bylo, 
prócz wyższej znacznie <i płaty. zapewnić też 
obrok koniom, woźnicy zaś wyżywienie i, w 
razie potrzel:>y, także nocleg. 

A jednokonne dorożki. podobne tym, kt6-
ryC'h kilka dziś jeszcze po Wal"szawie kursu­
je? Zjawiły się już po rozbiorach. około rQ.)tu 
1798 - w cza~ach nagłego. a powszechnego 
u nas za,interesowania przemysłem i han. 
diem. Pomysł ich WJ)rowadzenia zrodzi? si'ę 
ponoć w głowie Antoniego Filipa Ledóchow­
skiego, który w tym samym czasie założył 
w pałacu Miliszchów wielki magazyn mebla­
rski. 

I tak to - interesy w mieście zalatwlając 
- jaśnie wielmożny wojewodzic Ledóchow­
ski jako warszawski kupiec jedną z pierw­
szych u nas doro;i;ek wyjechał w wiek XIX. 

A. IM.l\IERLIŃSIU 

Jerzy Stefko 
Kapłan uniósł do góry ręce, po czym szepcząc ostatni werset modi itwy po­

czął kreślić dłonią znak krzyża. Zabrzmiały organy końcowym akordem. Lu­

dzie wysypali się na plac przed kościołem. Za nimi' po chwili wybiegli mini­

stranci, wreszcie wyszedł i sam proboszcz. Był to ksiądz słusznej postawy, 

wysoki i tęgi. KrągJq twarz zdob-ily okulary, zzo których patrzyły lekko przy­

mrużone oczy krótkowidza. 

pierwszym stopniu wtajemniczenia ... 

I 

O bserwowalem go z daleka, doszukując Bię 
jakichś szczególnych cech, które by wskazy 
wały na ową „dziwną moc", jaką mu 
przypisywali ludzie lub po prostu zdolność 
zastanawiającą i trudno wytłumaczalną. To 

oo później ui>łyszalem i zobaczyłem, graniczyło nie­
mal z szarlatanerią nie mieszczącą się we współcze­
snej scenerii. 
Wyszliśmy np. z księdzem Kilianklem do ogród­

ka. między kwitnące kwiaty. Za płotem 5·tal naRZ 
redakcyjny „fiat", na dachu domu v.i,s a vis' wy­
strzelały telewizyjne anteny. 

- Widzi pan ten obłok nad n.ami? - zapyta.I 
proboszcz - O ten. duży. stojący nieruchomo. Ja 
go zaraz rozbiję na pól. Wyślę tylko odpowiednią 
wiązkę „promieni". Chce pan? 
Kiwnąłem głową. Ksiądz 7.lożył dłonie ł 'll'Ycla­

gnął je do góry, jakby w geście blogosl:awie11stwh. 
Trwal tak chwilę ·w bezruchu i... 

Przecierałem oczy z niedowierzaniem. Ozy:tby mi 
się wydawało? Chyba to autosugestia. Obłok powo­
li „rozmywał" się szarzał, po czym rozdzielony na 
dwie części zanikfi na niebie. Przypomniały mi się 
sceny z „Faraona", gdy kapłani egipscy podobnym 
ruchem rąk „sprowadzili" zaćmienie slol'lca„. 

Później przy pomocy metalowej różdżki ksiądz 
pokazywał mi z kolei gdzie przebiega podziemna 
żyła wodna, następnie zaś rozstawiając „pochlania-
1".ze" (butelki połączone miedzianym drutem) neu­
tnlizował jej promieniowanie. 
We.szliśmy do mieszkania. Byl to zwykły, typowo 

Uch-walona została siódma Jul w historTl Pot.: 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej ustawa amnestyj· 
na. Wszystkie one mają . wiele cech wspólnych, 
ale i wiele różnic. - JAK MOŻNA - PANIE PR0-

1 KURATORZE - SCHARAKTERYZOWAĆ I UZA· 
SADNlć OWE ROżNICEł 

Z prokuratorem generalnym PRL­
dr Lucjanem Czubińskim 

rozmawia red. Zofia Tarnowska 
- Pierwsze amne<:tle uchw~lone 

zostały przez Sejm PRL w 1945 r. l 
1947 r Dotyczyly reakcyjnego pod­
ziemia politycznego i zbrojnego. Ich 
celem głównym była konsolidacja 
narodu i zachęta do podejmowania 
wspólnego dzieła odbudowy kraju 
z ogromr.ych zniszczeli Ten cel 
należało realizować bez względu na 
różnice politvczne i światopoglądo­
we. Następne amnestie - poczy­
nając od 1952 r. uchwalone były 
w innych warunkach i stanowiły 
wyraz sily i wspaniałomyślności 
pal!stwa już okrzepłego w swym 
nowym bycie. Obecna amnestia 
jest także tego dowodem. Podob­
ni'e jak dwie poprzednie akcentuje 
doniosłość kolejnego jubileuszu 
PRL. , co podkreślone zostało w jej 
wstępnej tre~ci. UchwH!enie usta­
wy o amnestii nastąpilo w atmosfe­
rze wzrostu poczucia dyscypliny 
spolecznej, poszanowania zasad 
porządku prawnego oraz poprawy 
stanu bezpieczeństwa. Stalo slę 
to gtównie dzięki postępowi w 
kształtowaniu stosunków społe­
cznych, a nie tylko na skutek bez­
pośredniego działania na rzecz po­
prawy porządku publicznego. 

nla porządku publicznego I dyscy­
pliny w kraju. Ważnego problemu 
dotyczy art. 5 ustawy: nieznanych 
organom ścigania sprawców prze­
sti:pstw. W interesie społecznym. a 
w szczególności w celu usunięci.a 
jednego ze źródeł zagrożenia porżą­
dku prawnego i dysrypliny społecz­
nej, leży rozładowanie tego zjawiska 
Należy zakładać. że wielu spośród 
nie ujawnionych sprawców - jak 
to wykazała praktyka lat ubiegłych 
oczekuje na sposobnosć zgłoszenia 
się i zrzucenia z siebie ciężaru 
przestępstwa. Art. 5 stworzył la­
ką sposobność i wprowadził daleko 
idące ulgi. 

- W odczuciu pewnej czę.śc! 
społeczeństwa daje się zauwazyc 
wyraźny za.wód z powodu· „pozo­
sta wienia. w pamięci" - że tak to 
okreslę - win i kar. 

- Nie wprowadzono w tej amne­
stii zasady abolicji, to znaczy pu­
szczenia w niepamięć i przebacze­
nia . przestępstw. Abolicja pociąga 
za sobą ten skutek, że nie wszczy­
na się postępowań o przestępstwa 
jej podlegające. wszczęte postępo-

ia umarza si~ kary się daro-

Jem jest stworzenie szansy powro­
tu do społeczeństwa. do normalne­
go ludzkiego życia tym, którzy 
zbłądzili. Chodzi o to. by nie zna­
leźli się z powrotem za murami 
zakładów karnych. które opuszczą. 
Dlatego wladz.e zadbały o przygo­
towanie odoowiedniej ilości miejse 
pracy, o szkolenie zawodowe. o za­
pewnienie kwater w hotelach ro­
botniczych i pomoc w najtrudniej­
szych dniach. A sama praca? Każ­
dy kto ją podejmie (obowiązkowo 
w ciągu trzech miesięcy) nabiera 
wszystkich praw pracowniczych, a 
więc i do awansów i do nagród, 
O wymazaniu winy i kary d'!­
cydować będzie postawa człowie­
ka, rzetelna praca. jej wyniki. 

- Co pra.wda wyjaśnił pan pro­
kurator wsarloicze różnice międz1 
obecną amnestią, a poprzednimi -
a obowiązek pracy ,jest nowością, 
w tej ustawie - ale doświadczenia 
przyjmowania sie w życiu poprzed­
nich - zwłaszcza tej z 1!169 r„ by­
ły dla. społecze11stwa. dość uciążli• 
we - niedokładnie mówiąc. 

- Maj~ n.a uwadze spokój, bez.o 

- Czy należy z tego odczytać, te 
w motywacji usta.wy założenie o re­
zygnacji z wykonania orzeczonej 
lub g1·ożącej kary nil' spowoduje u­
jemnych następstw społecznych? SPOŁECZNE C.ELE 

- Właśnie tak. Proces ksz.talto­
wania stosunków społecznych m.a 
charakter ciągły i narastający, nie 
'ozostaje bez wpływu na zmiany 
z~chodzące w postawach obywateli, 
bowiem towarzyszy mu wzrost swia 
domości spolecznej. Nie ma w\ęc 
podstaw do zak.ladania, że nie o­
hejmuje on osób, ktore weszły w 
zagrożone karą kolizje z prawem. 
Nie ma podstaw i dlatego. że prze­
"ież te osoby były poddane za1?1e­
gom wychowawczym, resocjaliza­
cyjnym i oddziaływaniu o chara­
kterze profilaktycznym. Założenie 
z motY\VÓW amnestii wyraża więc 
podstawowe jej dążenie przyspie­
,zenia osiągnięda celów procesu 
karnego i wymierzonych kar, a 
tym samym zmniejszenia spolecz-

ych kosztów, jakie się z tym wią­
żą. 

- A jedna.k usta.wa. pomija. wie-' 
le ka.tegorii przestępstw. 

- Możemy sobie pozwolić na 
stworzenle szansy resocjaliza­
cji w warunkach wolnościowych dla 
tych ludzi, którzy przypadkowo zblą 
dzili, którzy wyrządzili społeczeń­
stwu stosunkowo niewielką szko­
dę. Nie wszyscy zasługują na ko­
rzystanie z dobrodziejst',\' amnestii. 
Interes p«ństwa i spo1eczeństwa 
wymaga by pozbawić tych dobro­
dziejstw ludzi, którzy popełnili 
przestępstwa szczególnie niebez­
pieczne dla porządku publicznego. 
Dlatego wyłącza się spod działania 
amnestii sprawców przestępstw eo­
dzących w życie i zdrowie obywa­
teli, przestępstw o charakterze chu­
ligańskim, przestępstw godzących 
w interes państwa. Dominująca 
większość tych przestępstw stanowi 
- pomimo ogólnej poprawy stanu 
bezpieczeństwa - poważne zagro­
żenie' dla porządku prawnego. \V~·­
lączenia zostały pody~t<>wane ko­
niecznością ich zwalczania. tak jak 
to wynika z dyrektyw wymiaru ka­
ry oraz założeń programu umacnia-

A ILU ZOSTAŁO 
NA WOLNOSCI? 

I 
edna tylko formacja !'Oz­
budowanego włoskiego a­
paratu policyjnego, popu­
larni „Carabinieri", za-

trzymała w ub. roku 500.000 
osób pod zarzutem bandytyzmu 
i ter-roryzmu, o 150.000 osób 
więcej niż w 1972 r. Przy oka­
zji aresztowań za-rekwirowano: 
1 armatę, 1 moździerz, 79 ka­
rabinów maszynowych, 5751 
karabinów różnych typów, 3471 
rewolwerów, 7000 granatów, 
230.000 kg materiału wybucho­
wego, 700.000 szt. amunicji l 
150 polowych radiostacji. Prócz 
tego arsenału broni, w ręce 
„Cara binieri" wpadło 1000 kg 
narkotyków. 

SOCJOLOGIA 
DEWOCJI 

Badania przeprowadzone przu 
«ocjofogów francuskich w Lour­
dei wykazaly, że wfród 624.225 
pielgrzymów, któTZy w ub. ro­
ku odwiedzili to miejsce kultu 
religijnego, trzy czwarte ata­
nowili mieszkańcy wsi, przy 
czym co drugi przekroczył 
wiek 60 lat. Ucustnikami piel­
grzymek 1ą w dwóch trzecich 
kobiet11. 

DYREKTORIAT 

Pod cięto.rem wielomll!ono~ 
wych długów magistrat Mona­
chium został zmuszony do o-
prricowania programu cięć 
oszczędnościow11ch., Prz11 o-

AMNESTII 
wuje, a karty karne usuwa z re­
jes.t;ru skazanych„. 

- Wielu ludzi pragnęłoby 1ZCZe­
rze wymaza.ć ze swego życiorysu i 
oficJa.lnego rejestru złe czyny i ka­
ry. Nie ma.Jl\ tej szansy, pr3.wda? 

- Mają w innej formie, o któ­
rej powiem, ale przeciwko abolicji 
należy podnieść szereg argumen­
tów, społecznie doniosłych, a naj­
ważniejsze są następujące: aboli­
cja nie pozwala na stosowanie wo-· 
bee sprawców przestępstw nawet 
środków karnych o charakterze za­
pobiegawczym I wychowawczym, 
co kłóciłoby .się przecież z pod­
stawowymi założeniami obecnej u­
stawy, a więc i z jej społecznym 
znaczeniem. Abolicja nie pozwala 
też na zorientowanie się w rzeczy-
wistym stanie przestępczości, co 
pozostawałoby w sprzeczności z 
zasadami polityki ścigania i wymia­
ru sprawiedliwośc:i. 

- Umarza sie jednak postępowa­
nie karne o czym mówi;\ przepisy 
amnestii. 

- Tak, ale tylko w sprawach o 
przestępstwa zagrożone karą pod­
legającą darowaniu, a także w 
sytuacji. kiedy z całokształtu o­
koliczności wynika, że należaloby 
orzec karę podlegającą darowaniu. 

- Mówiliśmy o ~zansie wymaza­
nia. winy i kary. W jakiej to mo­
że nastąpić formie? 

- Zasadniczym celem u.s·tawy 
jest nie - jak to niektórzy oby­
watele przypuszczają - zwolnienie 
miejsc w zakładach karnych, ho 
grozi nam ich przepełnienie. Am­
nestia. zwana aktem laski. aktem 
wielkod.ITTzności państwa. .Jest 
czymś więcej niż aktem wspania­
łomyślności. Jej zasadniczym ce-

ka.zjl wyulo na jaw, tt mia-
ito zat-rudnia 13.000 wyższych 
urzędników, 16.000 pracowni-
ków .um11słowych niższych. 
szczebli oraz 14.000 robotników. 
Co -rok:u przekroczenia. fundu­
szu plac powodują zwalnia.nie 
robotników, natomiast ormia 
urzędnicza rozrasta się dyna­
micznie. Równie szybko wzra­
stają zarobki radców i aseso-

!'6t0 miejskich. Na.ftepiej wf1i.; 
dzie aię kadrze dyrektorskiej, 
której 1ta.n w przypadku dy­
rektorów generalnych powięk­
szył się dwukrotnie, a w przy­
padku dyrektorów administra­
cyjnych nawet pięciokrotnie. 

DLA CHLEBA, PANIE, 
DLA CHLEBA 

Kiedy mlejikie przedsięb!Of'~ 
l!w~ ~11wQ.zk,i #mieci w łio--.....-- - _ ... _ 

pieczeństwo I poczucie sprawiedll• 
wości ogromnej części społeczeń­
stwa, która nie naruszyła nigdy 
norm prawnych i nie narITTzy 
stworzono system zabezoieczerua 
pożądanych skutków amnestii. Pier 
wszy z nich to wlaśnie omówiony 
już obowiązek pracy, a poµ. tym 
mamy zastrzeżenia o anulowaniu 
stosowania amnestii. W przypadku 
popełnienia w ciągµ dwóch lat 
przestępstwa, amnestia przestaje 
automatycznie działać wobec spraw 
cy. którego uprzednio objęła. U­
morzone poslepowanie bedzie w ta­
kiej sytuacji wszczynane na nowo, 
Karę darowaną, trzeba będzie od­
być w całości, nowe skazanie po­
głębi dolegliw-0ść. Nie łudźmy się, 
że wszyscy skorzystają z dobro­
dzir„istw amnestii - mam na my­
śli tych, których ona obejmuje. Już 
mamy pewną ilość wypadków prze­
kreślenia szansy powrotu do spo­
łeczeństwa i do normalnego ży-
cia. ' 

- W związku z tymi wypadkami 
Istnieje obawa, wyrażana przez 
wiele osób, że nasili się przestęp-­
czość. 

- Nie należy się tego poważnie 
obawiać. Pomijając już fakt. że 
amnestia skonstruowana została w 
sposób ograniczający do minimu1n 
Pl'zypadki zlekceważenia szansy. to 
organy ścigania i wymiaru sprawie 
dliwości są przygotowane do zdwo­
jonego wysiłku w czuwaniu nad 
porządkiem i bezpieczeństwem. Je­
steśmy przecież świadomi swej si­
ły i możemy się nia orzeciwsta­
wić aktom gwałcenia ładu społeczne 
go. Nie bez uzasadnienia ustawa o 
amnestii nazywana jest aktem wle1 
koduszności I siły. 

wym Jorku oglosilo, ~e zatru..; 
dni 100 pracowników, w kolej­
ce przed biurem personalnym 
przez trzy dni tłoczyły się do­
słownie tysiące chętnych, ulice 
były zablokowane, musiała in- 1 

terweniować policja. Co robić 
z tylu kandydatami? Szefowie 
przedsiębiorstwa postanowili 
tłumny najazd bezrobotnych 
wykorzystać dla akcji rekla­
mowej. Powiadomiono prasę. 
radio i telewizję, spędzono a­
matorów sensacji i w Brookly­
nie urządzono selekcyjny „tur­
niej sprawności" dla adeptów 
fachu śmieciarskiego. Kto ubie­
gał się o posadę,, musiał stanąć 
do wyścigu z pojemnikiem 
śmieci na plecach, czołgać się, 
przeła~i~ przez przeszkody. 
skakac i padać na nos. Nieja­
ki Ben Garcia wyznał reporte­
!'owi: „Bylem komandosem w 
Wietnamie i niejedno tam i:ę 
przeszło, ale ci bossowie od 
śmieci dali mi porządnie w 
kość. Żeby mnie tylko przyjęli 
po tym wszystkim do roboty„." 

NIE TACY BOGACI 

Jak doniosła prasa szwajcar..; 
ska._ sytuac~a energetyczna 
kraJu. alpe1sk1ego zm~siła rząd 
do pilnego rozważenia projek­
tu. o!łraniczeń dostaw prądu w 
miesiącach Jesiennych i zimo­
wych. Opierając się na do· 
świadczeniach Wielkiej Br.yta­
nil, bierze się również· pod u­
wagę ścisłe racjonowanie ener­
gii, z zamknięciem dopływu 
P'.ądu 10 określona dni tygod­
nui. 
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umeblowany pokój. Tu .zacz.ąl się ciąg dalszy ekll­
perymentu. 

- Czy ma pan jakieś ul.jęcie? Jeżeli będziot 
\VSród fotografowanych ktoś meżyjący, to ja W.>ka­
żę tę osobę - ksiądz mówił tak przekonywająco, 
że natychmiast sięgnąłem do portfela. - Albo oo­
wiem na co dana osoba choruje„. 
Wyjąłem małą fotkę żony. Proboszcz położy! n11. 

zdjęciu dloń, po CZY'!tl aacząl wodzić po nim pal­
cem. 

- Wystan:zy, źe dotklnę miejsca gdzie znajduje 
się chory organ, aby natychmiast wyczuć pod pal­
cem ciepło - sygnal biegnący do mej dłoni. I to 
jest wspaniała istota radiestezji. · Bez pl."ześwietla­
nia, na odległość. drogą olbrzymiej koncentracji 
psychotronik (bo tak nazywają. 4M:Jecnie radiestetów) 
może otrzymać potrzebną informację o stanie zdrp­
wia pacjenta. Ot, np. ja teraz zadaję sobie wewnętrz­
n.ie pytanie: czy ta osoba ze zdjęcia ma zdrowe 
serce i układ krążenia? I otrzymuję odpowiedź, że 
n ie. Albo jeszcze coś innego. Pytam Jakie ma cis­
n ienie. - Ksiądz zacząl li<:zyć: dziesi<;ć, dwadzieś­
tia„. osiemdziesiąt, dziewięćdziesiąt, sto, sto dzie­
•ięć. Czy tak? 

Musia!em potwierdzić, gdyż istotnie niedawne ba­
dania lekarskie wykazywały lalu\ właśnie liczbę. 

- Gdyby żona była inwalidką i nie miała dajmy 
na to nogi, to wówczas ja odczuwałbym ten brak„. 

W 
yjmowalem jeszcze dalsze zdjęcia. Potem 
położyłem na stole klucz, a ksiądz przy 
PQmocy „radarowei anteny" uwalniał go 
od nagromadzonych ładunków „bioelektry­
cznomagnetycznych". Spytałem w jaki 

spo.sób odróżnia czy pod ziemią znajduje się woda., 
czy też jakiś mny minerał. 

- Tu wc1*!.zi w grę tzw. „promień mentalny" 
- wy1aśn1l. - Po prostu istnieje pewnego rodzaju 
odbicie tali od na5zej świadomości - naszego móz­
gu. Bo przecie.i wiadomo już, iż każdy pierwiastek. 

Mnie się wydaje, że m&Lg je&t lącznikiem fal, pe­
wnym ogniwem pośrednim. Fale wysyła ka;i;da dro­
bina przy założeniu. iż każda komórka jest elek­
trownią na swój sposób i' dla siebie. Drobiny wy­
,,yłają wiązki, a mózg spełnia rolę aparatu telewi­
zyjnego łub rac:iej radiowego. Srodowi•ko oddzia­
łuje na mnie, a mój móżg tylko działa wybiór­
czo. To są bardzo ciekawe rzeczy. Badam te s.pra­
wy, eksperymentuję. udoskonalam swe zdolnośc i„. 

- S!yszalem, że ks iądz obywał iakiś kurs w pa­
rysk.im Instytucie Wiedzy Psychicznej? 

- Tak, drogą korespondencyjną. Oto dyplomy -
poda! dwa zrolowane kartony. Jeden stwierdzał, iż 
ksiądz kanonik Zygmunt Kilianek odbył studia w 
zakresie nauk psychicznych, drugi natomiast, że u­
czestniczył w kursie radieste.aji naukowej i prakty­
cznej. Przy okazji instytut zastrzegał, powołuJaC 
s ię na odPQwiednie przepisy francuskiego prawa, 
iż dy:plomantom nie wo1no prowadzić praktyk le­
karskich. 

- A czy by! egzamin końcowy? 
- Oczywiście. Najpierw należalo o<lpowie-

dzieć pisemnie na szereg pytań, później zaś zade­
monstrować kilka praktycznych rozwiązań. 

- Na przyklad? 
- Ot, choćby· zmumifikować wątrob~ kury. 
- W jaki sposób? 
- To już tajemnica. Powiem panu tylko, że robi się 

„piramidkę". cos takiego na wzór egipskich. na n ipj 
ukl.ada się wątrobę i drol(ą radiestezyjną mumifi­
kuje. Wątroba nie ulega psuciu, a komórki we­
wnątrz pozostają żywe. Prawda, że interesujące? 
I na pewno przydatne dla medycyny czy przemy­
słu spożywczego. Miałem okazję poznać w in sty­
tucie szereg innych ciekawych eksperymentów. Oto 
na przyklad do, pokoju, w którym stala wiązanka 
kwiatów, weszła grupa sluchaczv . . Jeden z n ich 
zgniótł i zniszczy! kilka roślin. Po pewnym cza8ie 
grupa ta ponownie, weszła do pokoju. I co s ię o­
kazało? Kiedy zbliżyli się do kwiatów, na kliszy a­
paratu rejestrującego promieniowanie roślin poja­
wił się ślad ,,przerażenia". Wśród przybyłych znaj-

Na pierwszym stopniu wtajemniczenia„. 

Fantazia czv rzeczvwistość? 
każda Istota żyw• emituje okre§lone pr(llllłieniowa­
nie (można je juf nawet utrwalić na a•acie pro­
fesora Kiriana). Z tym, iż radiesteta ma swój wła­
<>ny, wypracowany kod. To znaczy, że dany bodziec 
- sygnał z zewnątrz - na jegQ „tablicy kodowej" 
wywołuje taką. a nie tnną reakcję. I tak np. wy­
ciągam różdżkę lub s8llTlą tylko dłoń i pytam naj­
p~erw: czy tu jest .woda? c:>dbieram syg;nal _ drga­
nie, kt~re wskazuie, że me. Pytam więc kolejno: 
czy tu i est. węgiel, nafta, gaz itd. Kiedy jui otrzy­
mam pot~~erdzenie, stara.m się określić na jakiej 
glębokośc1 Jest wskazana zyla czy mineral. 

- Czy mózg ludzki Jest więc rodzajem ech090Il­
dy? 

- Nie wiem, nad tym irl.41 dopi„o dyskutuje. 

dowal się bowiem także niszczyciel. Wy.starczylo by 
on jeden opuścił pokój, by „aureola" kwiatów zmie­
niła się radykalnie. 

S 
łuchalem wywodów księdza, zastanawia­
jąc się nad jego oo najmniej dziwnymi za­
interesowaniami. Mówił np.: „Niech pan 
sobie wyobrazi złodzieja. Po dokonaniu 
przestępstwa jego własna aureola u:eg. 

laby zmianie. wystąpiłyby w niej Inne barwy i 
ksztalty. Nic wtedy łatwiejszego jak zarejestrować 
aparaturą aurę i już mamy przestępcę. Trzeba tyl­
ko wcześniej odl{ryć jak, w jakim l'OJlrtliarze kon­
kretny czyn wpływa na zmiany aury oraz co zna­
czą zarejestrowane przez aparat sygnaly. Jak na 
razie stwierdzono tylko, że aura zależna jest od 
wielu okoliczności i stanów psychicznych". 

Kiedy mieliśmy się już pożegnac, proboszcz po­
wiedział 'Z kolei: „Osobiście przypuszczam, że bi­
blijni Adam i Ewa nie rozrrni.wiali ze sobą. lch ję­
zyk wykształcił się dopiero później, w miarę po­
trzeb. Na początku porozumiewali się oni bez słów, 
wysy!ając odpowiednie sygnały. A może umieli od­
czytywać swe stany i zamiary z anre<>l, ich baJ·wy 
i kształtu?" 

Przez kilka godzin, jakie spędziłem na plebanii 
ksiądz Kilianek robil wszystko żeby mnie przeko­
nać o przyszłościowej roli radiestezji. Przeprowa­
dzał doświadczenia, przytaczał wyniki swych obser­
wacji - ot. choćby w sprawach doboru malżPństw 
i .przyczyn ich rozkładu, czy też wpływu promie­
niowania terrycznego i kosmi=ego na samopo­
czucie człowieka. 

Z zupeJnvm zamętem w głowie opuszczałem !l1a­
lą podłęczycką wio-kę. Zeby proboszcz mógł wtedy 
obserwować mą aureolę, 1kto wie do jakich do.szedł­
by wniosków? Wracałem nie przekonany. choć. nie 
Prz:eczę, za~zokowany taktami, których bylem 
świadkiem. Swego czasu w trak<;:ie wywiadu jaki 
przeprowadzalem z prof. Dorabialską, uczoną stwier 
dzi!a, że jest sporo jeszcze zjawisk na świecie, 
których nie da się wytłumaczyć dostępnym! nam w 
tej t"hwili metodami. Czyżby do nich należała m.in. 
radiestezja? Ksiądz Kilianek, jak twierdzi. nawią­
zal kontakty z wieloma naukowcami, przekazując 
Im swe spostrzeżenia. Czas pokaże na ile ekspery­
menty wiejskiego proboszcza mają naukowe uza­
sadnienie„. 

JERZY STEFKO 

\ 

Ten dramat rozegra/ się na oczach dziesiątek osób, przy-

~ padkowych świadków niczym nie wytłumaczonych ambicji 
profesora Martina Reifferscheida. A wszystko zaczęło się 
prawie niewinnie. 

p rot. Reifferscheid, naczelny lekan: wydz!alu kl1nkme­
go Wyższej Szkoły Technicznej w Aa chen (RFN), po­
stanowi! zaprezentować swym słuchaczom klasyczny 
przypadek skrętu kiszek (volvulus). Zaprezentować go 
chciał na przykładzie młodej, bo 27-letniej pacjentki 
Marokanki Jaminy Abdelja!iki. Demonstracja była dla 
świadków bardzo przykrym przeżyciem, gdyż od pier­

wmej chwili wwiezienia jej na salę, chora nieustannie krzy­
czała z bólu i wymiotowała. 

Zebrani w sali studenci pierwszego i drugiego semestru, w!­
dz.ąc reakcję chorej, wpierw niecierpliwie wiercili się na swych 
miejscach, po czym jeden wstał i zwrócił uwagę profesora na 
poważny stan chorej. Re.ifferscheid odparł studentom krótko, 
że „nie macie odpowiedniej wiedzy, by ocenić stan chorej". 
Po czym uzupełni!: „Sytuacja jest opanowana i ja ponoszę od­
powiedzalność za chorą. Poza tym wiem co oznacza takie czy 
i.n.ne zachowanie chorego". 

Profesor był konsekwentny i wygłasza! prelekcję, nie zrażony 
alarmującym zachowaniem chorej. Pokaw-wykład w sali wy­
kładowej kliniki trwał dokladnie 31 minut. Wtedy pielęgniarz 
opiekujący się cierpiącą Marokanką l badający jej tętno pod­
szedł do profesora zajętego wykładem i szepnął mu coś do 
ucha. Kobietę spoczywającą na wózku wypchnięto z sali wy­
kładowej. Cztery minuty później mloda kobieta już nie żyła. 
Smierć Marokanki wywolala w klinice, zwlaszcza wśród stu­
dentów, ogromne oburzenie. Bo taka „opieka" nad chorą gra­
nic:.z;y przecież ze zwykłym skandalem. Na terenie uczelni po­
jawily się ulotki mówiące o lekceważeniu obowiązków przez 
personel medyczny. Reakcją na postawę studentów bylo pole­
cenie rektora, by zebrać ulotki i zniszczyć je. Profesor Reit. 
ferscheid zaś ogłosił, że przyczynę śmierci Marokanki uwa7ać 
należy za tajemnicę zawodową i wewnętrzną sprawę kliniki. 
O swej odpowiedzialności - którą się chełpił - w nowej sy­
tuacji oczywiście całkowicie zapomniał. Tak bylo przecież wy­
godniej. 

I 
amina Abdeljaliki przybyła do RFN do swego męża, 

· który podjął pracę w tym kraju. 20 maja wieczorem 
poczuła się fatalnie i zaczęła szukać pomocy lekarskiej. 
Pobieżne badania leka!."za dyżurnego ujawnilo poważ.ny 

!!'tan chorej i potrzebę umieszczenia jej w szpitalu. Istn iały ' 
tylko klopffi:v ze spisaniem historii choroby (ze względów ję­
zykowych). Za to diagnoza była dość jasna: volvulus. 
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Korespondencja z RFN 

Hotel ma osiem pięter. N& 
parterze kawiarnia, bar i 
restauracja o pięknie, nowo­
cześnie zaprojektowanyc·h 
wnętr.i:ach. Żyrandole j kin­
kiety z kolorowego szkła o 
przyjcmnćj, intrygujące.i fak­
turze. Niektóre elementy wy­
stroju wykonane z naturalne­
go kamienia. Elewacja ozdo­
biona prostymi elementami 
konstrukcji sprawia harmo­
nijne wrażenie. Kiedy siedzi­
my przy wielkim oknie z wi­
dokiem na budujące się no­
we centrum miasta Foksza­
ny, wieje dość silny wiatr l 
melody,łnle pogwizdu.ie w ele­
mentach elewacji hotelu „U­
nirea" - „Zjednoczenie". 

Jak oni 
to robią? 

T u wlafale, niedaleko 
stąd. na niewielkim 
placyku przed później 
wzniesionym gmachem 

wladz mia.<ta I okręgu. prze­
biegała kiedyś granica między 
prowincjami Rumunii: Moł­
dawia. Munten ; ą i Olten i ą. które 
zjednoczyly się dając początek 
nowoczesnemu organizmowi 
państwowemu. 

Teraz, tu wlaśn!e kszta!tflwa­
ne jest nowe centrum stolicy 
okręgu. Pierwsze jego obit!kty 
to właśnie ten piękny. nowo­
czesny hotel; gmach władz, da­
lej przy alei pełnej drzew -
budowany właśnie dom kultury 
odznaczający się tymi wszystki­
mi cechami. które wyróżniaia 
rumuńską architekturę spośród 
innych europejskich. Orygi:'lal­
ne, przywodzące na myśl da­
lekie echa architektury mek~y­
kar1skiego średniow:e;::za 
kształty frontowej kolumnady, 
pro-te, lecz bardzo harmonijne 
uklady połączeń płaszczyzn 
szklanych i konstrukcyjnych 
wyłożonych p!ytami · jasn~go 
kamienia, wnętrze rozwiązane 
z rozmachem: przestronne s.J.le, 
duża sala widowiskowa kin::iwo­
teatralna dla 600 widzów, !oyer 
ze spiralnymi, szerokimi >cho­
dami wylożonvmi bialym mar­
murem„. Miasto Fokszany liczy 
teraz nieco ponad 50 tys. m1t>sz­
kańców. Po rozbudowie ma 
liczyć 100 tys. Ale gdyby tak 
udało się, co w końcu nie je-st 
niemożliwe, taki dom kulturv, 
według tego projektu zbudować 
w Lodzi! Nie mamy tu tak 
pięknego obiektu, wliczając w 
to Teatr Wielki„. A pnpos, 
jeżeli będziecie w Bukare~zt'ie, 
obejrzyjcie koniecznie nowy 
gmach Opery i Baletu z wi­
downią na 1200 miejsc (a więc 
tyle co nasz, mniej więc~j). 
Prapremiera miała się w nim 
odbyć w październiku. Zro.L!-

Korespondencja własna Rumunii 
miecie wtedy co to znaczy na­
prawdę piękna I naprawdę no­
woczesna sztuka architektury. 
Tylko ostrzegam! - nie 
biorę żadnej odpowiedzialności 
za to jeśli wpadniecie w kom­
pleksy„. 

Bez żadnych cudów: z ma­
teriałów u nas również dostęp­
nych, z betonu, cegieł, oiałego 
kamienia (piaskowca i trawer­
tynu), z białego marmuru, z 
drewna, szkła i mosiądzu wy­
czarowano to imponujące •;acko 
architektury teatralnej, Ld1Jlne 
wzbudzić podziw sWym pięk-
nem, prostotą ! ełeg>ncją 
chyba nawet najzawziętslych 
snobów.„ 

N 
ow<>czeima vcMrtektutra 
rumu1\Slka, ta.ka ja'k na 
przykla<i w tym gmachu 
teatl'U, albo w gmaclrn 

Telewl'2.jd Bukares·zt, a•lbo w 1'11-

nych gmacha.ch, np. mia-
sta Galaczi nad Dunajem, 
albo na wybrzeżu Morza 
Czarnego, zachwyca ! Impo-
nuje swym nowoczesnym 
p'ęknem. Więc jatk oni to robią? 
Skąd się bierze na przykład to, 
że ekskluzywny, 0 dewiZO\.\~y" 
hotel n<id Dunajem, zloka·lizo,va­
ny w slynmej Delcie, za.projekto­
wa•no w ksztalc'-e „.rybackiej 
chaty, ~ryjąc jego dach„. trzC'i 
n.ową strzechą (oozywiscl<i o<1-
poWi<id'11·lO irmpregnowa.ną). W 
połączeniu z b\alyml ścianami 
trzyp'ętll'Owego budynku, ozdobio­
nymi niewielkimi prostymi 
okienkami, sprawia to szalenie 
eleganckie wrarerue. 
W ięc ja.ok oni to "'robią? Jak 

to 'je5't u nich możliwe? l Pytam 
0 bo młodego człowieka, bardzo 
energloznego 1 fa.chowego, na­
czelnego architekt.!! Okręgu 
Vrancea inż. Konstantina Solan­
czl. Pcnv;ada on bez chwili wa­
hania, jakby byt przy!}Otowa•ny 
na bO pyta•nie, że we wspót::zes­
nej aorchltektlli'ze rumuńskiej 
szeroko wykorzystuje s1ę do­
świa<liczenna budownictwa ludowe. 
go, stylioz,ują.c oczywiście 1 mo­
derniziując. Na przykład hotel 
Unirea" w Fokszany Jest przy-
kładem za,SJtosowania Sota,ref(o. 
sty1u budown~ctwa z pólnocy 
)<;raju. 

Dom kultury w Fokszany pro­
jektowa~o bliuro „Cairpati", a z 

% jego ramlen1a zespól na ozele 
z l.n.ż. Nicolae Vla<iescu, z;nako­
m\tym rwnuńsh'im rurchltektem. 
uozestni,kiem kcm~ursów "' 
Anglii, a•ut.o„·em wielu projektów 
2lrealtzo·wa•nych na wybrzeżu 
Morza Cza.rnego, które jak wia· 
dom-0 jes.t .swego rodq;aju a.rchi. 
tektonioznlj wizJ7tówkę Rum umb 
W arehitekturze tego domu kul­
tury widać - jak twierd•z1 ir.7. 
Sola,nozti - elementy struktur 
starych feudalnych t"'ierd'Z z 
górs.ki·ch regi,,.nów Mołdawii. 

I powla<ia da·lej, że zawsze 
przedstl!wia się tu kilka warian. 
tów i wybiera najbardziej eko­
nomiczne..., i.„ na.jp i ęk.niejsze. Po 
prootu \-kosz.torysie całego bu. 
dowta.nego przeds1ęwzięcia prze­
widuje się odpo\'.iednie sumy I'a 
\\Tsbrój, na styl, 11a architektur~. 

budownictwo wcale nie 
jest tu tanie - tu 
właśnie w Okręgu 
Vrancea nawiedzanym 

A 
przez trzę ienia ziemi. Qo;•at­
me z bardzo silnych, w t9łl r. 
do dziś pamiętają nie tvlko 
n3.jstarsi mieszkańcy. Ci, klórzy 
wtedy byli dziećmi pamiętają 
je równie dobrze„. Każdy pro­
jekt budowlany musi więc u­
względniać niebezpieczeń'>lwo 
trzę~ień ziemi o sile 9 stopni, 
czyli takich jakie wyslępuia w 
rejonie Pacyfiku, w Japonii na 
przykład. Opracowano Jrygi­
nalną rumuńską konstrukcję 
przeciwtrzęsieniową, która jest 
ponoć opatentowana. 

Budowa kosztuje więc wiele, 
ponieważ ogromne sumy po­
chlaniają fundamenty„. 

Teraz d<ilej: Jak przystępo­
wano do przebudowy cen•.rum 
Fokszany? · Najpierw wybrano 
miejsce na nowe centrum 
miasta. Uwzględniono także 
aspekt psychologiczny zagarl-
nicnia i zdecydowano że 
będzie ono w tym m\ej~·~u. 
gdzie było tradycyjne centrum 
zabudowane małymi, lichymi 
domkami. Rozwój nowocil!sny 
miasta zaczął się dość niedaw­
no, jako że od kilku ledwie lal 
jest ono centrum Okręgu. Ale 
i ten moment wykorzystano ma­
k ymałnie. Po prostu zbadano 

L------------------------------i doświadczenia miast moderni-
zowanych wcześniej, aby unik­
nąć tam popełnionych błędów. 

Na wie~ć o przyjęciu do szpitala chorej profesor Rei!fers­
cheid po.stanowił zaprezentować ją nazajutrz studentom. Ch~­
rej nie pytano przedtem o zgodę na udział w p<>kaz1e, co su: 
normalnie robi. No i pokaz się odbył, zaś zabieg na chorej 
wyznaczony został na dzień następny. Tymcz.<lsem .•tan chorej 
okazał się znacznie gorszy, niż profesor sądził. Błąd w sztuce 
lekarskiej? 

Dw\e godziny po pok.azo-wykladz!e studenci uczestniczący na 
oddziale patologicznym w sekcji zwlok w jednym z trupów roz­
poznali pacjentkę demonstrowaną im z rana w sali wykłado­
wej. Wybuchło wśród nich obmzenie. Następną reakcją było 
wydanie ulotki Jej pojawienie kierownictwo kliniki uznało za.„ 
naruszenie tajemnicy lekarskiej. Nie bez racji, bo jedna ulotka 
dostała się w ręce prokuratora, który natychmiast wszczął do­
chodzenie. 

Mimo sekwestru wydanego natychmiast na zwłoki Marokanki, 
1prawa zaczęła się nagle gwałtownie gmatwać. Co prawda 
miejscowi lekarze niezbyt rhętnie przyjęli tę decyzję do wiado­
mości. lecz mimo to nie stracili nadziei na załatwienie sprawy „po 
cichu", m i ędzy sobą. Tymczasem spotkała ich niespodzianka. 
Prokurator zażąda! wydania ·zwlok celem dokońania obdukcji 
w„. Bonn. Wy.szedł bowiem z założenia. że powiązania zawo­
dowo.towarzyskie lekarzy z A.achen mogą wywrzeć wpływ 
n.a wynik obdukcji. 

K 
olejna nlespodz,!anka spotkała tym razem lekarzy boń­
skich. Mimo błyskawicznego działanią prokuratora 
I przewiezienia zwlok zmarłe.i do Bonn jeszcze w dniu 
śmierci Marokanki, działanie było spóźnione I nic już 

prawdopodobnie nie przyczyni się do ujawnienia przyczyny 
zgonu. Lekarze bońscy stwierdzili bowiem, te do'<tarczono im 
zwłoki niekompletne. Po prostu patolodzy z Aachen dokonali 
już sekcji zwłok. Przy „okazji" usunięto z nich płuca, nerkę. 
wnętl'ZJlości. Wszystko to z.ostało spalone. ' 

Nieoczekiwana śmierć mlodej kobiety nabrala teraz jesz.cze 
większych wymiarów. Bo otą.,wbrew przepisom, zabranlającym 
dokonywan ia sekcji co najmńrej po 12 i;:odzinach od chwili z~o­
nu, patoloqzy z Aachen. mimo to otworzyli zwloki. A więc na­
ntSzyli prawo. Teraz prokurator wszczął dochodzenie także 
przeciwko nim. Istnieje tylko problem, czy nie przestrzegając 
terminu, uczynili to w wyniku zwykłego niedbalstwa. czy też 
w celu zatarcia wszelkich śladów mogących wska1.ać winowajcę 
śmierci miotle.i Marokanki. Dla formalności tylko dodajmy, że 
nikt nie żądał od przyjmowanej kobiety zgody na dokonani<" 
sekcji w przypadku zgonu, co także nal f' ży do. obowiąwi~c~·ch 
wymagań. A wię-c je zcze jedno niezgodne z prawem dziala-
nie lekarzy z Aachen„. · 

W centrum zlokalizowano 
kompleks handlowy wszystk!ch 
branż oraz plac o powierzchni 
ok. 12 tys. m kw„ dalej: hotel, 
kino, domy mieszkalne. 
Przewidzieć, zaprojektować 

to tu za mało. Każdy pr'Jjekt 
musi być zatwierdzony przez 
komisję składającą się z 'lkty­
wu partyjnego i mieszkańców. 
Jest po prostu najpierw dy­
sku to wany przez radę, a potem 
dopiero wystawiony na widok 
publiczny. 

Zaprojektowano oczywiście 
także strefę przemysłową mia-
sta, ale uwzględniono przy 
tym„. kierunek najczęściej 
wiejących wia.trów, by ew'.!ntu­
alne wyziewy nie szły na 
miasto. Jednym słowem obej­
rzano, przemyślano, przedv sku­
towano rzecz tak, by służyła 
ludziom jak najlepiej. „Si11e 
ira <'t studio" - jak mawiali 
starożytni. 
Wydział Architektury i Bu­

downictwa zajmuje się jednak 
nie tylko przebudową strilicy 
Okręgu Vrancea - Fokszany z 
52-lysięcznego na !OO-tysięczne. 
Zajmuje się także nowym 
ks'ztaltowaniPm funkcjon~ lnvm 
centrów wiejskich w Okręgu. 
Będzie takich centrów 52 i 110-
ży się na każde: szkoła, ST.Pi tal 
na 20 miejsc, sklepy, warszta­
ty rzemieślnicze, cP.ntrum 
administracyjne i stre!a ziP.ll'ni. 
7 takich centrów już· się rP.<ili­
zuje. do roku 1980 mają być 
gotowe wszystkie. 

Szeroko uwzględnia się lokal 
ne tradycje, lokalne style. Bu­
dową zaczyna się od tvch obi ek­

tów. które są najpotrzebniej~ze, 
nawet jeśli po ich reali~acji 
jeszcze nie widać efektown ie, 
że oto powstaje centrum rc210-
nu. 



\VAŻNIEJSZE TELEFONY D'VŻUlłT APTEK 

Informacja telefoniczna OO 
Straż Pożarna 08, 666-11, 59:;.55 

Pogotowie Ratunkowe · 09 
Infonn. kolej, 655-a, 284-60, 399.80 
Informacja PKS . 265-96, 547-20 
Pogotowie wodociągowe 835-46 

H.\LKA - „Smocu jama", baj­
ka. godz. 15, „Pojedynek re­
wolwerowców" USA od lat 16, 
godz. 16. 17.43, 19.30, 19. 8. 
,.Pojedynek rewolwerowców" 
godz. 16, 17.45, 19.30 

1 l\1A.JA - „Lajkonik", bajka 
goctz. 15, „Zemsta wilka mar­
skiego" rBl rum. oo iat Ił. 
godz. 16, 17.45. 19.30. 19. a. -
,.Mężczyzna, który ml slę ood'.). 
ba" franc. od lat 16, l!<>dz. l~. 
li.15, 19.30 

Tuwima 59, Rzgowska 147, Piotr 
koRska 307, Limanowskiego 37, 
Zielona 28, Pl. Wolności i, Obr, 
Stalingradu 15. 

= I Junacy OHP NARESZCIE LATO! 
Pogotowie !\'azowe 395-85 
Pógotowie energetyczne 3~4-28 
Pogotowie ciepl1nvnicze 253-11 

TEATRY 

NOWY - godz. 19.15 „Z„kl!naoz 
deszczu 11

, 19. 8. nieczynny 

MAt.A SALA - godz. 20 „Ape-
1vt na czereśnie". 19. 8. nie­
czynna 

MtTZYCZNY - Estrada LódzkR -
19. 8. godz. 19 ,.Gdzie ci męż­
czy:tni, proszę koleżet\stwa" 

PoZ<l\Stale tea trY nieczynne 

MUZEA 

8ZTUK1 ('ul. Wi~owskiel'(o Ml 
godz. 10-11, 19. 8. nieczynne 

BISTORU RUCHU REWOLUCY-T­
NEGO (ul Gdańska 13) nieezyn 
ne. 19. 8, godz. 9-16 

ARCHEOLOGICZNE I ETNOGRA· 
FICZNE (Pl, Wolności H) nie-
czynne 

lnSTORll WLÓKI'ENNICTW A (Ul. 
Piątrkowska 2B2) godz. 11-17, 
19. 8. nieczynne 

EWOLUCJONIZMU (Park Sie.nlci•­
wicza) nieczynne 

zoo 
w godz. ._11 
do gO<l.z. 18) 

PALl\fiARNIA - nieczynna 

K.INA 

('kaaa 

BAr,TYK - ,.Szantd;y!leł" franc. 
od lat 16, ~<>dz. 10. 12.15, !4.3Q, 
17. 19.30, 19 8. - 1ak wyżej 

l\It.ODA GWARDIA „Ojciee 
chrzestny" USA, od lat 18. god7, 
9.30, 12.45, 16, 19.30. 19. 8. - jak 
wyżej 

J\iUZA - „Jesienna przygoda", 
b1jka, godz. 14, „Helga" (A) 
RFN, od lat 14, godz. 15. 16.30, 
„Wiosna panie sierżancie" (AJ 
poi, od lat li, godz. 18, ~. 19. 
8. - „Helga" - godz. 15 .30, 17, 
18,30. „Morgiana" czech. od lat 
16, gOdz. 20 

OKA - „Dziewczyna na miotle" 
(czeski) od lat 11, godz. 12. lł, 
„Pokusa" wł„ od lat 18, godz. 
16, 18, 20; 19.8. j. w. 

11. VIII. 

'R. Luksemburg 3, Nani.towicza 
ł2. Al. Kościuszki 48, Piotl"kow­
ska 225, Lutomierska 146, Dąb­
rowskiego 60, Obr. Stalingradu 15. 

~ w budownictwie = 
STACJA KRWIODAWSTWA ~ komunalnym 

Franciszkańska 1719 przyjmuje, 
codzlennle w godz. 7.30-14, a w 
so'ooty 7.30-13. 

DYŻURY SZPITALI 

Instytut Polożnlctwa I Glneko­
logll (Ster'linga 13) . Klinika 
Położnicza ul. Curie.Sktodowsl<iej 
·15 - Klinika Glnekologl1 - dziel­
nica Sródmieścle I z dzieln;cy 
Górna: Poradnia „K" z ul. re-

· lińskiego, 
Szpital im. Madurowicza 

Klinika Pol.-Gin. WAM - dzleL 
nica Polesie l z dzielnicy Górna. 
Poradnia „I<" ul. Prz:vbyszew­
skiego 32 l Zapolskiej 2. 

Szpital im. M. Kopernika. 
dzielnica Górna, Poradnia „K" 
Odrzańska, Cieszkowskiego, Le­
cznicza l Rzgowska . 

Szp ital im. H. Wolt - dzielnL 
ca Widzew oraz dzielnica Balu­
ty oprócz Poradni „K" ul. Se­
dziowska i Libella. 

Szpital Im. H . Jo rdana 
dzielnica Baluty, Poradnia K" 

= 3 = -= --= = --= --=:i 

3 -------3 -----= --= -----ul. Sędziowska i Libella. = 
Chirurgia ogólna - Szpital tm. 2 

Brudzińskiego (Kosynierów Gdyń -
sklch 61) -

Chirurgia urazowa szpital = 
im. Radlińskiego (Drewnowska = 
73) = 

Neurochirurgia Szpital Im. = 
Barlickiego (Kopcińskiego 221 = 

Laryngologia Szpital im. = 
Pirogowa ( Wólczańska 195) = 

Okulistyka - Szpital lm, Jon. a 

Zjednoczenie Budownictwa Ko­
munalnego w Lodzi. m:koli m!O':le 
kadry w hukach stacjonarnych 
OHP. Szkolenie trwa 2 lata, Juna­
c'y zdob:vwa.ią m . in. zawód mura­
rza, cieśli, operatora sprze;tu, a jed­
nocześnie przechOOzą obowiązk.ową 
służbę wojs•kową. 

Ostatnio w stacjonarnym hufcu 
OHP lflB. przy ul. Lęczyckiej, od­
była się urnczystość pożegnania 47 
junaków. którzy przeszli już do 
pracy w przedsiębiorstwach budow 
nictwa komunalnego. W imieniu 
przedsiębiot;stw zrzeszonych w Zjed 
noczenin Bud. Komunalne„~o - z-ca 
dyrektora Zjednoczenia. mgr Jan 
Barański - podzięlwwal junakom 
za wzorową służbę w hufeu, któ­
rego komendantem jest kapitan 
rezerwy WP - Tadeu.siz Ga.i'Zler. 

Dodajmy, że władze nasz.ego mia­
sta przekazały na potrzeby młodych 
pracowników budownictwa komu­
nalnego. s.zkolonych w OHP. bu­
dynek mieszkalny przy ul. Lagiew­
nickiej u zbiegu ul. - Kowarskiej. 
zo,tame w nim urządzony hotel 
robotniczy na 200 miejsc. do które­
go już wkrótce wprowadza się 
pierwsi, byli junacy, „1 'lsowani" na 
pracowników budo\\·nirtwa komu-
nalnego. (j, kr.) 

Kilka dni temu, nares::cie 
usatysfakcjonowany Wicherek mógł 
zapowiedzieć prawdziwe lato. Fzla 
upałów ogarnęła nasze miasto. 
Zaroiły &ię łódzkie baseny 1 ką­
pieliska. 

miasta wyjechalo 13 polewacz~k 

MPO, które z.użyly ok. 1100 m 
sześć. wody na polanie 2600000 m 
kw. powierzchni naszych ulic. 
Czy to wszystko zaspokoi potrzeby 
lodzian ?.„ 

w jaki sµ<>sób upały wpływają Nie wiadomo. Grunt, te mamy 
na działalność niekórych instytu- nareszcie prawdziwe lato! 

cji i przedsiębiorstw? W ciągu 

trzech ostatnich dni Chlodn:a 
Składowa dostilrczyla na rynek 
łódzki 6000 kg lodów. Poinformo­
wano nas przy tym, że nie jegt to 
jakiś gwałtowny wzrost popytu. 
Okazuje się bowiem,· że lodoia nie 
nauczyli się konsumować lody 
również w dni niepogody, jE'd7ą 

je przez ca!y rok. W Wytwórni 
Wód Gazowanych przy ul. Stru~iej 
30 poinformowano nas, że produk­
cja w ciągu dwóch ostatnich dni 
wzrosła dwukrotnie, proporcjonal­
nie do zapotrzebowania. A prze­
cie:!: łodzianie korzystają również 
z ulicznych saturatorów, które 
cieszą 9ię zrozumialym, zwiększo­

nym powodzeniem. 

Co się jeszcze robi, by „ulżyć" 

tym mieszkańcom naszego 
którzy spędzają pierpień 

grzanych r:nura'ch Le>dzi? 

wczorajszym ulic• 

w na­
w dniu 
na;;zego 

Om> 

z Łodzi 
w. kilku zda.niath 

ie W amfiteatrze widzew.<kim 
w niedzielę o godz. 18.30, odbę­
dzle się koncert z cyklu .,Spot­
kanie z muzyką''. W programie 
występy solistów Filharmonii 
Lódz.kiej . 

lłt „Niedziela na Bałutach", to 
kolejna impreza rvzrywkowa w 
parku im. A. Mickiewicza. nil 
którą zaprasza łodzian Urząd 
Dzielnicowy Lódź-Baluty, Wy­
dział Oświaty, Wrhowania i 
Kultury . Impreza rozpocZJnie się 
18 bm. o godz. 16. 

9 W parku w Helenowie w 
niedzielę o godz. 15, wystąpi 
„Orkiestra seniorów". 

LUT:"IIA - „Halti - wyspa prze­
klęta" USA, od lat 16, godz. IO, 
13, 16 19, 19 8. - jak wyżej 

POLOl"IA -' „Zbrodnia w klubie 
tenisowym" wlos.-jul(. od lat 1~, 
god.7. 10. 12.15, t4.30, 17, 19,30, 
19. 8. - Jak wyżej 

'W!St.A - „INie ma mocnych" ------ achet'a (Milionowa 14) = 
Chirur&ia I laryngologia cizie- _ 

Cl<!C• - Instytµt Pediatrii AM = 
(Sporna 36'50) =: 

Chirurgia szczękowo-twarzowa = 
POLESIE - „Zimorodek" r adz ., - Szpital Im. Barl!ck:iego (Kap- =-

ki cińsklego 221 
Od łat_. 7, godz. l5, „Niebies Toksykologia - Instytut Medy_ = Dziś~Radiol-'IeieWhji 

polski. od lat 11, godz. 10, 12, 
14, 16, 18, 2tl 19. 8. - 1ak wyżej 

WOLNOSC - .,Szantażvś;:,I" franc. 
od lat 16, godz. IO; 12.15. 14.30, 
17. 19.30. 19 8 - Jak wyżej 

wr,OKNIARZ - „Pulapka na ge­
nerala" jug. od lat H. godz. 10, 
12.15. 14.30, 17, 19.30, 19. 8. - jak 
wyżej 

ir;.\CHĘTA - „Dajcie sensację 
pierwsza s'tronę" wloskl, od 
16. godz. 10 12, 14, 16, 18, 
19. 8. - Jak wyżej 

na 
lat 
20, 

TATRY-LETNIE „Porwanie" 
franc . od .lat 16, godz. 19.30 (kl· 
:no czynne tylko w dni P<>go­
dne), 19. 8. - 1ak wyżej 

STYLOWY-LETNIE - „M!lość 
anarchia" włoski, od lat 18, 
godz. 19.45 <kino czynne tylko 
w dni P<>god.ne), 1.9, 8, - Jak 
wyżej 

Z.DK „Wybawtenlem będzie 
śmierć" franc. od lat 16, godz. 
15. 11.15, 19.30, 19. 8, Jak wy­
żej 

STYLOWY - „Szepty krzyki" 
szwedz. od lat 16 !!<>dz. 16, 18, 
20, 19. 8, - Jak wyżej 

STUDIO - „Winnetou w Dolinie 
Smierci" Jug. od lat 14, godz. 

J:;.30. .,Zaproszona" franc. od 
lat 16, l!<>dz 11.15. 19.30, 1~. 8, 
- ,.Maks i ferajna" tranc. od lat 
16, e:odz. 17.15, 19.30 

TATRY - „Azor za kierownice,", 
bojka, godz. 10, ll. 12, 13, 14, 
„Janosik" (A) polski, od lat 7, 
godz. 15. 17 .30„ „ Boom" ang. 
Od lat 18. S(OOZ. 20, 19. 8, „Ja­
nosik" - godz. 10 12.30, 15, 
„B<><>m" - godz. 17.45, 20 

CZA.JKA - „Komando.si" w!. od 
lat 16, godz. 16.~5, 19, 19. 8, 

tolnierz" USA, od lat 16, godz. cyny Pracy (Teresy li = 
17, 19.15; 19.8, „Na torze czeka = 
morderca" (czeski) ad lat Ił = 
godz. 17, „Pokusa" (wl.) od 19. VIII. _ 
lat 18, godz. 19 5 

POPULA.RNE _ .,Pechowy_ zalet- Chirurgia ogólna Szpital Im. --= 
Kopernika (Pabianicka 62) 

nik" radz . od lat 11, godz. 17• Chirurgia urazowa szpital 
„Goście" USA, od lat 16. godz. Kopernika (Pabianicka 62) ===_ 
18.45: 19.8. nieczynne Neurochirurgia Szpital lm. 

PRZEDWIOSNIE ,.Pójdziesz Kopernika (Pablanlcka 62) 
ponad sadem" polsld. od lat U Laryngologia Szpital im. 
godz. 15.30, 17.30, 19.30; 19 .8, Barlickiego (Ko ińskiego 221 = 
i- w. Okulistyka - Szpltal im. Bar- 3 

PIONIER - Bajka „Skarbv se_ lickiego (Kopcińskiego 22) = 
zamu" godz. 14.30, „Nagrody I Chirurgia l laryngologia dzle- .._ 
odznaczenia" (A) poi. od lat 16 clęca Instytut Pediatrii AM = 
godz. 15.30, 17.45. 20; 19.8. „Na- (Sporna 36 50) = 
grody 1 odznaczenia" godz. Chirurgia sz<"zękowo-twarzowa = 
15.30, 17.45, 2a - szpital im. Barlickiego (Kop- = 

POKOJ - Bajka „Baba Jao" clńsltlego 221 = 
godz. 14.30, „Jeździec bez iclo- - remont Kliniki Chin~·gl! Pia- = 
wy" (B) radz. od lat 11 godz. stycznej. = 
15.30. 17.45, 20; 19.8. ,.Jeźd1.1ec Toks~»kologia - Instytut Medy_ = 
bez głowy" godz. 15.30, 17.45, cyny Pracy (Teresy 8) E: 
20 :::: 

REKORD - Bajka „Przyl(oda -
żabki" godz. 14.30, „Telegram" NOCNA P OMOC LEKARSKA = 
(A) radz. od lat 7, godz. 15.45, =-
„Doktor Popaul" tranc„ od lat Nocn11 pomor IPkar<ka Star.li 
16. godz. 17.JO, 19.30, 19.8. „Te_ Pogotowl;i Ratunkowego przy µI, = 
legram" godz, 1$.45, „Doktor Slenklewlcza 137, tel, 666-66. = 
Popaul" godz. 17.30, lD.30 == 

ROMA - Bajka „Awantura w Ogólnolódzki Telefoniczny Punkt 
sadzie'' godz. 10. 11, 12. „Cie- Inlormacyjn;v. dot:vczącv prac:v -
mna rzeka" (Al polski. od 1at pl~cówek służbv zdrowia. tele- 55 
14, godz. 13, 15.15, 17.30, 19.4:\; ton 61o-l9 czynn:v Jest w godz. _ 
19.8. „Tak tu clcho o zmierz- 7-15, oprócz niedziel I świąt. =-
chu" (A) radz. od iat H, 1 . = 
10. 13, -16, 19 ~'~~~~~~ 

SOJUSZ - Bajka „Orzeszek" 5_ 

NIEDZIELA, 11 SIERPNIA 

PMGRAM I 

9.00 Wlad. 9.05 Fala 74. D.15 M a ­
gazyn wojskowy. 10.00 Wiad. 10.00 
„Gitary dżwi~kiem obudzą cię ze 
snu" - sluch. 10.25 Opolski Tuzin 
- czyli przeboje 12 festiwali. 11.00 
INiedztelna musicorama . 12.05 Wiad . 
12.10 Publicystyka międzynarodowa. 
12.15 Wczoraj nagrane - dziś na 
antenie . 12.45 Dla was gramy l śpie­
wamy. 13 co Tropami tu<izi. 14.00 Re­
cital 7 pauz/\ - „Bemibem''. 14.10 
Przegląd prasy. 14.20 Recital z pauza 
- „Bemibem". 14.30 W Jezioranach 
- odc. 15.00 Koncert tyczet1, 16.00 
Wiad. l6.05 Teatr PR "Corrida" -
sluch . 16.45 Gra Dutch Swing Colle­
ge Orchestra. 17.15 Niedzielne spot· 
kania Stu<iia Młodych. 18.00 Komu­
nikat Totalizatora SP<>rtowego, 18.08 
3XR - Radiowa Rewia Rozrywkmva. 
18.53 Dobranocka. 19.00 Dziennik. 
19.15 Przy muzyce o sporcie. 20.00 
Dyskusja na tematy międzynarodo­
we. 20.15 Panorama rytmów. 20 .40 
Sootkanie z pis.nem - Tadeuszem 
Holujem . 21.00 Mlstrzowle francuskiej 
piosenki. 21.30 Kto su: i cze~o śmie­
je - „August - to znaczv sler­
n!eń". 22.ou Gośete Jazz Ja1nboree. 
?l.30 Rewia piosPnek - zapc;wiada 
L. Kydryński. 23.00 Wlad, 

PROGRA..'\l Jl 
godz. 15 .45, „Był sobie glina" _ 
franc„ od lat 14, godz . 16.45, - • ~ Wlad. 8."5 Radlonrobl~y . UO 
19; 19.8. „Wilk morski'1 (B) S (L)„u Koncert żo)ycz~ń. {55 {L)' Spoj-
~~.~" od lat 14

• godz. l6.30, -=- rzenia i refleksje. 10.20 (L) Słońce 
STOKI Bajka ,,Urodzinowy i słoneczniki - koncert. 10.4-0 (L) 

wieczór" godz U.30, „Królew- =--- Montaż llterackl - „P - Jak par<>-
na w oślej skórze" (B) franc., dia". 11.10 (L) „Panie i panowie -
ad lat 7, l(odz. 15.30, „Rzym" na zdro\\·ie" - aud. 12 .05 Na p<>-
(Bl włoski. od lat 18, godz. Q A R UJ = ludnie od Czantorii. 12.30 Wiad. 12.35 

K~i~~:;;; - „zawieszeni na ~~·~:i· 19sit56rz~?; 3 · ":0~~!.ewn:o.3~~ 5 ~;Ira~~=~z l~eoo 1;;~~!~:~ -;~~~~~~~ 
drzewie" fr. od lat 11, godz. 17, .,Rzym" godz. 17.30. 19,45 K A E W = ny. 14.00 (Ll Pi'Ogram z dywanikiem 
19. 19. 8. - nieczynne SW!T - Bajka „smok" l(odz. = nr 163. 15 .05 z twórczoś;:,i Orlanda 

14.30, „Niewygodny kochanek" R AJ u J z y c I f ( - di Lasso. 15.30 Wakacyjny Teatr dla 
GDYNIA - „Mania wielkości" wlos .• RFN, od lat 16, godz. e= zleci l Młodzieży . 16.15 Z kstegar-

franc. od lat 14, godz. 10. 12.13, 15.30, 17.30, 19.30; „Niewygodny • _ kieJ Jady. 16.30 Koncert chopinow-
H. ~O, 17, 19.30, 19, 8. - Jak WY· kochanek" godz, ~1uo. 17.30, ski. 17.02 (Ll Gwiazdy światowej 
tej 19.30 <>i>erY. 17.30 A. Schoenberg - Suita 
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R. JAWOROWSKI I J. SALECIU - Ob! - padło ze ściśniętego gardla. - Przeczuwałem to„. 

- O<X>Och„. - mężcz.~.a ujna? nagle Jerzego 1 dwóch mi­
licjantów. Oczy skierowane do porucznika roz.szerzyly .się z.e 
zdmriienia. Drgnął wyraźnie, wstrząsnął się cały dreszczem peł­
nego zaskoczenia. Ręka, w której trzymał bukiet kwiatów, opa­
dła ku ziemi... - Co„ - zdolal wyjąkać ze ściśniętego gardła. 

Porucznik zrobi! krok do przodu: - Dzień dobry panie Ma­
karski - powiedział cicho. - Jesteśmy z milicji. Czekaliśmy na 
pana.„ 

Makarski nie zdziwi! się, że nieznajomy człowiek zwróci! się 
d? niego p<> nazwisku. Jeszcze stał fuk wryty. jeszcze niczego 
nie rozumiał. 

- Gdzie jest Eliza? - z.adal pytanie I prz.eniósl wzrok na 
dwóch milicjant,ó~1 •• - Gdi;ie Eliza? - powtórzy! z niepokojem. 
Co tu się własc1w1e dz1eie.„? op.anowal &ię, głos by! pewniej­
szy. 

Lubacz podszedł do Makarskiego I podprowadzll (() w kie­
runku tapczanu. - Niech pain siada„. 

- Ale Eliz.a.„ 
- Siadaj! Zaraz wszystkiego się p~n dowl.e. Tym.czaum pro-

szę odpowiedzieć na kilka pytań. 
- „. Czy„. czy stało się„. coś zlego? 
Lubacmwi. podobnie jak stojącym wciąt ba ruchu mll1cjan­

to!T! zr?bilo ~ię niewesolo. W driacvm !(losie Makarskiego był 
takt niePOkńJ. l\1oglo to poruszyć nawet ludzi przyzwyczajo­
nych do ogladania na co dzień ludzkich nieszcześć. 

- Kim byla dla pana Eliza Sękowska? - zapyta! łagodnie 
porucznik. 

Makarski SC'howal głowę w ramiona. - Kochałem ją„. 
- Przepraszam.„ - Jerzy podszedł do siedzącego i połotyl 

ręk_ę na ramieniu. - Nic.«tet:v. mam dla oana zlą wiadomo~ć. 
Pan<ka„. - \\••trz~·mal oddech zastan:iwiajac <ie. jak możliw'e 
n~.idt>li.katniej określić stanowisko Lizy - pańska przyjaciółka 
nie fyJe. 

- 1C)l5 -

Tak„. Prz.eczuwałem to, od chwili, gdy zobaczyłem, że tu je­
.i; teście. 

- Zostala umordowana - powiedział twardo Jerz.y. - Za­
mordowana - powtórzy! dobitnie . - A my jesteśmy tu po to, 
by schwytać przestępcę.„ 

Jeden z milicjantów z wla.snej lnltjatywy nalał do gz.Jdanki 
:r.imnej wody i podsuną! ją Makarskiemu: - Stało .się„ . Trud­
no.„ 

- Tak, stało się.„ - Drżącą ręką schwyci! !2'.klankę I rozle­
wając wodę po gorsie koszuli przychylił ją do ust. Potr-ząsnąl 
głową, jakby chcial odegnąć <Xl siebie k06z.mar rzeczywistości. 
- Już„. juź mi lepiej. - Popatrzył na porzucone kwiaty. -
A tak się cieszyłem.„ - Usta znów zaczęły drżeć, ale opanował 
się, z.wróci! oczy ku Lubaczowi. - Niech pan pyta.„ Ja wiem, 
że musicie wykonywać swoją robotę. 

Porucznik uzna! za zbędną formalność sprawdzanie peN'O<Oa­
liów i dowodu osobistego. Od razu przeszedł do konkretów. 

- z góry przepraszam, jeżeli niektóre pytania będą doty­
czyć spraw prywatnych. Ale, pan rozumie.„ 

- Tak„. Dobrze.„ - Zamruga! zaczerwienionym\ oczyma. Na­
wet nie zwrócił uwagi na to, że jeden z milicjantów urucho­
mi! magnetofon Zdawał się widzieć tylko Lubacza. 

- W jaki sposób i kiedy poznał pan Elizę Sękow.'\'ką? 
Makarski zastanowi! się. Mówi! cicho, ale pew.nie i wyra:!:­

nie. 
- Poz.nalem ją zupełnie przypadkowo. W kawiarni „Orbisu", 

u nas w Szczecinie. Po prostu przysiadłem się do stolika. Po­
dobała mi się.„ - Przerw.al, żałośnie pociągną! no.sem. - Po­
dobala mi się. ZaczęTiśmy rozmawiać. W rezultacie zaprositem 
ją na kolację. Tff było - przeciągną! dłonią po cwle - mniej 
więcej dwa i pól. może trzy miesiące temu. 

- Ta znajomość byla kontynuo•wana„. - podda! Lubacz. 
- Tak, oczywiście. Podobała mi się coraz więcej. Widzi pan 

- na!(le zaczerwieni! się zupelnie. jak młody chłopak opo-
wiadający obcym o pierwszej randce - ja„. ja jestem c:zlo. 
wiekiem samotnym. A ona.„ Wiedzialem o niej wsz:r-stko! 

Prawie krz.yknąl ostatnie słowa. Chciał. py porucznik i:rozu­
mial, co ma na myśli. - Tak, wiedziałem o niej wszystko. Z 
czasem. chyba po miesiącu od naszego spotkania w kawiarni, 
opowiedziała mi o sobie. O niezbyt udanym małżeństwie. o 

_ rozwodzie, o tym, że.„ że - zająknął się Makarski i przer-
wał. To było jednak bardzo trudne wyznanie. Gdy znów napił 
się wody ciągną! monotonnie: 
·- Wiedziałem, te w jej życiu bylo wielu mężczyz.n, mlod­

~z.vch, elektowniejszych. inteligentniejszych ode mnie. Ale ona 
była lojalna w stosunku do mnie. Ucinala dawne znajomości, 
odmawiała utrzymywania dawniej nawiazanych kontaktów.„ 

- Jakich kontaktów? - zapyta! Jerzy starając się. by 
brzmiało to jak najmniej dwuznacznie. 

- Różnych. T tych z mężczvznarnl. którzy nie da~ali j€j 
spokoju. I tych handlowych.„ Bo trochę handlowała z cudro­
r.iemcami. Pan wie, jak to w portowym mieście„. Mńwiłem 
jE>j. by w,vszla w mnie z.a maż. CBPki<"rn nic7le 1.arabiam, mam 
mieszkanie, oszczędności, samochód. Byłoby jej dobrze„. 

r 
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na orkiertrę smyczk<>w•. li.OO Naj­
starsze piosenki „Sląska". 18.30-21.00 
rL) Muzyczny wieczór stereofoniczny . 
18.30 Wia<i 18.35 Felieton aktualny. 
18.45 Kabarecik reklamowy. 19.00 
Teatr Pol kiego Radia - „Kaskade­
rzy" - słuch. 20.20 Muzyka. 20.10 
M. Rimski-Korsakow - „Szechereza­
da" - suita symf. 20 H Gra Kwar­
tet Dave Brubecka. 21.00 Polskie 
skrzydla. 21.15 Sceny operowe 21.30 
Siedem dn w kraju i na świecie. 
21.50 (L) Lokalne wiad. sport. 22.00 
Ogólnopolskie wiad. soort. 22.10 Zwy 
cięzcy międzynarodowych konkursów 
muzycznych. 22.30 Krok· we mgle -
„Starlite" musi odpłynąć później" 
- nowela. 23.00 J, Haydn - Symfo­
nia D-dur. 

PR.OGR.AM m 

l0.00 Na e!tradzie E. Garner. 10.15 
Magazyn autorów 11.n Przegląd pra­
sy. 11.25 Zapommane ~oncerty. 11.56 
„Quasar" - gra Herbie l\1ancoclc. 
1·2.05 Bette Mldler - „Boska panna 
.III.". 12.30 Między „Bobino" a „Olim­
pią". 13 OO Tydzień na UKF. l3.15 
Przeb<>.te z nowych plyt, 14.0-0 Eks­
presem przez świat. 14.05 Peryskop. 
14.30 Na estradzie Gold Wa,shboard. 
H,45 Za klerown;cą. 15 10 Ballady .Po 
polsku. 15.30 W ksiażkach I w zy­
ciu. 15.50 Na estrad.zie grupa War. 
l~.15 Wszystko o„. - aud. 16.35 Mi­
krorecital Jana Kobuszewskiego. 16.45 
Na estradzie zesoól The Doors. 17.05 
„Człowiek podziemny" - odc. pow. 
17.15 Zapraszamy do studia, 17.40 
Teatrzyk Zielone "'Oko - „Dobry 
chłopak" - sluch. 18.10 Na estra­
dzie Michel Delpech. 18.30 Mini -
max, czyli n1inilnum słów, maksi­
mltm muzYkl. 19.00 E~presem pnez 
świat. 19.05 „Neskim Bossa l Dona 
Dana". 19.20 Lektury JektuT:v„. 19.35 
Muzyczna poczta UKF. 20.00 życie 
nie tylko nutami pisane - gawęda. 
20.10 Wielkie recitale 21.05 „Dom w 
malwach" - poezja 21.25 Na estra· 
dzie zespól Cream 21.50 Oper.a tY· 
godnia - G. Verdi „Lombardczycy". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiazda sied­
n1iu wieczorów - Donovan. 22.20 
Wieczory z Diderotem. 22.35 Na 
estradzie El\a )"itzgerald. 23 .00 Nowe 
tomiki poetyckie. 23.05 Lato w Fil· 
harmonii - Manuel de Falla. 

TELEWIZJA 

PROGRA..'\l I 

'·~ TV Technilmm Rolnicze. ,,55 
Przypomnamy, radzimy, 8.05 Nowo­
czesność w domu I zagrodzie. 8.30 
Alarm przeciwpożarowy trwa. 8.40 
Bieg po z<irowie . 8.55 W starym ki ­
nie , . Chciwość". 10.45 „Antena". 11 .[)5 
„Ex libris", 11.15 „Oryginaly i trans­
krypcje" - Zespól kameralny Boja­
dżijewa. 11.40 Piórkiem l węglem. 
12.115 Dziennik. 12.25 Ludzie z naszej 
wsi. 12.40 Ekran wspomnień „Ognio­
mistrz Kaleń" - film tab. prod. pol 
14.45 Nle tylko dla pań. 15.15 Graja 
„Sami swoi" 15.35 Losowanie T"to­
Lotka . 15.55 Nauka polska w 30-leciu. 
16.15 Debiuty - Opole 74. 17.00 Klu1' 
Sześciu Kontynentów. 17.40 Rewia 
przebojów. 18.25 „z całego serca" -
program przygotowany przez TV 
ZSRR- 19.15 Wieczorynka. 19.30 Dzien­
nik. 20.20 „Paryska taksówka" -
odc. IV„ 21.15 „Co kto lubi" - pro­
gram ro1.rywko\\'y, reż. l prowadze­
nie - M. Pawlikowski. 22.00 In.for­
macyjny magazyn gportov.ry, 

PROGRAM ll 

1~.ttl · „Pamięć" ~p. 14.45 „Pny 
młynie" bul.garskl orogram łolklary­
styczny. 15.10 Bitwy, kampanie, do· 
\\'Ódcy. 15.40 „Urodi.iny miasta" 
lroncert estrado\\'Y z okazji 25-lecia 
Nowej Huty. 16.25 Węgierskie orerty 
- pr. public. 16.45 Swiat, obyczaje, 
pc;l!tyka. 17.15 Ekran wspomnień 
„Dziura w ziemi" - f!lm fab. urocl. 
poi. 19.15 WleczoTynka. 19.30 07.len­
nlk. 20.20 Studio Jazzowe PR. 20.50 
Miniatu.:y Dramatyczne Hamish Keith 
„Mała uroczystość". :1.1.30 życiorys na 
sz.lc:le malowany. 

P ONIEDZIALEK. - 19 SIERPNIA 

PROGRAM I 

10.00 Wiad. 10.08 Musicale L. Bern­
steina. J0.30 Lato z radiem. 11.50 
Nie tylko dla kierowców. 12.0S Z kra 
ju i ze świata . 12.20 Chwila muzyki. 
12.25 Lódź na muzycznej antenie. (L). 
12.40 Koncert życzeń . 13.00 Spiewa 
„Mazowsze". 13.15 Rolniczy kwadrans. 
13.30 Przeboje stare i nowe. 14.05 
Wieś tańczv l śpiewa. 14.30 Sport to 
zdrowie. 14.35 Wakacje z muzvką. 
13.00 \\"iad. ló.05 List z Polski. 15.10 
Wak"c·je 1 murvką. 15.~5 Henry Man­
ciani - lwórca muzyki. 16.00 Wiad. 

1e.10 z polskiej fonetekl. 1UO AktuA1· 
ności kulturalne. 16.35 Gra Katowicki 
zesp. Taneczny „Metrum". 17.00 Ra­
dlokurier. 17.20 Najnowsza płyta 
King Crimson. 17.40 Beat po polsku. 
18.00 Muzyka i aktualności. 18.25 Non 
stop przebojów 19.00 I wydanie dzien 
nika. 19.15 Gwiazdy estrad 19.45 Spo­
łem dla wspólnego dobra. 20.00 Nau­
kowcy rolni'"'tn 20.15 Płytoteka. 20.50 
Kronika spo \iwa. 21.00 Orkiestra „ 101 
Snwczl<óW". Ll.15 Qui Pro Quo. 21.40 
Spiewa „C-olden cate Quartet". 22.00 
II wvdanie d:dennika. 22.15 Minirecital 
Ma gareta. Pislaru. 22.30 Poznajemy 
styk ja,.zowe. 

PROGRAJ\l n 
8.30 v.•Jad. 8.35 My 74. 8.45 Motywv lu­

dowe w twórczości kompozyt, pol­
skich. 9.00 Hiszpańska muzyka. 9.20 
Propozycje muz.vczne. 9.40 Tu Radio 
- i\loskwa. 10.00 „$wiadomi i nie• 
świadomi twórcy piękna" - gawę­
da. 10.20 Koncert. 10.40 Sprawy Co­
dzienne. 11.00 zna•z-li ten !(Io~. 
l!.30 Wlad. Il 35 Postęp, dom. nowo­
czesność. l!.45 Melodie z I<uiaw. 11.57 
Sygnał czasu i he.inat. 12.05 Kmnuni­
kM y (L). 12. I o ,. Rady na cza<;ie" (L). 
12.25 ,.5 minut o sporcie11 (Ł). 12.30 
Ko1icert (L). 12.50 „Problm.v szkoty I 
domu" (L). 13.00 Wakacje z muzyką. 
B.30 Wiar!. 13.35 „Pierwszy l ostatni 
rok w nowej szkole-• - opow. 13.55 
Miniprzegląd Ioll<lorystyczny, H.00 
Więcei. lepiej, taniej. 14.15 Siadem in­
westo\\'anych miliardów. 14.35 Arie o­
perowe. 15.00 Radioferie. 15.40 Mazo­
wieckie· wesele. 16.00 Alfa i Omega. 
16.15 Klawesynistka E. Stefańska-Lu­
kowicz gra solo i w zespole Tria 
Barokowego. 16.45 Aktualności łódz­
kie (L). 17.00 Przeboje festiwali (L). 
17.25 „Znani i nieznani" (L). 17.40 W 
l<cainie operetki (L). 18.0r. Felieton 
aktualny (L). 18.20 Terminarz muzy­
czny. 18 30 Echa dnia. 18 40 Zapras7a­
my do mvslenia. 19.00 Jazz. 19.U 
Lekcja jęz. ang. 19.30 Wiersze T. 
Gajcego 19.40 Koncert Wielkiej Ork. 
Symfonicznej PR i TV. 21.04 J. F. 
Haendel: „Muzyka na wodzie" (ste­
reo na UKF). 21.30 7. kraju i ze Ś\Yia­
ta . 21.50 Wiad. sport. 21 55 Radiowy 
Teatr Sensacji -„Komisarz Bene!tl 
szuka Magdaleny" - odc. 3 słuch. 
22.ló Muzvka jazzowa. 22.35 Dzieła K. 
Pendereckiego - „Diabły z Loudun", 

PROGRAM III 

12.0~ Z kraju i ze ś,v'b.ta 12.20 Chw1 
Ja muzyki. 12.25 Za kierownicą. 13.00 
Na kieleckiej antenie . 15.00 „Ekspresem 
przez świat. 15.10 Dyskoteka pod gru­
szą. 15.30 Powód do dumy. 15.45 Na. 
estradzie Maryla Rodowicz. 16.00 Pod 
dachami Paryża. 16.30 „Psychodeliczne 
śniadanie Allana'" - gra zesp. Pink 
Floyd. 16.45 Nasz rok 74. n.oo Eks­
pa·sem prz~z świat. 17.05 „Człowiek 
podziemny" - odc. pow. 17.ló Kier­
masz płyt. 17.40 Spektal<le roku. 18.00 
Konsonanse i dysonanse - n1agazyn. 
18.JO Polityka dla wszystkich. 18.45 
Przy akompamamenc1e fortepianu. 
19.uo Ekspresem przez świat. 19.05 
„Beniowski" - odc. pow. 19.35 Mu­
zyczna poczta. UKF. 20.00 Portret 
spo!·towca .-. Janusz Sidlo - rep, 
20.lo „J ak zyc we wspólczesnycn cza­
sach" - gra Zesp. Stanu Yamasllty. 
20.25 Nie czytaJiiic1e - to posluchajci'e. 
20.45 6U mmut na godzinę. 21.45 camil 
Saint~Saens - „San1s-0n 1 Dalila". 

22.UO Fakty dnia. 22.0U Gwiazda sied­
miu wieczorów - Zespół Santana, 
22.J,5 Trzy k\\ adranse jazzu. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

HU5 Oferty. lli.30 Dziennik, 16.40 
Echo stadionu. 17.05 Teleferie. 13.15 
F'!lm !ab. 19.00 z cyklu „Swiatlocrn. 
ly notatnik". 19.20 Dobranoc, 19.30 
Dziennik. 20.20 Teatr TV, Scenariusz 
- Z<lzlstaw Warde.in na motywach 
noweli TV Stanlslawy Fleszarowej. 
Muskat „Poszukiwania" reż. - z. 
Wardejn. 21.40 z cyklu: Szare na zło­
te . 22.10 Gra Grupa Organowa K. 
Sadowskiego. 22.30 Dziennlk. 22.45 
Wladomoś;:,1 sportowe 1 kronika m:s. 
trzostw świata w kolarstwie to1"Q­
wym, 

PROGRAM Jl 

17.25 Z eyklu „Rumunia dzi~". 11.49 
„Dzieci doroslym" - koncert w wy. 
konaniu dzieci. 18.10 .,RumuńsKht 
aktualności". 18.20 „Geneza"' - f1hn 
muzyczny prod. rum. 18.35 ,.Pałac w 
Arges" - tilm, 18.55 „W ludowym 
rytmie" - program muz. 19.05 Do-
branoc. 19.30 Dziennik. 20.20 „Czas 
wielkie.1 fabryki" - film oublic. 
prod. rum. 20.50 .,Revistotcca" - ru­
mur\sk.i prognnn roz. 21.50 „--\\Tybrze• 
że rumuńskie" - film dok. 
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BREAKOUT lstn1e1aca od wielu 
lat czołowa oolska s;irupa uora­
W1a1aca awangardową roek-and­
rollową muzyke na ponanlczu 
:Jazzu I bluesa %.l'l&na 1est nie 

tylko w kraJu. ale t szeroko ~ 
2a irranlcaml MlelJ 1a możliwość 

slysze~ mel<>manl: Holandll. Lu­
k<em burita. RFN. Berlina Za· 
chodnlego, Norwe1rn 1 Czechoslo­
wac11 Aktualni" 1eso6! or• Yl!Oto­
wu1„ •ie' do n"itranla kole1nel?O 
lnn<!n:•va 
kon<-Prtu '­
tf'1 Płvty" 

nlk hr l 

orA1 do ur<}C7.."·ste~o 

ok„•i' 7.dobycta „Zlo· 
(wr1<0"<leń - patdzier-

.Zlota Plvte" Brea-
koll<'I otr•vmall za longplay ot. 
„Ol?teń". Tut PO tym koncercie 
Bre•kouc! wv1eżrlża1 a na dru<!'e 
jut w tym rok" t<>urne<' oo <1 Y­
~ kntek• rh 1 klubach mlod1.leżo­

wych HolandU, 

Ma:gorzata 

Cegiełkówna 

Uśm!echnii sie 

- wszystlto w porządku. Ale 
sprawdzić nigdy nie zasi;kodzl ••• 

- Nie wtem, do fa§nej a.nlenrt. 
czemu mi tak zimno w no1l l„, 
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bliża sie już zresztą sezon .zagranicznych wyjazdów 
polskich artystów estradowych. Miesiącem głównych 

„jesiennych odlotów" jest w tym roku październik. 
Hasło >vspółpra<'y z kulturą podtrzymał łódzki „Textil­
lmpex". który wspólnie z CentralnYm Laboratorium 

Dziewiarskim przyeotowal interesującą rewię reklamowo-arty­
styczną na ZSRR. Obok modelek i modeli reprezentujących 
najnow~ze kolekcje orzeznaczone na rynek rad7ieC'ki, w pro­
gramie biorą udział wnkaliqci · Wikt01' Zaiwarski. Jadwii:a. 
Stricie~·, J c b h. 1,ucja W11'rzbiń ka. u an Czyżl'wski, 
grupa wokalna „Novum" l zespól mu1ycrn „Now Gniria". 
Na trasie występów: Odessa, Lwów. Kijów, a po ót nastąpi 
19 październik.a. 

Równie? do Zwlązltu Radzieckiego ! także w paźdz.ierniku 
wybiera się Piotr Janczerski J „Bractwo Kurkow ". Natomiast 
w pierwsze j połowi• września .,Bractwo f{urk we" wyiedzie 
do NRD na ont'erty estrad'lwe, telewlzYJne I naE(rania rndio­
we kontynuu j rozpoczet• przed dwoma lat wspó!praci: :z 
rozi:to«nia berlińską. 

Bardzo atrnk jnl• przed.stawia l!li, wyk.u imprez rozryw-
kowych orE(anizo'Wany<'b w ramach udziału Lodzi i wojewódz­
twa w Panoram 30-lecia. Główna impr zą rozrywkowego 
cyklu (cykl •kładałący się z ~ledmiu koncertów) ;est rewia w 
Sa li Kongresowej (21) października) , która reżyseruje Janusz 
Rt.eszewski. Autoram· scenariusza !a łódzcy twórcy Roman 
Gorzel<ki i Boeu <la Sikorski. W rewii tej wezma udział czo­
łowe pof<kie zeo;p.1!.v I wli~l'! W)-wodzący się z t.odzi. b;idź 
tPż w okre<i P ~O-le»ia iwh1uinf błi<ko t nasz~·m mia,;tem. Bę­
dą to: Jadwii:-a Strzeł!'c·ka. Ewa qnf PłR ni< a. Elżhit>ta Slaro,te­
cka. Zofia I Zbii:niE'n P'ramProwie. Pr-o Contra. Owa plus .Te­
clen . .Jerz:v r.runwal<l i ll!:D Fat'e. tei\~ka itrupa wokalna „Nn­
vum"'. Tadeusz Wn711i:ikowskł, Czt'$ław Ma,Jew•ki i Wlor'ł7i ­

mierz Korcz, Camer-Ton f Inni. Soll ~tom akompaniować bc:d.z.ie 
Orkiestra PR i TV cod dvr. Henry a Dehfcha. 

DWA PLUS JEDEN (Elżbiet. Omach. Janusz Kruk, Andrzej 
Krzysztofik) (na zdięc1u) wyatępuj'ą aktualnie na Wybrzeżu 

Gdańskim . 24 bm. w trakcie lconC'ertu festiwalowego w Sopoei e 
„Polskie Nagrania" wrę('za temu popularnemu zespołowi „Zł<?­

tą Płytę" na longplay „Nowv wspaniały świat". W listopadzie 
br. ,,Dwa plus JedPn" razem z ekipą polskich artYstów wyie­
dzie na występy do Kanady i USA. 

ANA LERSKA od maja ubiegłego roku przebywa wrai 
z zespołem Włodzimierza Wandera w USA. Trzymie­
sięczny poczatkowo kontrakt wydłużył się do ponad 
roku. Dana Lerska śpiewa w „Cafe Polonaise" w Chi­
cago. Przed Lerską w „Cafe Polonaise'' występowal 

MieczYsław Fogg. 

Od dwóch miesięcy przebywa w Lodzi MALGORZATA CE­
GIELKOWNA (na 1,djęciu) - piosenkarka, która od c4tere~h 
lat występuje poza granicami kraju Cegielkówna przyeotowuie 
w kraju tiłm telewizyjny, dokonuje naerań. radiowych oraz -
co uważa ui najważniejsze - wzbogaca ~WóJ repertyar o utwo­
ry polSkie Związana kontraktem z agencją ~openhaską zapo­
wiada. że po j1>go wygaśnięciu zdecydu1e s1e na s.tworzenie 
grupy estradowej, której bylaby trzonem ze swym programem 
recitalowym. 

ANDRZEJ JOZWIAK 

NIE CZARY? •.• 

Zdjęcie na ... 
Jesł ło Jeden 1 figielków che­

micznych ba.rdzo la.lwy :!o wy­

kona.nla Z\Vłaszcza dla tych, któ-

1."ZY fotografują., ale nie tylko. 

liściu 
nie si" on prawie całkiem bia­
ły. Następnie na kilka minq_ł 

zanurzamy go w Jodynie - poll 
jej wpływem ukaże się obraz -
po czym płuczemy I suszymy 

ta.k Ja.k każde Inne zdjęcie. 

SARAN (21. lII. - li. "'"· 
Two)a sytua.c)a życiowa od pew­
nego czasu ulega stoplllowe1 po­
prawie Jeszcze trochę, a spraw11 
najtrudniejsze iostanq rozwiąza· 

ne. Zwróć większą uwagę na Lu­
dzi cl tyczl!wych, którz11 swoją 

postawą starają et s ię pomóc. W 
bieżącym tygodniu czek a cię pod· 
jęcie bardzo ważnej ctec11zjl, 

BYK (19. rv. - :o. V.). WieceJ 
Inicjatywy wykaż w sprawach ca· 
wodowych t r>te bó.1 ste pr•ej~clo­

wych trudności, które mogQ w 
naibllższym czasi e wystąpić Plot­
ki wyntkajq.ce na tle zazdro$d 
zignoruj t przejdź do porzqdku 
dziennego. 

BLTZNIĘTA (!1. V. - :o. VT.). 
Tydzień w sumie do§ć dobry. 
Sporo stów uznania oraz wyda­
rze1i o mll11m chara~terze Czas 
na; wyższy zrealizowac zaZeg>11 
spotkania, zwtaszcza jedna osoba 
oczekuje na Twoją wizytę od 
dawna. 

RAK (25. VI. - U . VIT.). Nie­
które ra ki w b ieżącym tygodniu 
znajdą się w sytuaóii bardzo •o· 
mantycznej i sentymenta lnej In· 
ne - moqą mlec także bardzo 
urione sp„tl<ania A w cigńle dl?. 
Rakńw tydzletl obfttu1q.cy w cie­
ka.we I różnorodne wydar:en!a. 

LEW (23. Vll. - 21. Vl!I.). Ml­
mo wakacji masz w dalsz11m efa.­
gu pełne ręce roboty Sporo 
zu:rasicza do zrobtenla masz w 
domu. Na1.~zczęś!lwsze w bietii­
cym tygodniu ctnl bO: piątek t 
sobota 

PANNA (Z3. vm. - u . IX.). 
Sprawa rodzinna. która od daw­
na etę zaJmuie wreszcie powinn-i 
tv bietąc11m tyqorinlu znotl"ic! 
swój fina!. Utrzymuj nadal eto-

„,.. kont4kty , RAKTP:M,. albo­
wiem ta zttajomo~ć bardzo cl rn1 
może przydać w 1prawach zawo­
dowych. 

WAGA (23. TX. - U. X,), Spra­
wy osobiste, ~tóre ostatnio ukla­
daly cl ale nte najlepiej. w bieżq­

cym tygodniu ulegnq znacznej 
poprawie Zanosi się nawet na 
nową bardzo tnteresu1q.cq inajo­
mość. uważaj tylko obyś nie 

przeholowal. Nie Zekcewat mnie j 
!ub bardzte1 zlo:§Uwych uwag. ja­
kie os tatnio pod twoim adresem 
często pa.dają Co$ się za tym 
chyba krvJe? Przeanalizu j to. 

SKORPION (23. X. - :Z. :in.). 
A więc małe smuteczki, mela•i­
cholia t chwile w•nomriteń. ;)to 

tvrizień laki wróżą cf gwtazdv. 
Nie angażu; się w sprawy, w 
które ustllt;q etę wciqqnąć n ie· 
którzy koleri?y. Botclż iak do tel 
pory ne11tral1111 f kieruj się wła· 

snym rozsądkiem. 

STRZELEC (23. XI. - 21. XH.). 
Przyszla wreszcie pora n.a real!za­
Cj<f. planów osr;ibtstych .Jednak 
zanim podejmtes. 1aktekolwfek 
decyzje prumuśl wszystko 1~sr­

cze ro i IVAGA I LEW to t1•·ryj 
sojusznic y w tym tygodntu. Na-

Krzyżówka PCK 

BOZWIĄZANlZ KllZYZOWKI NR n 
POZIOllfO: glowa., . robot, Barbara, epoda. p-a.sat, bor, kit, et"&, 

asan, Onon, Indyk, kant, atak, Ewa, mak, Ana. „Marta". wolta, 
torpeda, stypa, farba. 

PlONOWO: gleba, obora, wad, arak, rapt, ora, basen, tytan, 
postawa, arogant, Indra, nit, Oka, remis, narty. talar, Kaaba, mo­
ra. kwef. top, oda. 

NAGRODY kslatkowe wylosowali: Marla Skowyra Leczyca, ul. 
Dzierżyńskiego 2, Janina I Tadeusz Ozdowi, Płock, ul. Miodowa 
23. Waldemar Lewandowski, Kutno, ul. Ogrodowa 4, Henryk Gra. 
dY8, Kałuże, 98-332 Dalachów, pow. Wieluń, lrena Jagiełło. Pa-
bianice, ul. Moniuszki ~1. (cis) 

tomlast 1eśl! motesz unlk4J ko,..; 
taktów 2 PANNĄ. 

KOZIOROŻEC (22 Xll - 20. ( .); 
Tydzień 1eden z wtelu . W pierw­
szych dnla 1akaS podróż /ul> 
niedaleki wyjazd Uważa; trochę 

na portfel Ostatnio zbyt częst!I 

po nleqo sJ.ęqasz W sp•awac la 
scrcowuch spokojnie I bez zm ian. 

WODNTR 121 I - 18 !I.) . U­
strś w tym tyqodntu ta.worvtem 
s1vokh qwiazd wre!e rzeczy ta­
tem powt n n o cl się ud.ac lf'M»­

zować Dute pole do popisu maęi: 

zwloszczo w .~protwacll ~owot'lo-
1cuch. Pam ipta) teraz - a Zbo do­
piero za rok. 

RYBY (19. II. - ZO. tri.) . Pray­
datyby cl się 1akteś nowe zna­
jomości. Za zyna ci się trochf 
nudzić w dotychczasowym otocze­
niu. A w ogó!e dobrze by cl zro­
bi! 1aktś wyjazd lub krótki od­
poczynek. Czuiesz s ię bowiem 
zmęczony I ocię~aly Na początku 

tygodnia sporo nerwowej atmo­
sfer11 w pracy . Późnte; wszystk!I 
się uloźy. W sprawach f!nanso­
tvyc/1 więcej rozwagi I myśli o 
jutrze. 

Niestety, p•t\•ka linia tyci& 
jest bardzo krótka„, 

ZNACZENIE WYRAZOWI 

POZl0!\10: I. Narząd oddecho_ 
"y człowieka. 8. Lekarz zwie­
rzęcy, 9. Goralskle 011111sko. ID. 
Medycyna praktyczna Jl. Mlłosć 

ma nieiedno. 12. Starożytny An­
dersen. 15. Po oktawie. 16. Na­
rząd sluchu. 17. Slynna kolorna 
grecka w Azjl . Mnleiszej, 20. 
Odpowiada w itórach. 21. Pień 
zrąban~go drzewa. ociosany z 
galęzi. 25. Pochylnta do zabawy 
dziecięcej. 26. Dziury po bom_ 
bach. 27. Ruptura. 

PIONOWO: l. Zmysł węchu, 2, 
Dobrowolne odej ście ze ~tanowl­
ska. 3. Poręka na weksh.1 4. Je­
den z naszvch kolarzy. 5. Tłuszcz 
z watroby dorsza. środek prze­
ciwkrzywiczy. 6. Piona na mogi_ 
lach. 7. Pukai w niemalowane, 
13. l<aprvsy. łatwo zmieniająca 

się chęć na coś. \4 . Przedłuże­
nie terminu ważności umowy 
lub płatności weksa. 18. Glos 
brzmiący o oktawę wyżej od 
normalnego. sztucznie wvdoby_ 
\\·anv przez śoiewaków. 19. Wy­
stająca cześć w postaci haczy­
ka, 22. zawody sportowe, 23. 

Młynek do kawy 
Porllel 

A Porhnonełka 
Uwolnił Teby od Sfinksa I ote­
n!I się z własną matką, 2ł. Część 
l(rzbielu ponlżel kat•ku. od jed­
nego stawu ramienneRo do dru_ 
giego. 

Po rozwiązaniu całej krzyżów­
ki odczytać należy następujący 
szyfr; 0-M. 13-N 13-E. 4-C, 
8-L. 15-J. 7-N. 2-F. 4-M, 
15-E, 2-L. Ił-N. 1-C. lł-C, 
13-F, 2-C. 1-K. 13-G, U-H. 
10-L, 9-A. 7-Cl. 
Rozwiązanl·a <wystarczy aamo 

has!o) nadsyłać n ależy pod ad­
resem naszej redal;ccll w termi­
nie 7-dnlowym z doot•k1em 'na 
kopertach.kartach · „Krzyżówka 
PCK". 

Aby zrobić takle zdjęcie, na­
leży wybrać wyraźny negatyw 

1 filmu foto1traflcznego (nie 
m,lejszy jednak niż 6 X 6 cm) 

oraa wyszukać zdrowy l możli­

wie irłaiłki lfść. PowlniP~ on 
mle~ małą Ilość tyłek i rosnąć 

w miejscu dobrze nasłone<·znio­

nym. Neęat:v'v nalety połotyć 

na liściu stroną nie powleczoną 
emulsją (wilgoć z liścia może 

ją uszkodzić) w następu,fą.ry 

sposób: pod liść kładziemy ka­
wałek grubego kartonu z otwor­
k'.\mi I przymocowujemy doń 

negaty\V Pl"ZY pomocy .spinaczy. 
Naleiy jednak pamiętać. aby 

zanadto liścia nie ścisnąć. gdyt 
nie mógłby on wówczas oddy­
chać, i o ustawieniu pod nim 
podpórki. 

· OBERT RIPLEY poświęcił swoje łyc!e ~dowod~!e-

R niu, Łe pra.wda jest dzi"'.niej~za .od fikcJ1. Po~~o~o­
wal do odległych zaką.tkow z1em1, by sprawd.z1~ Ja­
kiś fakt rozmawiał z ludźmi, grzebał po btbhote-

USA USA 
:n-letnia Joan Garrity, atrakcyjn& 

blondynka. zapoczątkowała książką 
„Zmysłowa kobieta." am..rykańską 
rewolucje w seksie Sugeruje ona. 
aby żona P<>daiaca obiad ospałemu 
mężulkowi. nie nosiła ni~eeo od 
pasa w eórę. Kaidego wieC'zoru oo 
winna się orzebierat' tna~ej - za 
dziewczynę z haremu Lolitę . tan­
cerkę z rewii Zie1tfi<"lda, XVTII­
wieczrią kurty7.anę francuską. rzym­
ską niewolnice. słodką Indiank~ 
itp. 

Tera.z negatyw zwraca.my w 
kierunku słońca. aby ruógł być 

możliwie długo naświetlony. Po 
kliku godzinach działartia pro­
mieni słonecznych, liść należy 

z vaó I zanurzy<' w ciepłym 

alkoholu, żeby rozpuścił się 

chlorofil. Po tym zabiegu sta-

- Jedz !pokoJnle I udawaj, te 
111 niil widzisz,„ 

kach, sprawdzał. potwierdzał. sta.wla.ł pytani~. Miał wla.sny 

program telewizy.iny, ogłaszał szereg publ~k:u'jl w ~1etu 
krajach. Ripley nie żyje, ale jego słynne tom1k1 '!~·: „Wierz­
cie lub nie wierzcie" zna.idują wciąż mnogą Uosc czytelni­

ków. Oto coś niecoś z Ripleya: 

W CZASACH Nerona zwykła 
szklanka wody kosztowała 6: 00 
dolarów. 

SULTAN MUSTAFA III (Tur­
cja 1717-1774) miał 582 synów 
i ani jednej córki. 

Czell;'n pailstwn c!\cerle? Na 
Innych rampingach nie ma wo­
dy bieżącej„, 

CYTRYNY ZAWIERAJĄ wl~­
cej cukru niż brzoskwinie. We­
dlug oficjalnych danych, opu­
blikowanych przez amerykań­
skie ministerstwo środków żyw­
nościowych. cytryna' posiada 9,8 
proc. cukru. brzoskwi·nie 9.4 pro­
cent. truskawki 7,4 proc .. " me­
lony 6.7 proc. 

BENJAMIN CONSTANT, z.na­
ny francuski pisarz i mąż stanu 
(1767-1830), który by! kaleką i 
chodził o kulach, pojedynkowa! 
się siedząc w fotelu i wygrał 

pojedynek. 
RYSZARD WAGNER, kompo­

zytor niemiecki, uważał cyfrę 

13 za szczęśliwą I nic dziwne­
go. Jego imie i nazwisko skła­
dało sie z 13 liter, urodzi! się 
w roku 1813. której to liczby 
suma cyfr wynosi 13. puści! 
szkołę w wieku lat 13 rapisa! 
13 oper. kochał 13 kobiet imię 

i nazwisko iego matki mlal9 
13 liter. jego tvtul „Kape!lmei­
ster" zawierał 13 liter, umarł 
13 lutego I 883 roku. 

AL COHOL aresztowany zo­
stał w mieście Seatłe w stanie 
Waszyneton za pijaństwo. 

OW.\DY STANOWIĄ cztery 
pi<ite całego świata zwierzęcego. 

PASY. JAKIF widzimy na ze­
brze nie ~ą C'Zarne. lecz bia!~. 

CZLOWIF.K JEST iedynym 
zwierzęciem, które śpi na 
wznak. 

Wspólny 

Książka cieszy się olbrzymim po 
wodzeniem. a jej wvdawca planu­
je już następną pt. „Zmysłowy 
mąż". Dr Albert Ellis. psycholoJ? i 
jednocześnie autor publikaC'il o 
seksie. uważa. że dzięki takim książ 
kom Amervkanie z mi.rodu naibar­
dziej pod tym wzE(ledem zacofa­
nego zmieniaia ste w naród wszech 
stronnie wvksztalcony i wyrafino­
wany '!rotvczni l!. 

Innym bestsellerem Jest książka 
36-letriiego psychiatry Reubena -
„ Wszystko. co i:awsze chciałeś wie­
dzieć o seksie" .Jej autor wszystkie 
wątpliwości dotyczące sztuki ko­
chania wyjaśnia w formie pytań i 
odpowiedzi. „W sprawach •eksu 
nie należy obawiać się nadmiaru 
~mialości i wyobraźni - twierd7.i 
psychiatra. - Na przykład wspól­
ny prvsznic odpręż.a osyrh!cznie, a 
iednocześnip podnieca fiZYl"znie". 

Dr Reuben wpadł na oomysł na­
pisania swei książki na wakaC"iat>h, 
na które wraz ? żona przvieC'hal do 
Meksyku. Zauwaźvt. że pary spe­
dzają('e tu miodowy miesiąc wie­
~zorem bawiły si e i śmiaJv. za~ ra­
no nie odz.vwaly sie do siebie ani 
słowa. „Oczvwlste było - mówi 
autor - ŻP pary te nie znal:v pod­
stawowych zasad życia seksualne­
e:o". • prysznic • 

I„. 
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~ 21. VIII. aft O GODZ 1() -1 KUP"' manne d~ l)!.u. 
nia. Oferty „132S7" Prau, 
Piotrkowska te żniwa na finiszu KUP~ bony PKO. Tel. 
503-61 13494 I 

~ zostanie otwarty ~ 

• NOWY SKLEP PIEKARSKI 

SMOLĘ OIJ)akowsn11, leµ1k, 
papę, tynkJ szl.~chetn·! i 
inne n)atertatv IJ'l)!t.'!a ~ ~ rv­
watny Skta.j Ma teria!Ów 

(Dok-0ńczen~e ze str. 1) I dziejowicach w pow. łaskim. Pra- I Nie osiągn!ętó by dobrych wy­
ce żniwne rozpoczęła ona 1 sie~p- ników w tegorocznych zbiorach, 

_ Każdy remont - podkre~la , nia i już po dwóch t.y godn;ach gdyby nie pełna poświęcenia pra-
J. Grabowski wykonujemy 1v 4.-5 skosiła 95 proc. tyta. W wypasa- ca pogotowia technicznego ~pół­
godzin. Jest to możliwe ~zięlti żeniu. ~półdzielni znajdują się 52 d~ieLni kółek rolniczych oraz Po-

Ili na Osiedlu Teofilów „C" .• przy ul. RYDZOWEJ ~ 
~ 16a (pawilon 423a) ,.,, 

Budowlanych. Zll, iersl<a 
245 a 13285 g 

TELEWIZOR 
"Junost 2" 
Tel. 594-83 

tur:1sWczn v 
1:pr .~edam 

13215 g 

sprawnym dłoniom mech~n1ków, c1ągmk1, z których .dwa przekaza- wiatowego .ośrodka Mas~ynowego 
ich wytrwałości i pośw1ęci'mu. ne są zespołom mdyw1dualnych w Gorczyme. Ten ostatm ob~łu-
Radiotelefony które wyp'.lżyczył rolników, oraz jeden kombajn. Ten guje 6 gmin powiatu łaskiego n ie 
nam kierown'ik rawskiego rejonu os tatni nie zas pokaja potrzeb. Wy- posiadających spółdzielczych kółek 
eksploatacji dróg publicznyc~ od- niki prac . są . impon1;1j~ce. Na rolni~zych. Mimo trudnych wa­
dają nam nieocenione uslug1. sukces złozyło się wlasc1we przy- runkow atmosferycznych utrudma-

• Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Przemysłu Piekar~ 
Ili skiego w lodzi, poleca duży wybór ~ 

GERBERA 
oierws l.V kwiat 

sorzt:dam. 
Książka &, tel 

gadz0nkl, 
wnesie1'l 

7.ódł., ul 
50~-n 

W rawska-mazowieckim POM gotowanie mas zyn zakończone 20 jących pracę przede wszystkim 
części i urządzenia do masly n I czerwca oraz dobra organiza cja cieżkim maszynom rolniczym, na 
ciągników zmagazynowano już w pracy W styczniu i w lutym br. 260 awarii - 241 usunięto w ciągu 
styczniu. Nie brakuje w nim fa· przedstawiciele 5 brygad rozrzu- 2-3 godzin. Nocne dyżury mecha-

13491 li 

~· • PIECZYW A, ~ 
• • CIAST, 

I 
PIA"lilNO „Cal:sia" czarne 
stan dobry - ap:-zedam. 
Tel. 2i>3-59 13462 ~ 

GRUZ budowie.,,y spr,e-
dam. Tel. 819· J8 13472 li 

chowców, oddanych długoletnich conych po wioskach powiatu ników POM przyniosły efekty. 
pracowników. Są wśród ni •::h: laskiego wchodzili do rolników i (z. k.) 
monterzy Stanisław Wójcik, przyjmowali zamówienia na prace. 
Wacław Dzikowski, Zdzisław Ze- Następnie w porozumieniu z na­
browski, Marian Jabłoński, Jan czelnikiem gminy ustalono harmo­
Sucbecki. Waldemar Stasiewicz I nagram uslug. 

Rolnicy bynajmnJeJ nłe mają 
jeszcze PM.a sobą klopootów tniw· 
nych. Trzeba już wkrótce roo:poczy. 
nać siewy zbóż ozimych. Placówkl 
Lód"Lkiego Przedsiębiorstwa Nasien. 
nego nie nadążają z suszeniem 
ziarna siewnego. Bardzo dobrze roz­
wiązano ten problem w Piotrkowie, 
gdzie miejscowe zakłady skierowały 
swoich pracowników do suszenia 
ziarna. Czekają na taką pomoc pia· 
cówki LPN w IColu•zkach, Kutnie. 
Lęczycy, Sieradzu, Lowiczu, Rawie 
~la.z., Radomsku i Wielullllu. 

Ili • CIASTEK, ~ 
~ • I INNYCH ~ 

AKORDEON „Wellmei· 
ster" - now:v SO l:>asów -
sprzedam. Felińskiego 6, 
on. 2(1 13179 Ili 

ZAKLAD C•qtr~nomiczny 

Henryk Badowski oraz magazynie- Niezwykle interesujące jest u-
rzy: Zofia Matysiak, Ewa Redlic- tworzenie eksperymentalnej bry-
ka, Andrzej Prl'jbisz a także kie- gady żniwnej , w skład której 
rownik kontroli technicznej Jócief wchodzą traktorzyści i pomocn!cy 
Królak. (zbk) obslugujący 6 snopowiązałek. Do 

Podczas tn!wnych 

~ WYROBÓW ~ 

~ ZAPRASZAM9~~!~n~~!~~~~~. ~ 

w Ustce ul. Chopina 11 -
sorzedam. Wladomoś~: Ust­
ka, Darłowska 18. m. 2, ' 
tel. 590. Kaczorowska 

1:;457 ' 

AKORDEON nowy „Welt· 
meister" 80 - SPTZP.­
dam. Gdańska. 1-19 

„Dziennika" odwiedziliśmy 
dzielnię Kółek Rolniczych 

raj :lów 
Spól­

w Sę-

wsi, w której pracuje brygada 
dowożone są posiłki dla nie.i oraz 
smary i części zamienne do ma­
szyn. 

n 11111111111111u11111111111umu1111111111111111111111111111111111111mn1mnn1111111111mm11m11111111111111111111~ 
13S21 i! PRZEDSIĘBIORSTWO i 

EKSPORTU WEWNĘTRZNEGO = = 
~ R V D Z O W E J 16a 

4257 
/k ~ 

~ ~ 

„SYRENI'; 103" - sprze· 
dam Oglą".lać nledliela. 
Zagraniczna 1~ „„ Pr~'llcY-

= 
= ODDZIAŁ -= 
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W dniu IS sierpnia 197ł roku zmarł po krót· 
kich, lecz ciętklch cierpieniach, przeżywszy lat 
63 

S. ł P. 

FELIKS BUCHNER 

Pogrzeb odbędzie się 20 bm. o godzinie n, 
z ka:Pllcy cmentarza przy ul. Ogrodowej o czym 
powiadamiają pozostali w głębokim bÓtu 

ZONA, CORKA, ZIĘC I POZOSTALA 
RODZINA •,, __________ _. 

W dniu n 'ierpnia 197ł r. zmarła opatrzona 
świętymi nkramentami 

S. t P. 

HELENA BOCHEŃSKA 
z domu Marczak 

l\Isza święta tałobna odprawiona zostanie w 
kościele pod wezwapiem Najświętsze110 Serca 
Jezu~owego w Lod7i, ul. Retklóska, dnia 19 
sierpnia br. o ~odz. 1G. po rzym nastąpi wypro­
wadzenie zwłok na cmentarz Retklnl. O smut· 
nycb tych obrzędach zawiadamiają pogrątenl w 
głębokim smutku 

llYN, SYNOWA I POZOSTALA RODZINA 

!------------------------·· Dnia tł sierpnia 197ł roku zmarł •miercią 

tragiczną, w wieku lat 30, nasz ukochany Mąż, 
Tatuł, Syn, Brat i Wnuk 

8. ł P. 

ANDRZEJ MICHAŁ FISZER 

Pogrzeb odbędzie się dnia u. VIII. br. o godz. 
15.30 a kaplicy cmentarza przy ul. Ogrodowej, 
o czym u.wiadamiamy pogrążeni w nieutulo­
nym żalu. 

ŻONA, CÓRECZKA, RODZICE, BRAT 
ORAZ POZOSTALA RODZINA 

Prosimy o nieskładanie kondolencji 

W dniu lG sierpnia 1974 r., po długich cier­
pieniach zmarł, przeżywszy lat 71 

8. t P, 

EUSTACHIUSZ BURSKI 
emeryt 

Wojew61\zkiego zakładu Urzl\dzelll 
Pożarniczych 

Porrzeb odbędzie się dnia 19 9lf'rpnill br. o 
godz. lł, z kaplicy cmentarza na Mani, o czym 
taw1adam1ają pogrążeni w smutku 

ZONA, DZIECI, WNUCZEK I POZOSTA· 
LA RODZINA 

Dnia 15 sierpnia 1974 r., zmarł po długiej 
1 ciężkiej chorobie przeżywszy lat 63, nasz uko. 
chany l\ląt, Syn, Ojciec i Dziadek 

8. ł p, 

EDWARD RVSLING 
były wychowawca 1Zk6I zawodowych 

Pogrzeb odbędzie się dnia tt sierpnia br. 
o godz. 16.30 z kaplicy Starego Cmentarza przy 
ul. Ogrodowej, o czym powiadamia pogrążona 
w głębokim talu 

llODZINA. 

W dniu 16 sierpnia 197ł roku zmarł, prze· 
iywszy lat 16, najukochańszy Mąż I Brat 

S. ł P. 

KAZIMIERZ BALIŃSKI 
mistrz wędliniarski 

~yprowadzenie drogich nam zwtok nMtąpl 
dtua lt. VIII, br. o godz. 17, z kaplicy cmen­
tarza na zarzewie, o czym powiadamia pogrą­
tona w talu 

~ONA I PO:Z:OSTALA RODZINA 

Dnia lł 1ierpnla 19Tł roku zmarł przeżywszy 
lat 57 

8. ł P. 

JULIAN STRZEMBLECKI 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nutąpi 
dnia 19, Vili. br. o godz. t&.30 z kaplicy cmen­
tarza św. Franciszka przy ul. Rzgowskiej, 
o czym powiadamiaj11 pogrąteni w żałobie 

:tONA, CORKA, ZIĘC I POZOSTALA 
RODZINA 

KUPIĘ wolny. 1ednoro-
dzińny dom murowany 
4-5-izb<>wy z WY!!Odam; 
lub częściowymi, Oferty 
"13149", Prasa, Piotrko\V· 
ska 96 

= „SYRE'.'llĘ 104" 11972) ~·.Jrze : 
dam. Tel. 556-66 133!8 g : 

„SYRENĘ 102„ -
dam. Tel. 461-~B 

sorze· 
l:l~~7 g : 

,.~YRENĘ" · ,,„y!o~owani\ • w = 
PKO - sprzcd;m. Niech"o-
ce 38, oow. p;">t.rkćw 'Tryh. : 

, 3325 g 

„FIAL\ 126 n'- f.abrycznle 
JUSTYNOW ,Janówka no·w<:!~{> (PKO) snrze-
dzlałke za"ospodarowaną dam ·fe!. 856·9a 17874 g :; 
- kuoię. Oferty ,131d3 • 
Prasa. Piotrkowska 96 SPRZEDAM ,F!11:a 12~ - __ 

1300" Swierczev•skie!(:'l 8, 
DOMEK wzglednle małe 
gosP<>darstwo w Lodzi lub 
blisko Lodzi - kuoie 
Ofert~ pisemne: Kllnowa 
10. Bolewski 13284 11, 

JUSTYNOW - cl.zialke IE>­
śną z orawem zabud '">'-' v 
- sprzooam Telefon ~rz.e 
cznośclowv 464-56 L3376 ~ 

MALżEJQSTWO wvna1mte 
domek oTvwatnv z ewen­
tualnościa kuP'Oa po 3 la ­
tach. Oferw ,!31ó6„ Prasa 
Piotrkowska 93 

m. 2, oglądać w nindz iele 
13165 I! 

„FIATA 132 - ,,0,1. sprze„ = 
dam. Telefon ~i~-•4 w tY­
a<>ó.niu <•d 10-17 1~26:l ti 

„FlATA 125 o - 1 ~O~" ·­
sorzeddm. ocro~ ó; 11P0Jrnnt" 
Tel. ~~4-03, !!<>dz. 15-22 

•3:~7 i! = 
„FIATA 125 p 1300" 
sprzedam. OtPrtv „12997'' 
Prasa. Piotr-:.Co-.vsi<a 96 = = 

W ŁODZI 

poleca 

posiadaczona walut wymienialnych 
bonów towarowych Banku PKO SA 

GAZOWE i OLEJOWE 
KO Tl V 

CENTRALNEGO OGRZEWANIA 
prod. RFN f-my HY,DROTHERM 

IDEALNE DO CZYSTEGO 
OGRZEWANIA MIESZKAŃ 

I DOMKÓW, JEDNORODZINNYCH 
informacji udziela I wpłaty przyjmuje 

placówka handlowa 
w ŁODZI ul. S l e n k I e w i c z a U 

= ... -

= 
= = 

--= 
= --:::: 
= 
= 
= 
= 

„FIATA 1~00 (19'73) DO 
17.000 - spr·edam. Tuwi­
ma 6 p0 18 13337 g 

„SKODĘ Oct1111i~" - sprze 
dam. Brud:i.ińsklego 23. -
Marysin Il t115l 11 

= ZAPRASZAMY 
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BOKSERY 6-t.v.ę<łd11i ov.e - „SKODĘ 11!00 MB" 1pr1e-
„SKODI'; 1000 MB" (19ri~) 
sprzedam. Przyszkole 15, 

M-t ne okres 1-2 lat od­
ątąpię. Tel. 468·37 13311 

\

. sprzedam Warszav.·si:a 110 dam. Tel. 352-66 14313 

, .............................................. . 
m. 32 PO 15 13136 g 

„SKODĘ 100-S" (19'70) sprze 
dam. Wierzbowa łO, m. 26, 
pa godz. 18 13:i~3 g 

SAl\IOCHOD ciężarowy (1.9 
t) tanio sprzedam. Lódż, 
Lniana 20-55. Lowczania 

„SEATA 850" (1!173) 'prze-
Dr Jadwl.ęa A..'llFOROWICZ 
skórne, weneryczne ts-19, 
Próchnika 8 12121 11 

MAGISTER z toną OO<SZU· 
kuje mleszkanis ne rok. 

\i DODATKOWY 
I i ZAROBEK 

„J\10SKWICZA fOO" l „sy. 
rene 102" - sprzen~m. -
Murarska 10/12 PO 17 

dam. Tel. l13·89 ~odz. 
15-17 13400 li 

„ŻUKA" sprzedam. Lódt, 
Pabianicka 178 13504 g 

Tel. ~7~-38, t><> 1ł 1336S 

SAMODZIELNY ookój, wy­
gody, członkom spóldz1elni 
odnajmę. Za.polskiej 45, m. 
20 (bloki - Dąbrowa) 

I : w wysokości od 200 
do 300 zł dziennie 

------------
„ZAPOROŻEC" stan bardzo 
dobry - sprzedam . 1' e l. 

I 844-50 137fl4 I! 

„NYSĘ - m ikrobus" po 
remoncie - sprzedam. Tel 
'529-03 13402 g 

POSIADAM samochód cle­
żarowy, oczekule propozy. 
cjl. Ofert:v „13244" Prasa, 
Piotrkowska 96 

SuPERELEGANCKIE stroje 
ślubne poleca wypożyczal­
nia suklen. Nowakowska, 
Zach<>dnia 75 12663 I! 

POSZUKUJĘ ookoju z nie 
krępującym weJ!.ciem. -
Płatne z gór.v Ofert:, -
„13201" Prrusa. Piotrkow­
ska 96 I 

I 
\ 

możesz osiągnąć 

NA PRACACH ZLECONYCH 
przy ROZŁADUNKU 

WAGONÓW 
W ŁÓDZKIM 

PRZEDSIĘBIORSTWIE 

TRANSPORTOWYM 

BUDOWNICTWA 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Spedycji 

Kolejowej st. KAROLEW, 

ul. KRZEMIENIECKA 3/5 

w godz. 6.30-18.00. 

• • • • • • • • • • • • • • • 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

/ .,SKODĘ Octavie" sprze-
dam . . Tel. 428·19 13399 g 

„WARSZAWĘ M·20" po 
kao1talnvm remoncie 5prze 
dam. Dąbrowa, Gojawl­
czyilsklei 7-27, blok 321 

„WARSZAWĘ 224", „Zu· 
ka", „Skodę 100-S" Wt:rze· 
dam. Ozorków, Dz, ert.Yń· 

I 
sklego 18 13484 g 

„WARSZAWĘ 223" (\968) , 
przebieg 55.000. stan doLry 
- sprzedam. Tel. 851-32 
od 17 13439-13468 li 

„WARTBURGA 1000" sprze 
dam. Krakusa 12 13499 g 

„WARTBURGA 1000", rok 
1964, sprzedam. Olejn lk, 
R<>dakowskiego 3, m. 70 

„ WOLGĘ" sprzedam. 
rzewska 9, m. 3 

Za· 
12292 

„MOSKWICZA U2" (1970) 
sprzedam. Tel. 301-10 godz. 
7-15, tel. 532-82 oo 16 

13260 I! 

KUPIĘ karoserię do "War 
szawy". Tel. 217-12 

„RENAULT 10" 
dam. Tel. 358·56 

spne-
13569 g 

MATE.~IATYKA, . fizyka, 
chemia. Tel. 303-Tł mg~ 
Popińska 1356~ g 

MATEMATYKA 
mgr Pluskowski 

257·57 
12236 li 

• UCZNIOW do nauk; rze· 
mlosla orzyjmuje wulkani­
zacj a. żwirki 6 13125 g 

POMOC domows - po­
trzebna. 'l'kacka 8 a, m. l 

POMOCY domowej poszu­
kuje bezdzletne · małżeń­
stwo Oddzielny ookój. -
Lódź. Małachowskle~o H. 
tel. 584·31 13216 Iii 

. 

OBUWIE! Przerabianie ob­
casów, nosków, spodów -
nowoczesne fasony. Mi­
ckiewicza :u, Wróblewski. 
Informacja &43-86 13322 Jl 

PRZYBLĄKAL Sill pudel 
czarny. Odolanowska 8, 
m . 10 (KQZiny) 13668 I( 

KATOWICE - komforto­
we mieszkanie własnościo­
we M-6 z telelonem, ewen 
tualni.e z meblami - sprze 
dam. Oferty „13309" Pra­
sa, Piotrkowska 96 

TRZY pokoje - am:lilada, 
w ygocJy bez c.o. - dziel­
n ica śródmieście - Mm1e 
nie na 2 ooko.1e - hlok1. 
Oferty „13338" Prasa, Piotr 
kowska 96 

INŻYNIER !: ŻC>n~ POSZU-

PRACUJĄCA oo studiach 
poszukuje niekrepuiącego 

ookolu z wygodami. Chet· 
nie zarzew lub okolice . 
Oferty „11810" Prasa, 
Piotrkowska 96 

ASYSTENT PL lt ton11 I 
dzieckiem ooszuku1e miesz 
kania. Oferty „12269" Pra· 
sa. Piotrkowska 96 

POKOJ, kuchnia b<!it Wy· 
Ród, zanuenle n~ 2 poko­
je, kuchnia - o1<ygody. -
Tel. 231-87 13465 I! 

POSZUKUJJI n.a rok led­
no-, dwu- lub trzYl)okojo-
wego mlesz.!ca.uia. Tel. 
834-00 13311 I! 

POSZUKUJ~ loKal!) n~rta. 
lacego s i ~ na warsztat rze­
mieślniczy - na.1chetniel 
Widzew. Tel. 222-29 od 16 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
OPIEKUNKA solidna do kuje m ieszkania lub poko· 

MLODE bezdzietne malteń· 
st:wo członkol.'ie sp6tdz1el­
nl - P<>SZUkuje m ieszka­
nia . Oferty „13560" Pras>\, 
Piotrkowska 96 

„ZASTAVJl,j 750" 11przedam. 2.5-letn iej dziewczynki. _ 1u w Zgierzu. Tel. 163-751 
Gdańska "8-6 13291 Warunki dobre. ł64-79 g<>dz. 18- 20 .13320 li MIESZKA."'1JE spółdzielcze 

godz. 16-16.30 13217 li ML 3-pokojowe, wszelkie wy. 
SPRZĄTACZKI zatrudni Państwowa Wyższa NSU _ 1000 C" z uszko- 1 ODA, nka stanowisku Pil 11<><l:l;' - Krynica Górska, 
S k ł M Lod . • " . . n e P<>szu u.le nlekrępu1'1- zam1enle na 2-P<>kofowe _ 

z o a uzyczna w z1, ul. Gdanska 32. dzonym silnikiem - sprze FRYZJERKA damska na- ceiio pokoju. Oferty · - równorzędne w Lodzi Tel 

4278_k dam. Lódź. Krzemieniecka tychmiast ootrzebna. Lima „13398" Prasa, Piotrkow- Lódż 360·71 (7 30_i5 SO) • 
20. m. 53, 11<><1.z. 16-H nowskiego 176 • 13476 Jl ska te Chmurak · 1271~;; i 
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SZKOLNYCH 

NIE CZEKAJCIE 

NA OSTATNI D Z W O N E K! 

JUl DZIS HDD 
POMOZE Cl WYPOSAZYC 

DZIECKO DO SZKOŁY 
Zapraszamy 

do 
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= HANDLOWEGO DOMU DZIECKA : 
przy ul. Piotrkowskiej 60162 ; 

codziennie w godz. 8-20 § 
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Rozpoczyna się 
bokserski maraton 

Czy dojdzie do rewanżu 
w Łodzi? I.odzianie przegrali z beniaminkiem ligi · 

6 wrzdnf.a br. 114 torze w Re­
lenowte odbędą się mtędzuna­
rodowe zawody kola1·sktll o 
Wielką Naorodę l!.odzt. Do u- ka - ŁKS 1:0 1: Poznaiemv naszvch przeciwników 

W piątek odbylo sie losowanie 1est za kandydata do medalu; 

dztalu w tej !mprezle zaproszeni zo­
atall również koluru ZSRR. Jesteśmtt 

przekonani, te w akladzle drużvn•J 
radzieckiej znald?ie stę również teoo· 
rocznu mistrz świata . - RapJ>. 

Mamy nadzleie. że oroaniwtnr!tJ 
Wielkiej 'Nagrody Łodzi ma!ąc na 
względzie 1)rz)!iazd zdobywcy tęczo­
we1 kos,ulkl w MontrPalu. wln„:a rlo 
proąramu tel tmpl'ezu w na.•:ttm 
mfeścfP również wuścl<1 na dustan.•ie 
I km. ryd:ł" naipr<T11·rlnnndnhnld rioi­
dzłe do rewantoweoo J>oledynku 
Ram' - T<ierzkowskl. 

Czekamy na rehabilitację w meczu z Ruchem , 
"~lk bok~erskich mistrzostw świata. 

I" asi reprezentanci wvlo•owall nie. 
zbyt korzystnie I tylko dwóch rn­
W<>dnlkc\w - Ja!!ielsk• (olórkowa) I 
R .1· bkkl C!Pkknnńlśreclnlal maja teo­
rrtycznP szansP medalowe. Pozosta­
li nasi renrP7f"ntancl \.\*Prawdzie w 
plrrws1ych walkach trafia1:'.I na 
shb„vch zawodników. ale .iuż '." 
nasteon~i kolelce maia bardzo groz. 
ll,\'r·h rvwali. 

A oto lak losowali Pnlacy: 
". papierowa ~red nicki w 

plerwsivrn Pni~dynku sootka sie z 
C'n<rna (Rumunia\ a w wvnadku 
zwvcli:st1•·a w następnym trafia na 
zawodni Im radzieckiego Judi na: 

w. mu•za - Borkowski walczv z 
.Jannńrz.vklem. ale 1u7 w dru!!lei tu­
n~ walk nnleriv się z 1ednvm z 
faworvtów turnieju - Rodriauezem 
(K11h:l): 

w. lrntrncl• - Made1 ma M 
ci\••nlka zawodnika Wenezuell. 
dalsrnj knletno~ci sa na 1e!!o 
rl 'c reore1entanci Rumun li 
Franeii: 

orre­
a w 
<!ro. 

lub 

w. pi6rkowa - .Ta<?iel•kl sootk• 
81ę 7. zRwnrlnlklem U<!and:;. W 
ćwirrffinalP Polak trafia na 1edne_ 
itn 1 fa\w•r~•ów mistrzostw Kuźnje­
cow;i f71'RR\: 

w . lrk1<a - 'T"nmcivk W\·loSI'.'>" ~l 
nlf>-rnrt11nnlr ~llne!:!n 0iP~C'iar7.a. "e­
glerqklr.!o Bntosa. którv uwaioanv 

H. Lutz (RFN) 
mistrzem świata 

Nasz tandem (A. 
Bek i B. Kocot) 
przerl trudnym l'­

gzaminem na MS 
w l\lonlrealu. 

Tyt11! mistrza śWlata w wy-ś.•~u 

n• <1 chod,enie na d.vstansle 4 k.m 
z !nbyJ rPpre1.er1tant RFN Han~ 

1.11L7 - 1 :;2.i2. który w tir.<1le oo­
knnHł Wiocha Orfeu Piłziterat..i -
4,.11.24 Br;1,owv medal 'd· ·bvł Tho­
rnas Hu•<'hl<e (NR.Dl ~ ł.Sn,49. 

w sprincie kobiet ?Joty nkd31 \VY­
wa1czyla Tamara Pils.zczikowa 
(7.SRRJ srebrnv medal zd<>bvla Arne 
rvka nka Sue Nnvarra, a brazowy 
Galina Carewa (ZSRR). 

4 
, . 

wrzesn1a 

w. lekkopółśrednia - Gajda także 
nie mia! szcześct a. bowiem Już w 
pierwsze.i walce spotka sie z fawo­
rytem. Rumunem Cutovem; 

w. półśrednia Kicka bedzie 
miał za przeciwnik.a reorezentanta 
Dominikany. a w wypadku zwycie. 
stwa, reprezentantów Rumunii lub 
JLJ!!osławi!: 

w. lekkośrednia - Rybicki ma 
boclaiże najwieksze szanse medalo­
we w nasze.1 eklp1e. W pierwszej 
turze walczy z reprezentantem Gu­
jany. a nastepnle trafia n11 zawod­
ników Kanady lub Portoryko. A­
wans Polak? do pólfi nalu nie byłby 
nir<Podzlanka; 

w. ciężka - Sleęalski walczyć be­
clzie \\' olerW'!lzej luru z oięśclarzem 
Ghanv. a w druJ'lej z zawodnikami 
Trinldadu lub Ni.i?eril. Gdyby Pola­
kowi powiodło si<' w elimlnaciach. 
w rwlerćfinale •notkalbv ~le z ml­
strzPm olimpijskim - Stevensonem 
~UQa). 

8 WRZESNU 
rozeirrana. zostanie 
V ELll\IINACJA 

l\fOTOCVKLOWYCR 
MISTRZOSTW POLSKI 

I wyścig handicapowy e 
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Dwa rekordy Polski 
miotaczy 

Podczas sobotnich zawodów mlo­
taczy rozegranych na stadionie war. 
i~~~"i:;~ieJ AWF, padły dwa rekordy 

W pchnięci11 kula Władysław Ko­
mar, poprawił o 1 cm własny wy­
nik z monachijskiej olimpiady, uzy­
skując il,19 m. 

Drugl rekord ustanowił w rzucie 
dyskiem Lech GaJdzlńskJ - 13,5! m. 
Poprzedni rekord, gorszy o 90 cm, 
należał również do tero zawodnika. 

Wyniki: . 
KULA 

1) Komar (Połonla W'-Wa) - 11.11 
(sp, !0,35, 20,27, !O, 75, 1p. !1,19) 

2) GruszczyAskl (Gwardia W-wa) 
- 18,22 • . 

DYSK 
1) Gajdziński (Górnik Zabrzei -

63,52 (63,52, ap. 11,i>S, 51,99. 61,30, 
59,56) 

2) Wołodko 
- 61,54 

31 Gryzbo6 
59,60. 

(Zawisza BydfOHCZ) 

(Górnik :Z:abne) 

Bilety na mecz Ruch - ŁKS 
Na środowy meaz l!1owy między 

!..KS a Ruchem bilety wstl)pu 11aby­
wać będzie można od ponled~1alk1.1 
w sekretariacie klubu pny ul. Piotr­
kowskiej w godzi.nach od lD 1.o 17. 
Podobnie we wbe>rek, 11 w śroJe 

od ll(odz. 10 do Ił, Natomiast w ka­
sach stadionu przy Al. Un!l ~ 111<>­
dziny 12 do 17. 1 w dniu mPCzu od 
godz u do rozpoczęcia sa<>Ucaiiia. 

Pocza,tek meczu o godl.. li. 

111111 

Sygnały o dobrej formie piłkarzy beniaminka I ligi - Arki 
(Gdynia) okazały się jak najbardziej słuszne. Pierwszy rozegra­
ny przez nią mecz zako ńczył się zwycięstwt>m 1 :O. Los tak chciał, 
że egzaminatorem beniaminka był rutynowany zespól LKS. 

Sprawa nrzu1azrf11 do l.odzl mfst­
r~a świnta zalnfwiana iest obecnlę w 
M'ontrearu. Pelne pelnomn<'nii;-~wa 
zaproszenia tt1ch kolarzu rnrrrnlll<'~­
nuch 1tczestnlkńw MS otrz11m11I pr?!'· 
bvwającu • ntt"Z1Jml knT11rzaml w 
Kanadz!e trener Jerzy Bek. 

Nasza ósemka 
wtadze PZKol. ustallly sklad D!ll­

•kiej reprezentacji s:r;osowej na ko­
larskie MS w llfontrealu Barw Ila· 
uego kraju bronlt bedą: R. SZUR· 
KOWSKJ, S. SZOZDA, T. MYT!'<,K, 
W. MATUSIAK, J. BRZEŻNY, J, 
KACZllfAREK, M. NOWICKI, J. KO­
WALSKI. 

Cieszy nu, te w sktadue repre· 
'l!entacji z:naleźli slę d'".a.I kolołrze 
naszego okręgu: M. Now1ck; z lódz­
kle,;o Włóknlatza J J. Kaezmar~k z 
LZS Bełchatów. (n) 

Spotkanie inaugurujące sewn li­
gowy w Gdyni wywołało olbrzymie 
zainteresowanie. Mieszkańcy Tró.i­
roiasta od dawna czekall, by (llicć 
drużynę w ekstraklasie. Nie trze­
ba chyb.a żadnych komentarzy. jak 
wielka zapanowała rad<>Sć wśród 
publiczności. 

Lodzianie przed rozpoczęciem te­
gorocznego sezonu ligowego wy­
kazywali wyjątkowy spadek for­
my. Przecież ;uż od dłuższego cza­
su LKS nie odniósł żadnego poważ 
niejszego sukcesu, nie licząc zwy­
~ięstwa 2 :1.. „ w Zelowie z tam­
tejszym Włókniarzem. 

Strata dwóch punktów w Gdyni 
nie przekreśla oczywiście pod ż<l­
dnym względem szans naszej dru­
żyny w dalszych spot! aniach. Sa­
dzimy. że cały zespól LKS zeehce 
w nadchodzącą środę zrehabilito-

Rywalki 
biegają 

I. Szewiński_ej 
coraz szybciej 

Za dwa tygodnie rozpoczynaj!\ się czą! się w Helsinkach mecz lekkoa-
w Rzymie lekkoatletyczne mistrzo- tletyczn•y Finlandia - Szwecja. W 
stwa Europy. konkurencjach męskich prowadza 

Na boiskach panuje ożywiony ruch. Szwedzi 107 :97, a w konkurencjach 
W ostatnich startach lekltoatleci eu- ,kobiecych Finki - 47 :36. 
ropejscy uzyslruja św ie• ne wyniki. Bohaterką dnia była ruta Salin 

Podczas mityngu w Poczdamle An- (Finlandia). która uzyskala na dys­
gela Schmalfeld (NRD) osiagnęla naj- tansie 400 m drugi wynik w historii 
lepszy w tym roku wynik na śwle- I lekkoatletyki światowej - :;o,5. Rezul­
cie w skoku w dal - 6.71. Wskutek tat Finki ustępuje tylko o 0,6 sek. re• 
kontuzji mlala ona ostatn io dłuższą kordowi świata Il'cny Szewitiskiej. 
przerwę w startach i występ w Pocz. Skok' wzwyż wygrał Rune Almen 
damie był dla '1.iej ostatnią szansą (Szwecja) - 2,23. 
zakwalifikowania się do ekipy na w biegu na 400 m mężczyzn M. 

l{ukkuaho (Finlandia) uzyskał 45,5. a 
sztafeta szwedzka 4 X 100 m - 39.9. 

111 l Bieg na 100 m kobiet wygrała Purs1a1-

Rzym, Schmalfeld wyprzedziła mi· 
strzynię NRD Marianę Woelzke 
6,49. Renata Stecher przebie&la 100 
w czasie 11,0. 

W obecności ł7 ty•. widzów 

nen (Finlandia) - 11,3. W biegu na 
1500 m Hoeg Erg (Szwecja) miał 3.38,2, 

rozpo- wyprzedzając Fina Vasalę - 3.39,4. 

Piłkarze Widzewa tr~cą pierwsze punkty 

Gracze Stoczniowca wygrali 1:0 
Wcroraj zainaugurowany ..:ostał fle­

z<>n piłkarski o mistl'WS<Y.<o Il !\!li 
spotkaniem Widzew - St.vcz.niowiec. 

Widzewiacy [{1b1com swoim ~pra-

wl!i orzykrą niespo:tziankę ulella.i~c 

' zespołem Stoczniowe• z Gdańsl<a 
O :I co :Ol. Zwycięska bramk" dla l(O­
ścl zdobyl w 75 min. - E'aliński. 

Widzew wystapll w oas•epuiącvm 
składzie: W. Surlit, Kubicki, Jan11s, 
l\1orze,iko, Chodakowski. St„pniak, 
Pyrdoł, Haren, KC>!!trzewiński, Ren­
kes (K. Surlil), Gapiński. 

Sootkanie sędZiował bardzo skru­
pulatnie Czogała IKabe>wice) Wldzów 
około 4 tysii::cy. 

Spotkanie w pierwszej azęśei me­
czu stało na przecietnym poziomie. 
Goście przyjechali do t.odzi z za­

m iarem wywiez.lenia prz.vnaJmniej 
jednego ounktu. przy wvnlku bl!'L­
bt'amkowym. Cały czas stocznl„wcy 
iirali defensywnie, bloku.ląc szc7-elnie 
dojście do &wego pola karnego 'fem-

no nie było zbyt szybkie - bowiem 
zawodmkom obu zespolów dokucza\ 
upal . Widzew kllkakrotnie dOch,•dzll 
d<> strzalu, ale zawsze na J)<'sterun­
ku był doskonale w t.vm 1.1·u oY­
sponowany bramkarz gości, Tabor. 

Podobnie . miała ;le syt.i::.cia po 
zm1ame stron. Jeden z mel!czr..vch 
WVPUdÓW ~ości, ku Ldz.iY:1f.'~liU OU• 
blic7ności, a i samych iira.„y Wi­
dzewa zakończy! sie olas0wan.vm 
strzałem Falir\·sklego. · który znalazl 
dro~e do siatki Surlita. 

Zawodnicy obu druty:t kończyli 
mecz kompletnie 11.<yczerpani kondy­
cyiT;ie 

Tak •le stało, 
sn.vn1 boisku, 
przewagi stracil 
punkty ligowe. 

te Wid.zew na wla­
mlmo meznacznei 
bardZo cenne dwa 

w pozostll!ych meczach o mistrzo­
stwo II ligi grupy pólnocnej wyni­
ki bvłY na.stępujące: Polorua - Ar­
konia 2 :2, Zawisza - Sto:n•I 1 :o. 

wać się -za poniesioną porażkę i z11-
demonstrujp piękną grę. mając za 
przec:-iwnika zespól mi„trza Polski 
- drużynę Ruchu. 

Wracajmy jednak do wczorajsze­
!(<> meczu, rozegraneg<l w Gdyni. 
Gdai1szczanie od razu zaczęli od­
ważnie i bez żadnego kompleksu 
niż zości często atakowali bramkę 
LKS.Tomaszewski wyłapywał cel­
ne strzaly, iile jeden z .nich tra.fił 
do bramki. Strzelcem w 28 min. był 
Kupcewi<:z. Zdobycie w pierw~zf'j 
połowie meczu prowadzenia doda­
ło jeszcze bard?.iej otuchy zawo­
dnikom· Arki, którzy walczyli bar­
dziej ambitnie. 

• 
I 

Wczoraj<"tze mecze 1.naugurujace H­
zon Pilkarsld w Polsce nie dla 
wszystkich drużyn zakończył v się 

szczęśliwie. Ogótem na 4 rozeoir1tne 
spotkania strzelo.no 9 bramek. 

Cieszy nas, że drużyna mistrza 

Polska - ~RD , Bałt cki 
Dn kalendarza sp\l'tkań mrędzyna- Y Wyścig 

• 
Przyjaźni 

w gntple Południowej: Stal Fl'el­
<ko - Metal Kluczbork l :O. GKS 
Katowice - Stal (Rz.) 2 :o, Piast -
Odra l :O. 

• 

Polski - Ruch znajduje ~lę n>i<lal 
w dobrej formie Zdobycie 2 punk­
tów przez Stal lVlielec na obcym 
bol.Sku 1est też sukcesem. 

Nie powiodło się Legil w Szc7ecl­
nie, ale Pogoń na własnym u.>i,ku 
odniosla już niejedno !Wyciestwo 
O czwartym meczu piszemy obszer­
nie na Innym miejscu. 

rodo1.-vch naszei pierwszej reorł'zen­

tacji doszła 1eszqe iedna pozycja. 
4 wrzesn!a polscy oilkarze roze1?ra­

j'\ w \\"arszawie mecz z reprezenta­
c.1'ł NRD. 

Na noczatku przy~zlego. miesiaca 

Siódmy e tap 'Baltyclc:iego Wyścigu 

Przyjazni wygra! kolarz śląska Ebel 
przed reprezentantem Estonii M,tan­
namą ! t.otyszem Jacobsonem. Dru ­
żynowo etap \\·ygrall kolarze Sląska 
przed ZSRR, Estonia i Lotwą. 

Po T etapach liderem ieet Broł.yna 

PZKol, przed 
Trybulą. 

W klasyfikacji 
pach prowadzą 

przed Sląskiem , 
twa. 

Wą&atym PZKol, ! 

drużynowej IX> 7 eta 
reprezentanci ZSRR 
PZKol„ Litwa I t,o-

Najaktywniejszym kolarzem Jest Bro 
ż:,.-na przed Wąsatym i Kol<>oaJt'I. 

W meczu klasy ""olewód'Zldel 
Włókniarz. Pabianice pokonał Con-
cordie 3 :1 (2 :O). Bramki dla iwycie­
skle.1 drużyny strzelili Maćirnwial< 
- 2 I W. Kubiak, a dla pok<>nanych 
- Blaszczyk. 

W spotkaniu klasy mlę<lz.v.:iowiato­

wej ChKS ~emisow.il z !.lta o:o. 

Oto wyniki: 

Ruch - Polonia ł :O 
Sląsk - Stal l :2 
Pogoń - U>gia l :O 
Arka - LKS 1 :O 

ctoidlie więc do „tróJmeczJ' p<Jka­
rzv ohu krajó\V, 3 wrze~nla reo!'e· 
70ntacja młodzieżowa P..ilski Ido lat 
21) snolka się na wvjeździe ze S\\'Y· 
mi rówieśnikami z NRD. T'atomiast 

~;~eń sie"ó;,~~61o l~v B~;:;~~t~f,~~e zn~~~ UIIlllJUflllllflfUllllJUlllf UłłllllłllllłlllllllllllllflDf UllłlllłUf llilllł(lllllllf UllJflłlllfl((fllflJlfllf lllJfllfllłllf llJJłllllllJllf f Dlfllf llllUJUHilllll 
kr~jów, zaw<>dmków d-0 23 la"t. 

Warto pnypomn1ec, ie pierwsza 
ll<'Prezentacia Pol;:kJ spotka sie w 
tym roku DOnad dwukrotnie z F in­
landia - ~liminacie mistrmstw 'Eu­
ropy - Francją, Kanadą (2 mecze) 
I CSRS. 

Porażka 

naszv.ch hokeistów 
Polscy hokeiści, wys•,eouiac:y w 

m1ędzynarodowym tu1·rueJu w RFN, 
prze<!rali pierwszy swój mecz Ulegli 
oni czołowej zachodniuniP.mieck~ej 

drużynie VFL Bad Nauh.eim 3 :4 li :O. 
O:l. 2:3) Bramki dla Polskl zdobyli: 
Tokarz. Jasl<lerskl I żurek. 

ByJ to naibard.Zle1 dramu:ycznv 
mecz oolskie~o ~espolU. Polacy ob­
jęli prowadzenie w oierwsze.I tercii 
po strzale Tokarza. a w tnec1ej pro­
wadzili 1uż 3 :l. Gospodarze rns1y!! 
WÓ\\'czas do atakó „ I wywa!czvl' 
cenne zwyciestwo. Dzięki temu dru­
żyna Bad Nauheim zaJmle orawd'>­
p<>dobnie pierwsze mle1sr.e w turnie­
ju, w którym straciła do tel onrv 
l punkt, remisując z EV Fuessen, 

J 
aki tam palu - złymaJ11 ale 
esteci, Szare. straszące surowo. 
śclą betonu kolumny, na któ­
rych widoczne Hl doskonale śl•· 
dy PC> 1zalunkacb, dach z papy, 
r6wule smutne I nleestetyc:me 

wnętrze kopuły hali, nie dodaje 
zbytniego uroku tej budowll nazy­
wanej <>cl wielu lat niesłunnie chy· 
ba l'alacem Sportowym. 

A mimo tego łódzki Pałac Sporto­
wy ma w 17-letniej historii s we!(o 
istnienia wcale niemały dorobek, 
stużący na co dzień \ od ś\Vleta 
nie tylko sp.ort<>wcom Lodzl l woje­
wództwa. Pod szarą k0opuła hall orz:v 
ul. Worcella odbyło sle Wiele wat­
nych Imprez I to, nie tylko sp.orto­
wych. I choć swym wystrojem 1e­
wnetrznym t wewnetrznym daleko 
mu do nowych budowli tego typu 
w kra.lu, placówka ta dzielnie spel­
nia role największel(o obie.ktu s1><>r­
towo-widowiskowe!(o w Lodzi. 

Oddany do użY'th-u je5ieni11 1957 r. 
Coo 10 latach budowy) stanowił w 
owym czasie niemal~ szczyt możli­
wości sportowego budownictwa w 
naszym kraju. Wystarczy dodać. te 
projektanCi I budowni~owle takich 
wsoanialych i nowoczesnych budow­
li sportowych Jak chociażby kato­
wicki „spodek", )ltdańska „Olivia" 
czy bydgoska „taba" nieraz 1 nie 

dwa gościli w L~. zasiegając tu­
ta.I skutecznych rad i zdobywając 
ni€zbedne doświadczenie. 

17-letnia, nieprzerwana slużba spor­
towcom I widzom sprawiła, że Pa­
łac Sportowy mocno już zestarzał 
s ie. Nie na tyle jednak, aby nie 
mógł nadal spetniać swej slużebne.1 
roll. chociaż niezbędna .Jest jego 
modernizacja. Jak poinformował nas 

te lodowisko gotowe Jut bedz1• z 
początkiem przyszłego miesiąca i 
przyjmie swoich gości. Oprócz ho­
keistów LKS, z lodowiska przy ul. 
Worcella korzystać będzie w tym se­
zonie również stołeczna Legia (war­
szawski „Torwar" 1est w re1noncie) 
a taltże hol<eiści Bomty l Włóknia­
rza >e Zgierza, figurowcy ora.z szkół­
ki łyżwiarskie, 

Pałac - tylko z nazwy 
ostatnio s-c11. d yr. 1111.lacu J'. :Platkow­
ski w opraoowanlu 1est program mo­
dernizacji te~o obiektu. 

P
o orzeprowadzeniu orzez gru­
pę SP.ecjalistów PL kierowanl:I 
prze1 doc dr J. Kuleszę wn!­
kliwej ekspertyzy, rozpoczeto 
prace przy mOdernlzac.11 płyty 

lodowiska . Oka.zal<> sle bo-
wiem, te pewna cz.ęść z 18-kilometro­
wej plątaniny rur znajdujących się 

Dod betonowa ookrywą tatlt lod~ 
wej wymaga wymiany i niezbędnych 
napraw. Kierow11icbwo hall obiecuje, 

Ab,- nie doszlo do J)rzeclątenla 
urządzeń I agregatów zamrażalniczych 
ti:rozi to nie przewidzianymi awaria­
mi) dyrekcja hali postanowiła 02ra­
niczyć zajęcia na lodowisku do ta­
k ich niezbędnych imprez. jak trenin-
1(\ hokP'<tów, rozgrywanie meczów 
mistrzo kich I zajęcia tlgurowców. 
Odrzucono propozycje organizacji 
wielu imprez estradoWYch. W/ dal­
szym ciągu jednak na lodowej tafli 
przy ul. Woreella będziemy mogli 
podziwia4 efektowne ew0olucje I J)Cl-

na kunsztu la.zct• sespolów rewio-
wych. 

P
rzystąplo.no też już do mo­
dernizacji restauracji wraz 7, 

zapleczem kuchen.n.vm oraz 
hotelu. Kolejnym przedsię­
wzięciem (zaplanowanym 1ed­
nak na dalszą nieco orzy-

szlość) be<Jzie unowoc1e~nienie wi­
downi. Planuje się m. In. wykona­
nie specjalnego stropu, który naresz­
cie zakryje surowa kopulę. Prace 
pro.1ektowe w tej dziedzinie zmie­
rzają do tego, aby w konstrukcji 
nowe.1 kopuły zainstalowane zostałv 
wszystkie niezbędne urzadzenia i 
aparatura oświetleniowa, akustyczna 
;tp. 

Efektowny wystró.1 otrzynu rów-
nież część. zewnętrzna Palacu. Prze­
widuje się obłożenie surowych. 7.el­
betowych kolumn szlachetnymi o­
kładzinami, a także odświeżenie zP· 
wnętrzgych murów hali. W dalszej 
przyszłości kierownictwo pałacu .no­
si sle z zamiarem pokrycia dach'J 
nową. efektowną oowloką. 

Wszystkie te przedsięwzięcia pod­
niosą zarówno użytkowe, jak t este­
tycrne waJorv hall, którą nareszcie 
bedziemy mog!l nazwać Pałacem 
Sportowym i prawdziwego zdarzema. 

WIESLAW WROBEL 

Dopingowani oni byli przez cały 
czas spotkania przf'Z rekordową i­
lość wiernych kibiców. zgromadzo­
nych na stadionie mogącyt'h po­
mieścić tylko 17 lysięcy wid?.ów, 
ale - •jak nas poinformow11 no -
zgromadzilo się wczoraj 20 tys. 
osób. 

Oto w telegraficznym skrócie pr•e­
bieg meczu. Publlczn<>~<' starała sie 
zachować obiektywizm. Wiele razy 
oklasltlwano naszych repre'.e11tan-
1ów TomaszewskJpg0 i BulzAck•iei?o. 

Strzal Heris7a szedł w1.dluż bram­
ki Tomaszewskie!!<> którv o'> 11sał 
sie kilkoma dob1·vmi lnterwenc.laml, 
·v tvm wvpadku bvl l€ctnak oezract­
r.y P ;lke p1·z€Jąl Kupcewlc1 w Cła­

sie !!dY Bu\za.'k1 'dei 1s1 sle pr>.v­
padkowo z Tomaszewskan Bramk~rz 
!..KS POCI żadnym W7.~le'1em nip P'>-
110$1 winy za strdLę d•.'Jócil ou»«­
\Ć'\v, 

JARWA:-1 

Mg rraJą 1 

Gv:ard.ia - Zagleble (S) 
ROW - Wisła 
Szombierki - Górnik 
Tychy - Lech 

Rower w cenie samochodu 
Wiadomość o tym, te 25-letni ool­

slti kolarz. T Mytnik ma zamiar 
atakować rekord świata amatorów 
w Jeździe godzinnej na torze meksv­
kanskim - wzbu<lzila dute zauu~ 
resowa11le. 

Produc€nci rowerów z Francji 1 
Rl"N 1uż wyrazlll gotowość przyt?o­
towania d1;i Mytnika superlekkiego 
roweru. 

.Tego koszt bYtbv wyższy nit cen& 
luksusowego samochodu - ponad 10 
tys, dolarów. 

Liga angielska 
t. Birmingham - Middlesbroui;b O :3 
2. Burnley - Wolverbampton l :2 
3. Chelsea - Carlis le o:Z 
4. Everton - Derby o :O 
5. Leicester - Arsenal O :1 
6. Luton - Liverpool I :2 
7. Manchester City - West Ham 4:0 
8. Newcastle - Coventry 3 :2 
9. Sheffie ld Utd. - Queens Park 1 :l 

10. Stoke - ·Leeds 3 :O 
11. Tottenham - Ipswich 0:1 
12. Bolton - Portsmouth 3 :O 
13. Bristol Rovers - Notta County O:O 

PILKA NOŻXA , Klasa wojewód:i:­
ka Orzeł - Start, stadion przv ul. 
22 Lipca 71, godz. 11, Wltikniar• -
LKS n, przy ul. Kilińskiego 188, 
godz. 11. Klasa międzypowiatowa 
Orkan - Metalowiec. boLsko przy 
ul. Wołowej, Widzew II - Start II, 
Armii Czerwonej 90 (oba mecze o 
godz. lol) . 

ReoacuJe kole!Jlum R•dalrcta - hll IO•IOł r.o~ f'totrkowalra M. Adrea pocnow1• ,,OC." C.Odt, skrytka nr t9, T•letonyt centrala Z93·00 111czy za wszystkimi· działami. Redaktor naczelny S2~·84. 
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